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Dwa i pół dnia
trwała masakra 

w południowym Bejrucie
R E G U L A R N A  A R M IA  L IB A Ń S K A  za ję ła  obozy p a le s tyńsk ie  sób zu pe łn ie  jednoznaczny 

S z a tila  i  S abra w  p o łu d n io w y m  B e jru c ie . W id o k , k tó r y  u k a z u - obarcza go g łó w n ą  w in ą .

(D okończen ie  na s tr. 3)

je  się tu  każdem u, k to  p o ja w i się na  ty m  te ren ie , w zbudza  M a sa k ra  t rw a ła  d w a  i pół 
grozę, obu rzen ie  i  szok. N iez liczone  s e tk i t ru p ó w  k o b ie t, s ta r -  d n ia  i p rzez c a ły  ten  czas w o j-  
ców  i dz iec i, n aw e t n ie m o w lą t, zaśc ie la ją  zburzone  dom y, z r u j­
now ane u lic e  i  p lace.
B U L D O Ż E R Y  z b ro d n ia rz y  d la  im  b rzu chy , w y c in a n o  z n a k i r.i\ 

za ta rc ia  ś ladów  p rz y s y p a ły  p o - p ie rs ia ch , ob le w a n o  benzyną  i 
m o rd ow an ych  g ru z a m i. Z  n a j-  podpa lano, a d o b ija n ie  ich  z 

•w ię kszym  tru d e m  e k ip y  ra to w n i b ro n i p a ln e j m ożna w  ty c h  w a - 
cze w  m askach  gazow ych  u s i-  ru n k a c h  uznać za o d ru c h y  l i t o -  
łu ją  w y d o b y w a ć  z w ło k i n ie lu d z - ści ze s tro n y  o p raw có w . > 
ko  zm a sa k row an ych  o fia r .  W ie ­
le  z n ich  je s t pe łne  ś ladów  to r  Iz ra e l chce za w sze lką  cenq 
tu r  i n ie  m a żadnych  w ą tp l i -  pozbyć się odpow iedz ia lnośc i, 
w ości, ż e  nieszczęsne o f ia r y  b i-  .bow iem  zdaje  sobie spraw ę,, ze 
to, k łu to  nożam i, ro z p ru w a n o  w  te j c h w il i  c a ły  ś w ia t w  spo-

Zakończenie śledztwa w trybie doraźnym

Kto „zagrzewał“ 
uczestników awantur 
SI sierpnia na ulicach Szczecina?
W  P R O K U R A T U R Z E  W o je -  s tępn ie  szczególn ie a k ty w n y  

w ó d z k ie j w  Szczecin ie  p o in fo r -  u d z ia ł w  o b rzu ca n iu  in te rw e ­
n iow an o  o zakończen iu  ś le dz tw , n iu ją c y c h  m i l ic ja n tó w  k a m ie - 
p ro w ad zo nych  w  try b ie  doraź- n ia m i.
n ym , p rz e c iw k o  cz te rem  o s k a r- 2 9 - le tn i B e n e d y k t I)., z a tru d - 
żonym  o a k ty w n y  u d z ia ł w  n io n y  w  Z a k ła da ch  P ra łn i-  
a w a n tu ra c h  u liczn ych , ja k ie  czych, u s iło w a ł p od pa lić  s to ją - 
m ia ły  m ie jsce  na u lica ch  n a - cy sam ochód, rzu ca jąc  w  niego 
« e g o  m ias ta  w  d n iu  31 s ie rp - (D ojtończewie na s tr. 2)
n;a b r. P rz y p o m n ijm y , ze pod-^-------- -------------------------------------------------

zajść uczes tn icy  a ta k o w a - 7 t  .  ,

Wyścigi na wcdzie...
P R A G A  P A P . M ie s zk a ń c y  Jedne­

go z m ia s te c ze k  w  pó łn o cn y ch  
C zechach  w  o ry g in a ln y  sposób o b ­
c h o d z il i s tu le c ie  m ie js c o w e j s tra ży  
p o ż a rn e j. Z o rg a n iz o w a li o n i w y ś c i­
g i n a ... w o d z ie  M ię d z y  b rze g a m i 
sta w u  u ło żono  z g ru b y c h  desek  
„ tra s ę ”  o ry g in a ln e g o  w y śc ig u . P o ­
s iad a ła  o n a  s tro m e  w e jś c ia  i ze jś ­
c ia  o ra z  s k rę ty . M a ło  k o n iu  z 50 
„b ie g a c zy ”  u d a ło  się po ko n ać  ten  
w o d n y  to r  przeszkód . W iększość  
z a w o d n ik ó w  zb ac za ła  z w y ty c z o n e j  
tra s y  i lą d o w a ła  w  w o d z ie . W y ­
c ią g a li ic h  s p e c ja ln ie  w y p o s aże n i 
ra to w n ic y .

Z w y c ię z c ą  n ie c o d z ie n n y c h  w y ś c i­
gów  zo sta ł 12 -le tn l I .  V łto u s , k t ó ­
r y  b e zb łę d n ie  p o k o n a ł s k o m p lik o ­
w a n ą  tras ę  z desek n a  w odzie .

l i  s iły  p orząd kow e  o ra z  dopusz 
cza i; się a k tó w  w a n d a liz m u  
wobec m ie n ią  społecznego. 
U s z k o d z ili p o ja zd y , zn iszczy li 
u rzą dze n ia  ko m u na ln e .

SO -lctn iem u J u lia n o w i S., za­
tru d n io n e m u  w  p ry w a tn y m  za­
k ła dz ie  rze m ie ś ln iczym , a k t 
oskarżen ia  zarzuca  k o n ty n u o w a  
n:e d z ia ła ln o śc i zawieszonego 
z w ią zku  „S o lid a rn o ść ”  przez 
k ie ro w a n ie  a k c ją  p ro te s ta c y jn ą  
w  d n iu  31 s ie rp n ia . Na o d c in ­
ku  u lic y  od B ra m y  P o rto w e j 
do p lacu  Z w y c ię s tw a  p ro w a d z ił 
On ko lu m n ę  złożoną z k ilk u s e t 
osób. J u lia n  S. in to n o w a ł w  
t łu m ie  w ro g ie  o k rz y k i.  B ra ł na-

Dziś wybory 
prezydenckie 

w Libanie
B E J R U T  P A P . D z iś  w  B e jru c ie  

z b ie ra  się p a r la m e n t  lib a ń s k i, b y  
w y b ra ć  no w eg o  p re zy d e n ta . F a la n ­
gą, po za b ó js tw ie  p re z y d e n ta -e le k ­
ta  B es z ira  D ż e m a je la , w y s u n ę ła  k a n  
d y d a tu rę  je g o  starszego b ra ta  A m i  
n a . C a m ille  S za m u n , p rze w o d n ic zą ­
cy f ro n tu  lib a ń s k ie g o , do któ re go  
ta k ż e  n a le ż y  fa la n g a , ró w n ie ż  po ­
s ta n o w ił ub ieg a ć  się o fo te l p re z y ­
d e n c k i, a le  w p rzed e d n iu  w y b o ­
ró w  z re zy g n o w a ł. T rz e c im  o f ic ja l­
n ie  zg łoszonym  k a n d y d a te m  je s t  
p rze w o d n ic zą c y  b lo k u  n aro dow ego , 
R a y m o n d  E dde , d o św iad c zon y  p o li­
ty k , p rz e b y w a ją c y  w  P a ry żu  od 
czasów w o jn y  d o m o w e j 1975— 1976.

Z d a n ie m  k o m e n ta to ró w  pras y  l i ­
b a ń s k ie j, A m in  zosta ł ju ż  w zasa­
d z ie  w y b ra n y , g d y  w  n ie dz ie lę  
w ie c zo re m  p o p a rły  go p ra w ie  w s zy ­
s tk ie  k o ła  is lam sk ie .

1 października próba sił
w Bundestagu

Helmut Kohl
kanclerzem

B O N N  P A P . Po cz te rog o dz in n ych  negoc jac jach  m iędzy cha­
d ec ją  (C D U /C S U ) i  w o ln y m i d e m o k ra ta m i (FD P ) późnym  w ie ­
czorem  w  pon ie dz ia łe k  pow s ta ła  w  Bonn now a  k o a lic ja  C D U / 
C S U /FD P . P rzyw ó dcy  w y m ie n io n y c h  p a r t i i :  H e lm u t K o h l, F ranz  
Josef S trauss i  H a n s -D ie tr ic h  G enscher p o s ta n o w ili p rz e p ro ­
w a dz ić  1 p aźd z ie rn ika  b r. w  B undestagu  p róbę  odsunięc ia  od 
w ła d z y  ka n c le rza  H e lm u ta  S ch m id ta  i  jego  m nie jszośc iow ego 
obecnie  rzą d u  so c ja ldem okra tycznego .

K A N D Y D A T  do u rzędu  k a n ­
c le rsk ie g o  z ra m ie n ia  C D U /C SU , 
p o p ie ra n y  przez w o ln y c h  dem o­
k ra tó w  5 2 - le tn i p rzyw ódca
C D U , H e lm u t K o h l m a w sze lk ie  
szanse, b y  zostać w  p rzysz ły  
p ią te k  c z w a rty m , ch ad eck im
k a nc le rze m  R e p u b lik i F e d e ra l­
n e j N iem iec . Tego b ow iem  
d n ia , ja k  w y n ik a  z u s ta leń  p rzy  
ję ty c h  w  czasie p o n ie d z ia łk o ­
w y c h  n e g o c ja c ji now o  pow s ta ła  
k o a lic ja  w y s tą p i n a # fo ru m
B un d esta gu  z tzw . k o n s tru k ty w  
n y m  w o tu m  n ieu fnośc i.

Ta  p ro ced u ra  k o n s ty tu c y jn a  
polega na tym , że u rzę du ją cy  
ka nc le rz  może zostać zastąp iony 
przez innego, je ś li ten  o s ta tn i 
o trzym a  w iększość abso lu tn ą  w  
p a rlam en c ie . T e o re ty c z n ie  w ię c  
p on ie dz ia łko w e  p o rozu m ie n ie  
g w a ra n tu je  H e lm u to w i K o h lo w i 
p o m y ś ln y  d la  n iego przeb ieg  g ło  
so w an ia , p on iew aż CD U /C SU  
dyspo nu je  226 g łosa m i w  B u n ­
destagu, zaś w o ln i d em okra c i 
rozporządza ją  53 g łosam i. P rz y ­
w ó dcy  C D U /C S U  w ys ta rczą  je ­
d y n ie  23 g łosy  ty c h  o s ta tn ich , 
b y  w yg rać .

D ru g i p u n k t  pon ie dz ia łko w e go  
po rozu m ie n ia  m ięd zy  chadecją  
i  l ib e ra ła m i d o tyczy  rozp isan ia  
w  R F N  p rz e d te rm in o w y c h  w y ­
b o ró w  na n iedz ie lę , 6 m arca  
przysz łego  ro ku .

A b y  za łagodz ić  n iechęć wobec 
tego ro zw ią za n ia , ja k ą  w y ra ż a ł 
p rzyw ó dca  b a w a rs k ie j CSU 
F ra n z  Josef S trauss, H e lm u t 
K o h l i  H a n s -D ie tr ic h  G enscher 

(D okończen ie  na s tr. 3)

Rozmowy L. Breżniewa 
z I. Gandhi

J A K  Już in fo rm o w a liś m y  z o f i­
c ja ln ą  w iz y tą  p rz y ja ź n i p rz y b y ła  
w c z o ra j do Z S R R  p re m ie r  In d i i ,  
In d ir a  G a n d h i. Tegoż d n ia  rozpo ­
czę ły  się ro zm o w y  ra d z ie c k o - in d y j-  
skie z u d z ia łe m  L e o n id a  B re ż n ie w a  
i  In d i r y  G a n d h i.

Podział mandatów

w szwedzkim parlamencie

Olof Palmę 
— premierem

J A K  ju ż  in fo rm o w a liś m y  w  n ie ­
d z ie ln y c h  w y b o ra c h  p a r la m e n ta r ­
n y c h  |  k o m u n a ln y c h  w  S zw e c ji,  
p a r t ie  le w ic o w e  p o ko n a ły  b lo k  
s tro n n ic tw  m ieszc zań s k ic h , zap e w ­
n ia ją c  sobie 2 3 -m an d ato w ą p rze w a ­
gę w 34 9 -m łe jscow ym  R iks d ag u . 
P o p rze d n io  s tosunek s ił w y n o s ił 
175:174 n a  ko rzy ść  p a r t i i  b u rż u a z y j  
n y c h . D o ty ch c zas ow y p re m ie r , 
T h o rb jo e rn  F a e lld in  z ło ży ł w  po­
n ie d z ia łe k  n a  rę ce  p rzew o dn iczą ce­
go p a rla m e n tu  d y m is ję  sw ego g a­
b in e tu  ce n tro lib e ra ln e g o . W ia d o ­
m o ju ż , że p re m ie re m  zostan ie  
p rzy w ó d c a  •  .(«>dem o­
k r a ty c z n e j p a r t i i  ro b o tn ic z e j (S A P ), 
O lo f P a lm ę , k tó r y  u tw o rz y  rzą d  
m n ie jszo ś c iow y , z ło żo n y  w y łą c zn ie  
z s o c ja ld e m o k ra tó w .

W  Poznaniu

Międzynarodowe seminarium

Stara zabudowa
we współczesnym mieście

W  IN S T Y T U C IE  A re h ite k tu  v 
i  P la n o w a n ia  P rze s trze n ne g o  P o ­
lite c h n ik i S zc zec iń sk ie j rozpoczę­
ło  się w c z o ra j 2 -d n io w e  M ię d z y n a ­
ro d o w e  S e m in a r iu m  pośw ięcone  
p ro b lem om  re w a lo r y z a c ji z a b y tk o ­
w y c h  zespołów  m ie s zk a n io w y c h . W  
d ru g im  ju ż  z k o le i’ fo ru m  n a u k o ­
w y m  na le n  te m a t uczestn iczą

(D okończenie  na str. 2)

„Jesień 82 ”
D Z IŚ  ro zp o c zy n a ją  się w  P o zn a­

n iu  — o rg a n izo w a n e  ju ż  po ra z  40 
— ta rg i k r a jo w e  „Je s ień  82” . U -  
eze stn ic zy w  n ic h  — n a  zasadzie  
d o b ro w o in o śc i — ponad  tys iąc  p ro ­
d u c e n tó w . o fe ru ją c y c h  w y ro b y  ry n  
k o w e  w a rto ś c i o k o ło  90 m ld  z ł. 
D o m in u ją c ą  p o zyc ję  n a ta rg a ch  
z a jm u je  d ro b n a  w y tw ó rc zo ś ć  1 spół 
dzie lczość p ra c y , rze m io s ło , spół­
dzie lczość „S p o łe m ”  o ra z  . z p rze ­
m y s łu  k lu czo w e g o  — zrze sze nie  
p ro d u c e n tó w  o d z ieży .

O becne ta rg i, m im o  d ras tyc zne g o  
n ie d o s ta tk u  ry n k o w y c h  a r ty k u łó w  
powszechnego u ż y tk u . u k a z u ją  
p ie rw sze , jeszcze „n ie ś m ia łe ”  a le  
o p ty m is ty c zn e  sy m p to m y, o ż y w ie ­
n ia  w ś ró d  p ro d u c e n tó w  d ro b n e j  
w y tw órczo śc i.

«SBSssa&ai

Rozsądek potrzebny od zaraz
Rozmowa z doc. Mieczysławem Wesołowskim,
przewodniczącym OKOŃ na Politechnice Szczecińskiej

—  B A R D Z O  różne są ś rodo- b ra łe m  racze j czynnego u d z ia łu  s ty tu tu  In ż y n ie r i i  C h em iczn e j i
w i.ska w  k tó ry c h  pow sta ją  K o -  w  ż y c iu  p o lity c z n y m . S po tka łem  C h e m ii F izyczne j. D e k la ra c ja  m ó 
m ite ty  O drodzen ia  N arodow ego, się od razu  z za rzu tem  n a iw no ś- w iąca  o fic ja ln ie  o  p ow sta - 
a lc O K O Ń  na w yższe j ucze ln i?  c i, i to  z zu pe łn ie  n ieo cze k iw a - n i u O K O Ń  na P o litech n ice  ueh - 
T o  chyba  je d n a  z now szych fo rm  n e j s trony... W raca ją c  zaś do n a - w a lo na  zosta ła  w  czerwcu, 
is tn ie n ia  tego ru ch u ?  Ja k  doszło szego k o m ite tu . Spośród in ic ja -  —  W  o fic ja ln y c h  k o m u n ik a - 
do p ow s ta n ia  k o m ite tu  na F o li-  to ró w  w y ło n io n a  została trz y o - tach  m ó w i się o p ięc ioosobow ym  
techn ice?  sobowa g ru pa  robocza, w  k tó re j p re z y d iu m  .tymczasem pan w y -

— Zaczęło  się gdzieś w  lu -  sk ła d  w esz li —  d r  inż. M a ria n n a  m ie n ił ty lk o  cz te ry  osoby... 
ty m . In ic ja ty w a  w ysz ła  od  j^ ilk u  S ta n is z -L e w ie k a  z In s ty tu tu  I n -  —  P ią te  m ie jsce  re z e rw u je m y  
naszych p ra c o w n ik ó w , a po p a - ż y n ie r ii C h em iczn e j i C h e m ii F i d la  p rze ds ta w ic ie la  s tuden tów , 
ru* m ies iącach  dz ia ła lnośc i g ru -  zycznej, d r  K a ro l M a  traszek  z a le sam p an  się o r ie n tu je  ja k ie  
py in ic ja ty w n e j,  O K O Ń  się u kon  In s ty tu tu  N a uk  E kon o m iczn o- są "n a s tro je  w  ś ro d o w is k u  a ka - 
s ty tu o w a ł... W  m o im  p rzyp a d - S połecznych o raz ja . T a k  się ja -  d e m ick im . Przecież m ięd zy  i-nny- 
k u  idea p rzyśw ie ca jąca  te j i-nl- koś z łoży ło , że g ru pa  ta  s ta ła  się m i d la te go  p ow s ta ł 
c ja ty w ie  t r a f i ła  na p od a tn y  z a lążk iem  p re z y d iu m , do  k tó -  O KO Ń ... M ó w ią c  • k ró tk o  
g ru n t. W y d a ła  m i się potrzebą rego doko op tow an o  jeszcze m gr. 
c h w il i  —  do tego m o m e ntu  n ie  inż. Jerzego Jab ło ń sk ie go  z In -

nas
n ie

(D okończen ie  na s tr. 3)
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Termin Zjazdu SD PRL

Obradowali
dziennikarze

W C Z O R A J  o d b y ło  się w  W a rs za ­
w ie  I I  p le n a rn e  pos ie d zen ie  K o m i­
te tu  Z a ło ży c ie ls k ie g o  S to w a rzy s ze ­
n ia  D z ie n n ik a rz y  P R L , u k o n s ty tu o ­
w a n eg o  — p rz y p o m n ijm y  —  przed  
sześciom a m ie s ią c a m i, 20 m a rc a  
b r . u c ze s tn ic y  p o sie d zen ia  za p o ­
z n a l i  się z  d z ia ła ln o ś c ią  T y m c z a ­
sow ego Z a rz ą d u  G łó w ne g o  S to w a ­
rzy s ze n ia  i  z je g o  k o m is ja m i. D y s ­
k u to w a n o  ró w n ie ż  o b ie żąc yc h  p ro  
b le m a c h  S D  P R L . o rg a n iz a c ji s k u ­
p ia ją c e j ob ec n ie  ponad  4 tys . 
c z ło n k ó w , a  w ię c  w iększość za w o ­
d o w o  czy n n y c h  d z ie n n ik a rz y .

W a r to  p rz y  t e j  o k a z ji  od n o to ­
w a ć , iż  w e d łu g  n a jn o w s z y c h  d a ­
n y c h  ś re d n ia  d ługość ż y c ia  d z ie n ­
n ik a r z y  w  P R L  w y n o s i dziś 53 
ła ta . T r z y  c z w a r te  c z y n n y c h  za w o ­
do w o  d z ie n n ik a rz y  c ie rp i n a  ró ż ­
nego ro d z a ju  ch o ro b y , w  ty m  n a  
s c h o rzen ia  se rc ow e i u k ła d u  k r ą ­
ż e n ia . T a k  w ię c  —  ja k  s tw ie rd zo ­
n o  podczas p o sie d zen ia  —* w a lk a  o 
z a g w a ra n to w a n ie  g o d z iw y c h  w a ru n  
k ó w  b io log icznego  ro z w o ju  ś rodo ­
w is k a , s ta n o w ią c a  p o d staw o w y  
c z y n n ik  podno s zen ia  ja k o ś c i p o l­
s k ie j p ra s y , ra d ia  i  te le w iz j i  je s t  
i  p o zostan ie  g łó w n y m  za d a n ie m  
S to w a rzy s ze n ia  D z ie n n ik a rz y  P R L .

K o m ite t  Z a ło ż y c ie ls k i S D  P R L  
p o d ją ł d e c y z ję  o z w o ła n iu  I  Z ja z ­
d u  S to w a rzy s ze n ia  D z ie n n ik a rz y  
P R L  n ie  p ó ź n ie j n iż  do 20 s ty c z ­
n ia  1983 r.

K O M IT E T  Z a ło ż y c ie ls k i S D  P R L  
p o d ją ł re z o lu c ję , w  k t ó r e j  cz ło n ­
k o w ie  te j  o rg a n iz a c ji, re p re z e n ta n ­
c i  p o lsk iego  śro d o w is k a  d z ie n n ik a r  
Skiego, w y r a z i l i  zd e c y d o w a n y  p ro ­
te s t p rz e c iw k o  z b ro d n ic z e j a g re s ji 
Iz ra e la  n a  L ib a n  i  m a s a k rze  P a ­
le s ty ń c z y k ó w  w  ty m  k r a ju .

Stara zabudowa
we współczesnym mieście

(D okończen ie  ze s t r . 1)

obok szczec ińskiego  In s ty tu tu  d e le ­
g a c je  u c z e ln i z a g ra n ic z n y c h : W y ­
d z ia łu  P la n o w a n ia  P rze s trze n ne g o  
U n iw e rs y te tu  w  D o r tm u n d z ie  
(R F N )  pod p rz e w o d n ic tw e m  p ro f. 
d ra  H . D ie tr ic h a  o ra z  W y żs ze j 
S z k o ły  T e c h n ic z n e j w  W ism a rze  
(N R D )  p o d -  k ie ro w n ic tw e m  .p ro f. 
d ra  W . S c n a fe ra . K o n ta k ty  Szcze­
c in a  z W is m s re m  n a  ty m  p o lu  d a ­
t u ją  się od 2 la t  1 w e sz ły  ju ż  w  
fa z ę  ro b o c ze j w y m ia n y  d o św iad ­
czeń . ,

N a  s e m in a riu m  o m a w ia n o  k o n ­
c e p c je  p rzy s to s o w y w a n ia  s ta ry c h  
d z ie ln ic  m ie s zk a n io w y c h  do  w s p ó ł­
czesnych  fu n k c j i .  P ro b le m a ty k a  ta  
m a  o g ro m n ą w a rto ś ć  p ra k ty c z n ą  
ta k  d la  D o r tm u n d u  i  W is m a ru , ja k  
i  Szczec ina, k tó re g o  trzo n  u rb a n i­
s ty c zn y  s ta n o w i d z ie w ię tn a s to w ie c z  
n a  d z ie ln ic a  ś ród m ie js ka .

Jeszcze ć w ie rć  w ie k u  tem u  
n a jp ra k ty c z n ie js z e  u rb a n is ty c zn e  
ro z w ią z a n ie  u w a ż a n o  za s tą p ie n ie  
sta ry c h  d o m ó w  — n o w y m i. K o n ­
c e p c ja  n a jn o w s za  je s t w rę c z  prze- 
e iw s ta w n a : p o w ia d a , ż *  t rz e b a  o- 
g ra n ic zy ć  w y b u r z e n ia  do  ab s o lu t­
n ie  n ie zbę d n eg o  m in im u m . W y c h o ­
d z i o n a  z z a ło że n ia , że n a w e t o f i­
c y n y  n a le ży  zac h o w ać  ta m , gdzie  
m o żn a  je  fu n k c jo n a ln ie  w y k o rz y ­
stać.

N a  s e m in a riu m  p rze d s ta w io n e  zo  
sta ną  m . in .  re fe r a ty  p ro f. d ra  
P io tra  Z a re m b y  o raz  doe. d ra  S ta­
n is ła w a  L a to u ra .

( la w )

Kto „zagrzewał“ 
uczestników awantur

31 sierpnia na ulicach Szczecina?
(D okończen ie  ze s tr. 1) «ą siedź i w  m ie jscu  zam ieszka­

n ia , tw ie rd z ą c , iż  oskarżony  
b u te lk ą  z benzyną . O n ta k ie  u trz y m y w a ł ro z le g łe  k o n ta k ty  
o k rz y k a m i p o d ju d z a ł in n y c h  ze ś w ia te m  przestępczym . W y - 
do a g re syw n ych  d z ia łań  wobec ra ża ło  się to  w  n ie u s ta ją cych  
s ił p o rzą d ko w ych . lib a c ja c h  a lk o h o lo w y c h , a w a n -

2 5 - le tn i A n d r ie j  K . c is k a ł w  lu r ! “ h . W ia ty k a c h . Te w y m ó w - 
m i lic ja n tó w  ka m ie n ia m i, w y r y -  ” e szczegóły u zyskano  w  to k u  
w a ł p ły ty  ch od n ikow e , „p o d -  ś le d z tw a  w  tra k c ie  w y w ia d u  
ig rzew a ł”  a tm osfe rę , zachęcając ś ro d ow iskow e g o , ja k ie m u  pod - 
do podobnych  przestępczych  d a w a n y  je s t ka żdy  oskarżony 
d z ia łań  in n y c h  u czes tn ików . °  p rzes tęps tw o.

2 8 - lc tn i Z b ig n ie w  C., z za w o- Cóż, do b ru d n e j ro b o ty  n ie 
m e ch a n ik  sam ochodow y, u żyw a  s ię  lu d z i o czystych  rę - 

za p rze s tę p - kach...
du
u p rz e d n io  k a ra n y
stw a  p osp o lite , ró w n ie ż  na leża ł 
do w y ją tk o w o  a k ty w n y c h  aw an  
tu r n ik ó w  w  d n iu  31 s ie rp n ia . 
C is k a ł p ły ta m i c h o d n ik o w y m i 
w  fu n k c jo n a r iu s z y  M O , „zagrze  
w a ł”  do a ta k o w a n ia  m i l ic j i .

W szyscy o ska rże n i p rz e b y w a ­
ją  w  a reszcie. D o  za rzucanych  

w  a k ta c h  o ska rżen ia  czy­
n ów  n ie  p rz y z n a ją  się. W k ró t­
ce p rzed  Sądem  W o je w ó d z k im  
odbędą się ro z p ra w y  p rz e c iw ­
k o  ty m  cz te rem  oska rżon ym . 
Ś le dz tw a  p rz e c iw k o  in n y m  p ro  
w o d y ro m  zajść w  d n iu  31 s ie rp  
n ia  są w  toku .

W IE M Y  ju ż  k to  p rze w od z i! 
„d e m o n s tra n to m ”  31 s ie rp n ia  
b r.. k to  n a w o ły w a ł do  w a nd a ­
liz m u , do  p od pa la n ia . W inę  
o skarżonych  oceni sąd.

O w i „p rz y w ó d c y " ,  na k tó ­
ry c h  w rzask liw ie  w e zw a n ia  od­
p o w ia d a ła  k ilku se to so b o w a  g ru  
pa b io rąca  u d z ia ł w  a w a n tu ra c h  
—  nie cieszą się d ob rą  o p in ią  
w  sw ych  ś ro d ow iskach . Jeden 
k a ra n y  za p rzes tęps tw a  k r y m i­
na lne , in n y  je s t n o to ryczn ym  
ob ib o k ie m , z m ie n ia ją cym  
przeszłości m ie jsca  z a tru d n ie ­
n ia  ja k  R ękaw iczk i. Jeszcze in  
nem u fa ta ln ą  o p in ię  w y s ta w ili

(W . Ju r.)

E. Rubik w Polsce
w.

Cl El
A R S Z A W A  P A P . W  Polsce goś- 
E“ o R u b ik  — w ę g ie rs k i w y n a-

ła zea  tz w . m a g ic zn e j' k o s tk i, c z y li  
lo g ic zn e j z a b a w k i w  k s z ta łc ie  sześ­
c ia n u . d o s ta rc za ją c e j r o z r y w k i w ie  
lu  m il io n o m  j e j  z w o le n n ik ó w  n ie ­
m a l na c a ły m  św iec ie . 20 b m ,  na  
zap ro s zen ie  re d a k c ji  „ K u r ie r a  P o l­
sk iego”  E . R u b ik  p rz y b y ł d o  W a r ­
szaw y. a  w  k o le jn y c h  d n ia c h  po­
b y tu  — do  23 bm .,®  o d w ie d z i m ie j­
s k ie  o ś ro d k i k u l t u r y  w  K o s za lin ie  
i  S łu p s k u  W ty c h  m ia s tac h  z a p la ­
n o w a n o  s p o tk a n ia  i  za w o d y  v 
k ła d a n iu  k o s tk i R u b ik a .

B ezp o śred n io  po  p rz y lo c ie  
W a rs z a w y . E  R u b ik  s p o tk a ł się z  
d z ie n n ik a rz a m i. P o in fo rm o w a ł on  
m . in .. że  d o ty c h c za s o w y  re k o rd  
ś w ia ta  w  u k ła d a n iu  k o s tk i R u b ik a  
w y n o s i 22,9 se ku n d y .

P R ZE D S IĘ B IO R S TW O  P A Ń S TW O W E  
„C U K R O W N IE  S Z C Z E C IŃ S K IE ”

zatrudnią pracowników sezonowych 
na okres kampanii cukrowniczej

w zakładach:
® C uk ro w n ia  „G ry f ic e ” 1—  72-300 G ry fic e , u l. Fa­

b ryczna  2, za tru d n i od dn ia  25.09. —  p ra co w n i­
kó w  u m ys ło w ych  i  fiz yczn ych

•  C u k ro w n ia  „K lu c z e w o ”  73-102 S ta rga rd  Szcze­
c ińsk i, u l. G łów na  1, z a tru d n i od dn ia  1.10.br. 
p raco w n ikó w  fizyczn ych

•  C uk ro w n ia  „S zczecin”  71-004 Szczecin, u l. Cu­
k ro w a  65, z a tru d n i od dnia  5.10.br. p racow n ików  
fizyczn ych  i  u m ys łow ych .

W a ru n k i p ra c y  i  p ła c y  do u zgo dn ie n ia  w  c u k ro w n i. P ra ­
c o w n ic y  o trz y m u ją  d o d a tko w o :

—  za m ie jsco w i: b ez p ła tn y  p rze jazd  z m ie jsca  zam ieszka­
n ia  i  p o w ro tn y  po p rz e p ra c o w a n iu  c a łe j k a m p a n ii, bez­
p ła tn e  za k w a te ro w a n ie  w  h o te lu  » ub o tn iczym  lu b  w  
k w a te ra c h  p ry w a tn y c h

—  o b ia d y  w  sto łów ce  z a k ła d o w e j w  cenie  u lg o w e j
—  bezp ła tn ie  —  odzież o ch ron ną  i  roboczą
—  u d z ia ł w  nag rodach  z zak ładow ego  fu n d u s z u  nagród,

po  n ie n a g a n n y m  p rz e p ra c o w a n iu  ca łe j k a m p a n ii c u k ro ­
w n ic z e j. .

3242-K

BOCIANIE
GNIAZDO

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

m /s ..K o p . P ias ec zno ” z M a ­
ro k a .

m/.s ..K o p . M o szcze n ic a”  t 
A r a b i i  S a u d y js k ie j.

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s ..J a ro s ła w ”  do  H o la n d ii ,  
m /s „ G o le n ió w ”  do D a n ii .

Trampami
„Żeglugi Polskiej1’

do Korei
T R A D Y C Y J N IE  do starc zam y do  

K o r e i  P ó łn o c n e j d rogą morstcą 
k o k s . :zaś w  d rodze p o w ro tn e j s ta t­
k i  z a b ie ra ją  m a g n e z y ty  d la  p o trzeb  
p o lsk iego  h u tn ic tw a . O s ta tn io  co -az  
czę śc ie j po lsk ie  je d n o s tk i goszczą 
w  p o rta c h  K o re i re a liz u ją c  k o n tra k  
ty  S p ó łk i P o ls k o -K o re a ń s k ie j  

A k tu a ln i,e  do n o r tu  H u n g n a m  .p ły ­
ną d w a  s ta tk i s p ó łk i ..Ż e g lu g a  Po’ - 
s k a ” : m /s ..D o ln y  Ś lą s k ”  o ra z  m/s 
„ G ó r n ik ” . U d a  się ta m  ta k że  m 's  
. .E n e rg e ty k ”  T rw a ją c ś  od k i lk u  ‘a t  
w s p ó łp ra c a  p rzyn o s i z k a żd y m  ro ­
k ie m  w ię k s z e  k o rz y ś c i gospodarcze.

(w lt )

Inauguracja sezonu koncertowego w Zaniku

Recital Bogny Morskiej
KRAJOWE Biuro Koncertowe tw ie rd z a ć  słuszność n o w y c h  za ło - 

wspóldziata jqc z W ojewódzkim
Domem Kultury i Szczecińskim Się ro zw ią za ć  p ro b le m  p rz e n ik a ją -  
Towarzystwem Mużycznym zora a- cy ch  o rzez  o tw a r te  o k n a  S a li A n n v  

• 7  J a g ie llo n k i d ź w ię k ó w  m u z y k i w y .
mzowało 19 bm. w Zamku Ksiq- k o n y w a n e j p rze z  zespół ro z ry w k o -  
Żqt Pomorskich recital wokalny w y  k a w ia rn i „ Z a m k o w a ”  i zape- 
znanej polskiej sopranisiki ko lora- w ” 16 ij™ !1 a k tu a ln y c h  p ro g ra m ó w

____' •  o ____ _ e T ___k o n c e rtó w , m o g lib y ś m y  z w ię ks zymturo we J Bogny Sokorskiej, uczeń- optymizmem patrzeć na przyszłość  
nicy znakom itej śpiewaczki i pe- zamkowych koncertów, 
dagoga Ady Sari. A rtystka wyko-
nała  pieśni Fryderyka Chopina, 
Stanisława Moniuszki, Mieczysła­
wa Karłow icza, Stanisława W ie- 
chowicza, Karała Szymanowskie­
go, M ikoła ja  Rimskiego-Korsakowa 
oraz Jerzego Sokorskiego, arie z 
oper Giuseppe Verdiego i Chałlesa 
Gounoda, a także wokalizę Mau- 
rice 'a  Ravela.

Z urozmaiconego i ciekawego 
programu (notabene nie mające­
go prawie nic wspólnego z pro­
gramem wydrukowanym przez or­
ganizatorów) na najwyższą ocene 
zasługują interpretacje dwóch 
„P ieśni Kurpiowskich”  Karola Szy­
manowskiego oraz trzech pieśni 
Fryderyka Chopina. Akom panio­
wał poprawnie Jerzy Sokorski, kom 
nożytor i pianista, małżonek so­
listki. Recital prowadził dość nie­
ciekaw ie Kazimierz Rozbicki.

T Y M  sa m y m  w  Z a m k u  K s ią żą t  
P o m o rs k ic h  za in a u g u ro w a n o  n o w y  
sezon k o n c e r to w y  za p o w ia d a ją c y  
się b a rd zo  e ie k a w ie  i  a t ra k c y jn ie .  
Ś w ia d c zą  o ty m  z a p o w ia d a n e  n a  
n a jb liż s z e  m ie s iąc e  w y s tę o y  P o l­
s k ie j O rk ie s try  K a m e ra ln e j pod d y  
re k c ją  Je rze go  M a k s y m iu k a . C h ó ­
ru  M u z y k i C e rk ie w n e j, C a o e lli 
B yd gostiensis , zespołu ch ó ra ln eg o  z 
R ostocku  (N R D )  o ra z  so lis tów  —  
s k rz y p k ó w  H e n r y k a  T r i t t a  i A u re -  
lego  B łas zczo k a  i  ś p ie w a k a  E d m u n  
d a  K ossow skiego, o k la s k iw a n e g o  w  
m in io n y m  tyg o d n iu  w  sa li szcz€' 
c iń s k ie j F ilh a rm o n ii.

W o je w ó d z k i D o ra K u lt u r y  
S zc zec iń sk ie  T o w a rz y s tw o  M u zy c z  
ne im . H e n ry k a  W ie n ia w s k ie g o  
o d s tą p iły  od s z ty w n e j fo rm u ły  
k o n c e rtó w  „ P r z y  św iecach  i k a ­
w ie ”  z a k ła d a ją c  o rg a n iza c ję  re c i­
t a l i  1 p e łn y c h  k o n c e r tó w  zn an y ch  
zespołów  i  so lis tó w . Z re zy g n o w a n o  
ta k że , z p rz y c z y n  a ż  n a d to  o czy ­
w is tyc h . 7. s e rw o w a n ia  s łuchaczom  
k a w y , k o n c e n tru ją c  się p rzede  
w s zy s tk im  n a  za p e w n ie n iu  d o b re j 
m u z y k i w  m o ż liw ie  n a jle p s z y m  
w v k o n a n iu .

P rz e w id u je  się o k o ło  3 k o n c e rty  
u  m ie s iąc u  o rg a n izo w a n e  w S a li 
A n n y J a g ie llo n k i b ąd ź S a li Księ. 
eia j B o g us ła w a  K o n c e r t  in a u g u ra ­
c y jn y , k tó ry  z g ro m a d z ił k o m p le t  
słu ch ac zy  z d a je  się w  p e łn i

M ik o ła j S Z C Z Ę S N Y

3000 kandydatów

Wybory ławników ludowych
AKTUALNIE w ca łym  kra ju  szczecińskich zakładach pracy 

tirwa akcja wyborcza ławników  poin form ował wczoraj dziormika- 
łudowych do sądów powszech- rzy prezes Sądu W ojewódzkiego 
nych i okręgowych sądów pracy W łodzim ierz Formfcki. Kadencja 
i ubezpieczeń społecznych. Wy- ław n ików  skończyła się dwa lata 
bory prowadzane są systemem temu, była  dwukrotnie przedłu- 
dwustopn iowym : kandydatów (o żona. W  m iarę upływu czasu na- 
jedną czwartą w ię te j niż liczba stąpił naturalny ubytek łow n i-
m andatów) wysuwają załogi ta- 
k lodów  pracy na specjalnie orga­
nizowanych zebraniach wybor­
czych, zaś ostatecznego wyboru 
dokonują rady narodowe Ra­
dy narodowe stopnia podstawo-

ków (wyjazdy, choroby itp.), tak 
że w kraju działa ich 82 proc. w 
stosunku do liczby pierwotnej. W 
województw ie szczecińskim uby­
tek ten jest jeszcze większy, bo 
wynosi 25,4 proc. czyli 519 osób

wego wybierają ław n ików  do są- Brak ław n ików  utrudnia funkcjo- 
dów rejonowych, natomiast rady nowennie wymidlru sprawiedliwości, 
stopnia wojewódzkiego do sądów Ponieważ nawet w stanie wojen-
wojewódzkich.

O przebiegu akc ji wyborczej w

O 50 proc. tańsze

Tygodniki sprzed 
tygodnia i dwóch

W  S Z C Z E C IN IE  oraz S ta r­
g ardz ie  w  dw óch  p u n k ta c h  
„R u c h u ”  p rzed łużona  została 
sprzedaż czasopism. G łó w n ie  
m ożna ta m  nabyć" ty g o d n ik i do 
dw óch  n u m e ró w  w stecz od 
a k tu a ln ie  sp rze da w a nych  w  ca­
łe j s iec i. O bn iżo no  także  o 50% 
cenę ty c h  czasopism.

W  Szczecin ie  p u n k t  ta k i m ie - 
śei s ię  p rz y  u l. G ro d z k ie j,  n a to ­
m ia s t w  S ta rg a rd z ie  p rz y  u l. 
M ic k ie w ic z a .

nym nie można zrezygnować 
udziału społeczeństwa w wym ia­
rze sprawiedliwości, podjęta zo­
stała decyzja o  nowych wybo­
rach. Są o>ne jednym z e lem en­
tów  świadczących o normalizacji 
życia w kraju.

Podczas odbytych dotychczas 
(od 10 września) 45 zebrań w za­
kładach pracy wysunięto 111 kan­
dydatów  na ławników  ludowych. 
Łącznie w  województw ie winno 
być wysuniętych 3 tys. kandyda­
tów jako, że potrzeba 2 400 ła w ­
ników. W październiku będą się 
odbywać sesje rad narodowych, 
na których radni dokonają wybo­
ru ław n ików  spośród kandydatów 
proponowanych przez załogi. W 
zebraniach wyborczych w zakła­
dach pracy uczestniczą sędzio­
wie, którzy odpow iadając na za­
dawane pytania przybliżają zało­
gom  zagadnienia wym iaru spra­
wiedliwości. (wit)

Rządowe projekty 
dwóch ustaw

W A R S Z A W A  P A P . D o  S e jm u  
w p ły n ę ły  rzą d o w e  p ro je k ty  d w ó ch  
u s ta w , p ra w a  o ru c h u  d ro g o w y m  
o raz  n o w e liz a c ji u s ta w y  o fu n d u ­
szu a l im e n ta c y jn y m .

P ro p o n o w a n e  „ p ra w o  o ru c h u  
d ro g o w y m ”  o ra z  p rzep isy , k tó re  
będą w y d a n e  w  o n a rc iu  o n ie , 
u n o rm u ją  ca ło k s z ta łt sp ra w  z w ią ­
zan y ch  z ru c h e m  d ro g o w y m , u s ta ­
la ją c  za ró w n o  jego  re g u ły  o raz  
z n a k i i sy g n a ły  n a d ro g ac h , ja k  
i  w a ru n k i'u c z e s tn ic z e ń 'a  w  ru ch u .

P ro je k t  n o w e liz a c ji fu nd u s zu  a l i­
m e n ta c y jn e g o  p rz e w id u je  m . in . 
ro zsze rze n ie  k rę g u  osób u p ra w n io ­
n y c h  do  k o rz y s ta n ia  z tego fu n ­
duszu. p o d w yżs zen ie  g ra n ic y  do ­
ch o d u  n a  osobę w  ro d z in ie  wa­
ru n k u ją c e g o  p ra w o  do ta k ic h  
św iad c zeń , a ta k ż e  pod w yżs zen ie  
g ó rn e j g ra n ic y  ś w iad c zeń  w y p ła ­
c a n yc h  z fu nd u s zu  do 2 tys  zł 
m ie s ięc zn ie  n a osobę u p ra w n io n ą .

.Police II”

Zakończenie
wytwórni amoniaku
pod znakiem zapytania
G Ł Ó W N Y M  p lacem  p o lic k ie j bu  

d ow y , na k tó ry m  sko nce n tro ­
w ana je s t obecnie  uw aga za­
ró w n o  p rz e d s ię b io rs tw  w y k o ­
naw czych  ja k  i  in w e s to ra  jes t 
w y tw ó rn ia  a m o n ia k u . O f ic ja ln y  i, 
o b o w ią zu ją cy  do dziś lis to p a ­
d o w y  te rm in  p rzekazania  je j 
do e ks p lo a ta c ji je s t tu ż  tuż.

Realność tego  te rm in u  m oż­
na chyba  je d n a k  ju ż  dziś pod­
w ażyć. B ezs tro n ny  o bse rw a to r, 
'k tó ry  ma n ik łe  po jęc ie  o P ro­
cesach in w e s ty c y jn y c h  może 
s tw ie rd z ić , że dw a  i  p ó ł m ie ­
siąca, k tó re  d z ie li nas od 30 l i ­
stopada to  z b y t m a ło  czasu, by 
u ru c h o m ić  c ią g łą  p ro d u k c ję  
a m o n ia ku .

W  T E J  c h w ili  d o m in u ją  n a p la ­
cu  b u d o w y  ro b o ty  iz o la c y jn e  i  
a n ty k o ro z y jn e . M o g ły b y  one ro z ­
począć się i  zak o ń czy ć  zd e c y d o w a ­
n ie  w c ze ś n ie j, g d y b y  poszczególne  
ru ro c ią g i b y ły  w c ześ n ie j z a in s ta lo ­
w a n e  przez f ir m y  m o n tażo w e . N ie ­
s te ty . a p is a liśm y o ty m  n ie je d n o ­
k r o tn ie  z a tru d n ie n ie  i  k o n c e n tra ­
c ja  p ra c  (szczegó ln ie  d o ty c z y  tó 
p o zn ańsk iego  „M o s to s ta lu ” ) — n ie  
b y ły  n ig d y  n a  p o lic k ie j b u d ow ie  
dostateczne.

W yso k o  k w a l i f ik o w a n i  spaw acze, 
k tó rz y  o d b y w a li sp e c ja lis tyc zn e  
szk o le n ia , n ie je d n o k r o tn ie  opusz­
c za li b u d ow ę D u ża  ic h  lic zb a  zn a ­
la z ła  się n a  naszych  b u d ow ac h  
e k s p o rto w y c h . N ie s te ty  n ie  p rze c iw ­
d z ia ła n o  te m u  w  o k re ś lo n y m  cza­
sie  i  stąd  tw o rz y ły  się b ra k i k a d ­
ro w e , k tó re  z a p ro c e n to w a ły .. . po­
w a ż n y m i o p ó ź n ie n ia m i w  pracach  
m o n ta ż o w y c h .

W  k a ż d y m  ra z ie  ro b o ty  podsta­
w o w e , k tó ry c h  te rm in  zak o ń cze ­
n ia  w e d łu g  p rz y ję te g o  harp i.onogra  
m u  u p ły n ą ł w  d n iu  30.06.82. są 
k o n ty n u o w a n e . D u że  s p ię trze ­
n ie p rac iz o la c y jn y c h  u n ie m o ż ­
liw ia  z k o le i w y k o n y w a n ie  ro b ó t 
w y k o ń c ze n io w y c h .' Część p rac  an ­
ty k o r o z y jn y c h  je s t  z k o le i w s trz y ­
m y w a n a  w s k u te k  n ie za łto ń cze n ia  
jeszcze w s zys tk ic h  p ró b  c iśn ie n io ­
w y c h  ru ro c ią g ó w  Zaleg ło ś c i są 
w ię c  duże.

N ie  c h c em y jeszcze dziś p ro ro ­
k o w a ć  d e f in ity w n ie  o k o le jn y m  
n ie d o trz y m a n iu  te rm in u , a le  faza  
b u d o w y  w  ja k ie j  z n a jd u je  się w y ­
tw ó rn ia  a m o n ia k u  z d a je . się tę 
n ie p rz y je m n ą  p ra w d ę  p o tw ie rd za ć  

(w a b )

Komunikat M SW
W A R S Z A W A  P A P  D o K o m e n d y  

M ie js k ie j M O  w  J e le n ie j G ó rz e  -~ 
j a k  in fo rm u je  M S W  — zg łosił 
się  d z ia łac z  Z a  rząd  u R eg iona lnego  
N S Z Z  „S o lid a rn o ś ć ”  — Ju liu sz  C e­
z a ry  B a g iń s k i u k rv w a ja c v  się od 
1S g ru d n ia  u b ieg łeg o  ro k u .

Po  p rze p ro w a d ze n iu  ro zm o w y  zo­
s ta ł z w o ln io n y .
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południowym Bejrucie

N A D  je z . Ż a rn o w ie c k im  
(w o j. gdańsk ie ) t rw a ją  p ra  
ce p rz y  w znoszen iu  e le k ­
t ro w n i ją d ro w e j. Jest to  
na raz ie  w s tę pn y  e tap  ro ­
bót — n iw e lu je  się g łó w ­
nie te ren  pod p rzysz łą  „a to  
m ó w kę ". P ie rw sze  prace  
bud ow la ne  m a ją  rozpocząć  
się późną je s ie n ią  tego ro ­
ku.

N A  Z D J Ę C IU : p race  n i­
w e la cy jn e  brzegu  je z io ra  
i część je z io ra  zostan ie  za­
sypana. uzyska  się w  ten  
sposób d od a tko w e  46 ha 
te renu).

(C A F  —
Janusz U k le je w s k i)

5 litrów na 100 km

„Volkswagen” -  
najekononiiczniejszy 

w  U S A
W A S Z Y N G T O N  P A P  P o n ie d z ia ł­

k o w a  prasa w  U S A  p rzyn o s i lis tę ' 
n a jb a rd z ie j e k o n o m ic z n y c h  sam o­
ch o d ó w  e k s p lo a to w a n y c h  w  S ta ­
n ach  Z je d n o c zo n y c h , L is tę  tę  o -  
tw ie ra  „ V o lk s w a g e n  R a b b it”  — od 
p o w ie d n ik  e u ro p e js k ie g o  .G o l f a ”  
z s iln ik ie m  D ies la  S a m ochód  te n  
spa la  5 l na 100 k m  w  ru c h u  m ie j­
s k im . S a m ochód  je s t m o n to w a n y  
w za k ła d a c ti „ V o lk s w a g e n a ”  w  
s ta n ie  P e n s y lw a n ia  a s iln ik  d ie ­
slu w s kt im p o rto w a n y  je s t z R F N .

Nowa metoda
cerowania serca

M O S K W A  P A P  W  o ś ro d k u  kcir-
d io io g ic rn y m  w  K o w n ie  po ra z  
p ie rw s zy  w Z S R R  p rzep ro w ad zo n o  
o p e ra c je  serca e. zas tos o w a n iem  im  
pu.su  e le k try /?  lego. N o w a  o p e ra ­
c ja  w p e w n y m  s to p n iu  p rz y p o m i­
na s z e ro k o  ro zp o w sze ch n io n e  son­
d o w a n ie  se rca  Do . serca w p ro w a ­
dza sie o p ra c o w a n a  ró w n ie ż  w  
o ś ro < lk u  od p . . in d n ą  e le k tro d ę , do  
k t ó r e j  d o p ro  ad z ł  n y  je s t  n as tę p ­
n ie  s iln y  im p u ls  e le k try c z n y  o 
e n e r g ii  oko ło  30 • d ż u li. T e n  im p u ls  
— sw oisty  u .ik ro p io ru n ”  — spe ł­
n ia  w łaśn ie  n ie s k a lp e la  p rze c i­
n a ją c e g o  c h o ra  t .a n k ę .

Zas to s o w an ie  - ..m ik ro p io ru n a ”  
z n a c zn .e  u p ro śc iło  o p e ra c je , w y e li­
m in o w a ło  o tw ie ra n ie  k la t k i  p ie rs io  
w e j o raz s k ró c iło  czas o p e ra c j i po 
nad 4 -k ro tn ie  P rz y  ty m  d z ia ła n ie  
n a rk o z y  t r w a  z a le d w ie  k i lk a  m i­
n u t W szys tko  to  s p ra w ia , te  pa­
c je n c i zn a c zn ie  ła tw ie j  p rzechodzą  
te  o p e ra c je . O  e fe k ty w n o ś c i n o ­
w e j m e to d y  ś w ia d c z y  ró w n ie ż  to , 
t e  o b ec n ie  o kre s  re k o n w a le s c e n c ji  
p o o p e ra c y jn e j t r w a  ty lk o  10 d n i, 
podczas gdy p rzy  m e to d ac h  t r a d y ­
c y jn y c h  — do p ó łto ra  m ie s iąc a .

Firma „John Brown"

i a gazociqgu syberyjskiego

Brytyjskie turbiny 
w Leningradzie

M O S K W A  P A P  D o  p o r tu  w  L e ­
n in g ra d z ie  z a w in ą ł  ̂ r a d z ie c k i sta­
tek  h a n d lo w y  , .S ta c h a n o w ie c  J a r -  
m o le n k o ” z sześciom a t u rb in a m i  
b r y ty js k im i f i r m y  .John  B ro w n ” 
d la  gazo c iąg u  s y b e ry js k ie g o . F ra c b  
Łowiec p rz y b y ł z  G la sg o w  

T u r b in y  w ra z  z k o n te n e ra m i za ­
w ie ra ją c y m i części za m ie n n e , n a ­
ty c h m ia s t p rze ła d o w a n o  w  p o rc ie  
n a w a g o n y  k o le jo w e .

Helmut Kohl
(D okończen ie  ze s tr. I )  

z g o d z ili się na  rozpoczęcie  p ro ­
cesu p row adzącego do w sp om ­
n ia n y c h  w y b o ró w  jeszcze p rzed  
końcem  bieżącego ro ku .

S zybk ie  us tę p s tw o  ze s tro n y  
S traussa  zaskoczy ło  o bse rw a to ­
ró w  p o lity c z n y c h  w  B onn , gdyż 
jeszcze w  c ią gu  d n ia  b a w a rs k i 
p o l i ty k  d om agał się stanow czo  
p rze p ro w a d ze n ia  w y b o ró w  je ­
szcze w  ro k u  b ieżącym .

•  « *
Ja k  w y n ik a  z a n k ie ty  prze­

p ro w ad zo ne j przez zachodn io - 
n ie m ie c k i „ B i ld  am S on n ta g ”  
p rz y  w sp ó łp racy  In s ty tu tu  W i- 
c k e rta  w  d n ia ch  17 i 18 bm., a 
w ię c  po ro zp ad z ie  k o a lic ji boń - 
s k ie j, g d y b y  obecnie  p rze p ro ­
w adzono w y b o ry  w  R FN , C D U  
i CSU u z y s k a ły b y  łączn ie  *>4.7 
proc. g łosów . A n k ie ta , p rz e p ro ­
w adzona w  p ią te k  i w  sobotę 
w y k a z a ła  też, że FD P  zd o b y ła ­
b y  je d y n ie  4,3 proc. g łosów , a 
w ię c  n ie  p rz e k ro c z y ła b y  g ra n i­
cy 5 proc. w y m a g a n e j do re­
p re z e n ta c ji w  B undestagu . Na 
so c ja ld e m o k ra tó w  g losow a ło ­
by 30,5 proc. w y b o rc ó w , zaś na 
„z ie lo n y c h ”  — 9,8 proc.

Katastrofa myśliwca
R Z Y M  P A P . W p o n ie d z ia łe k , 

podczas ćw ic ze ń  s ił p o w ie trz n y c h  
N A T O . k tó re  o d b y w a ły  się w  
obszarze p o w ie trz n y m  nad  w ło s ką  
w y sp ą S a rd y n ia , ro z b ił się, n a le ­
ż ą c y  do  b ry ty js k ic h  s ił p o w ie trz ­
n yc h  m y ś liw ie c  ty p u  „ B u c c a n e e r” 
P ilo c i zd ą ż y li się k a ta p u lto w a ć

D o w ó d z tw o  R A F  o d m ó w iło  w szel 
k ic h  k o m e n ta rz y  n a te m a t  p rz y ­
czy n  i  o ko liczn o śc i w y p a d k u

u da ło  n am  się ja k  d o tą d  d oko ­
o p to w a ć  p rz e d s ta w ic ie la  m łod z ie  
ży. N iew eso ła  to  p ra w d a , a le 
w ła śn ie  ona  m u s i się stać d la 
nas p u n k te m  w y jś c ia  d o  d a l­
szych d z ia łań . M u s im y  g łę b ie j 
w e jść  w  ś ro d ow isko , pozyskać w  
n im  sp rzym ie rze ń ców .

— M Y Ś L Ę , że z czasem  d o jd z ie  
do w ię k s z e j p o la r y z a c ji  po s taw  w  
ś rod o w isk u  a k a d e m ic k im , a co- *a  
ty m  id z ie , w y k s z ta łc e n ia  się ró ż ­
n y c h  p u n k tó w  w id z e n ia . T o  jest 
d la  w aszego k o m ite tu  szansą...

— T a k  ty m  b a rd z ie j, że n a  n a ­
sze j u c z e ln i n ie  doszło  do ja k ic h ś  
szczegó ln ie  k o n f l ik to w y c h  s y tu a c ji.  
N as za  s y tu a c ja  s p o łe c zn o -p o lity c zn a  
je s t  o d b ic ie m  teg o  co się d z ie je  w  
k r a ju  T o , o c zy w iś c ie , n ie  żad n a  
po cie ch a , t y lk o  re a ln a  o cena w a ­
r u n k ó w  w  z w ią z k u  z t y m  n ie  ro ­
b im y  sobie ja k ic h ś  w y ją tk o w y c h  
n a d z ie i;  n as zym  d z ia ła n ie m  n ie  do­
k o n a m y  n a p ew no  żad n e g o  p rz e ło ­
m u  T a k i p rze ło m  — b ez ro z w ią z a ­
n ia  p o d s ta w o w y c h  p ro b le m ó w  w  
s k a li k r a ju  — je s t po p ro s tu  n ie ­
m o ż liw y . N a m  pozo sta ją  ra c z e j te 
m a łe  k r o k i ,  w  ty m  — o d d z ia ły w a ­
n ie  n a  je d n o s tk ę  Jeśli n a  p rz y ­
k ła d  k a ż d y  spośród  50 c z ło n k ó w  
naszego k o m ite tu  p rze k o n a  do  
sw ych  p o g ląd ó w  ch o ć Jedną osobę 
— to  ju ż  je s t 100 osób m y ś lą c y c h  
p o dobn ie . P o d o b n ie  — to  n ie  z n a ­
c zy  — t a k  sam o. N łe  za le ży  n am  
n a  jednom yślnoś .c i w  szczegółach, 
w o lim y  d y s k u s ję ... 100 osób to  m a ­
ło?  M o ż liw e , za le ży  je d n a k  Jak n a  
s n rs w e  p a trze ć  P rze c ie ż  s w o im  is t­
n ie n ie m  1 ta k  d o k o n a liś m y  w  t u ­
te js zy c h  u k ła d a c h  p ew ne g o  p rze­
ło m u .

Masakra w
(D okończenie  ze s tr. I )

ska  iz ra e ls k ie  rze ko m o  n ie 
o r ie n to w a ły  się, co się dzie je . 
N ik t  n ie  je s t w  s tan ie  u y ie r z y ć  
w  te  tw ie rd z e n ia , g dy  w iadom o, 
że z a ró w n o  w y w ia d  iz ra e lsk i, 
ja k  i o d d z ia ły  o k u p a c y jn e  dyspo  
n u ją  ro z le g łą  s iecią  re je s tru ją c ą  
n ie  ty lk o  ru c h y  w ię kszych  g ru p  
lu d z k ic h , a le  także  poszczegól­
nych  je d n o s te k  w  B e jru c ie  za­
ch od n im . A rm ia  zaś iz rae lska , 
k tó ra  n ie  u k ry w a , że p e n e tro ­
w a ła  k a żd y  zau łek , p rz e p ro w a ­
d z iła  re w iz je  i  k o n f is k a ty , n ie 
może w  ty c h  w a ru n k a c h  zasła ­
n iać  s ię  n iew iedzą .

W  Z W IĄ Z K U  z now ą , po­
tw o rn ą  z b ro d n ią  Iz ra e la , doko ­
naną  w  B e jru c ie  za cho dn im  na 
uchodźcach p a le s ty ń s k ic h , po­
ró w n y w a ln ą  ty lk o  ze z b ro d n ia ­
m i h it le ro w s k im i w  czasie I I  
w o jn y  ś w ia to w e j, L eo n id  B re ­
ż n ie w  w ys to so w a ł o sob is ty  l is t  
do p re z y d e n ta  S ta n ó w  Z je d n o ­
czonych.

W  liś c ie  p od k re ś la  się, że 
część o dp ow ie dz ia ln ośc i za rze ­
kę  k rw i.  p rz e le w a n e j obecnie  w  
L ib a n ie , ponoszą i c i, k tó rz y  
mogą, lecz n ie  za pob iega ją  d z ia ­
ła n io m  T e l-A w iw u .  K rw a w e j 
rzez i d o k o n a n e j p rzez  w o jska  
iz ra e ls k ie  n ig d y  n ie  za po m n i i 
n ie  p rzebaczy n ie  ty lk o  n aród  
p a le s ty ń s k i, a le  także  i in n e  na­
rody.

L eo n id  B re ż n ie w  zdecydow a­
n ie  o p o w ie d z ia ł s ię  za po łoże­
n ie m  k re su  s y tu a c ji,  w  k tó re j 
p rz y w ó d c y  iz rae lscy  rz u c a ją  
w y z w a n ie  O N Z , sys tem a tyczn ie  
i b ru ta ln ie  ła m ią c  pods taw ow e  
zasady k a r ty  te j o rg a n iz a c ji i 
je j  re zo lu c je , w  ty m  postano ­
w ie n ia  R ady Bezpieczeństwa. 
W ezw a ł on p re zyde n ta  U S A  do 
w s p ó łd z ia ła n ia  w  R adzie  Bez­
p ieczeństw a  ze Z w ią z k ie m  Ra­
d z ie ck im , a by  poham ow ać Iz ra e l 
i zm usić  go do w y p e łn ia n ia  re ­
z o lu c ji R ady Bezp ieczeństw a 
O N Z.

L e o n id  B re ż n ie w  p rzes ła ł 
także  do Jasera  A ra fa ta  odpo­
w ie d ź  na  l is t  p rzew odn iczącego 
K o m ite tu  W ykonaw czego  O rg a ­
n iz a c j i W y z w o le n ia  P a les tyn y , 
in fo rm u ją c y  o k rw a w e j rzezi 
d oko na n e j w  obozach uchodź­
có w  p a le s ty ń s k ic h  w  B e jru c ie

Z g łę b o k im  bó lem  — pisze 
m .in . L e o n id  B re ż n ie w  — za­
poznałem  się z waszym  posła­
n iem . D o p ra w d y  s tra s z liw e  sa 
zb ro dn ie  iz rae lsk ie go  agresora  w

—  C zy ty lk o  w y  je d n i?  J a k  sy 
tu a c ja  w y g lą d a  n a in n y c h  u cze l­
n iach?

~  O K O N - y  n a w y ższy ch  ucze l­
n ia c h  p o w s ta ją  w  c a łe j Polsce. 
W ie m . że w  S zc zec in ie  p o w s ta ły  'u ż  
n a  A k a d e m ii R o ln ic z e j i n a  P A M -  
ie  Z a p e w n e  u d a  n a m  się z czasem  
n a w ią za ć  z  n im i b liżs zą  w s p ó łp ra ­
cę  N ie  w y k lu c z a m  te ż . że pow o­
ła m y  w  p rzys zło ś ci ja k iś  k o m ite t  
m ię d z y u c z e ln ia n y ..

— N ie k tó r z y  zechcą w a m  pew n ie  
z a rz u c ić  w  ty m  m ie js c u , że ta k ie  
d z ia ła n ie  to  z w y k ła  dążność do roz  
d y m a n ia  sz tu czn y ch  tw o ró w , a d m i­
n is tra c y jn e  i  fo rm a ln e  poszerzan ie  
tego , co w  rze c zy w is to ś c i w y g lą d a  
s k ro m n iu tk o .. .

— T a k i z a r z u t  m o że  się p o ja w ić . 
Jeste śm y je d n a k  ja k  n a jd a ls i od  
z a b a w y  w  tw o rz e n ie  n o w y c h  s tru k ­
tu r .  N ie  c h o d z i n a m ' o a d m in is tra ­
c y jn ą , u rzę d o w ą  f ik c ję . R aczej o 
coś z u p e łn ie  in n eg o . Z a c y tu ję  tu  
z re sztą  f ra g m e n t  n a s ze j d e k la ra c ji, 
k tó r y  m o że  z a b rz m i tro c h ę  pate­
ty c z n ie , a le  p e łn ie j o d d a je  nasze  
z a m ia ry . O tó ż , n a  za ło że n ie  O K O N -  
-u  zd e c y d o w a liś m y  się „ k ie ru ją c  
się  tro s k ą  o losy k r a ju ,  p rzek o n a­
n ie m  o ko n ie c zn o ś c i d z ia ła n ia  w  
d u c h u  ro zs ą d k u , ro z w a g i i po rozu ­
m ie n ia '* . 1 w ła ś n ie  n a  t e j  d e k la ra ­
c j i  w y w ie s z o n e j n a  ta b lic y  og ło ­
szeń n a p is a ł k to ś  k ie d y ś  „ k o la b o ­
r a n c i”  I  z ta k im i p o s ta w a m i też  
m u s im y  się  lic zy ć ...

—  JE S T E Ś C IE  p ań s tw o  p ra ­
c o w n ik a m i n a u k o w y m i, obraca­
c ie  się w  ś ro d o w is k u  p re fe ru ją ­
c y m  o k re ś lo n y  ty p  w a rto śc i, czy 
n ic  bo ic ie  się posądzenia  o dz ia ­
ła n ie  s p e k ta k u la rn e , obliczone 
na  p ew ien  d o ra źn y  zysk?

— O czyw iśc ie , że się tego oba

zachodn im  B e jru c ie , gdzie  m o r­
d u je  on c y w iln ą  lu dn o ść  p a le ­
s ty ń s k ą  —  k o b ie ty , d z iec i i 
s ta rców . Jest to  ta k a  samą eks­
te rm in a c ja  P a le s tyń czykó w , ja ­
k ie j w  czasie d ru g ie j w o jn y  
ś w ia to w e j d o k o n y w a li h it le ro w ­
cy  wobec in n y c h  n a rod ów , w 
ty m  i  żydow skiego .

O dp o w ie dz ia ln o ść  za to, co 
się s ta ło , ponosi z a ró w n o  sam 
zb ro d n ia rz , ja k  i  je g o  w s p ó l­
n ik  — ten , k to  u z b ro ił i  zachę­
c i ł  Iz ra e l do k rw a w y c h  p rze ­
s tęps tw . Je że li k to k o lw ie k  m ia ł 
z łu dze n ia , że W aszyng ton  dopo ­
może A ra b ą m  i n ie  d opuśc i do 
ro z p ra w y  nad  P a le s ty ń c z y k a m i 
po opuszczen iu  B e jru tu  przez 
p a le s tyńsk ie  o d d z ia ły  w o js k o w e  
— a to  w ła ś n ie  o b ie c y w a ł p rze ­
cież o f ic ja ln ie  B ia ły  D o m  —  to  
te raz  z łu dze n ia  te  ro z p ły n ę ły  się 
w  s tru m ie n ia c h  k rw i,  p rze lan e j 
w  obozach p a le s tyńsk ich .

Razem  z w a m i — kończy  
s w ó j l is t  ra d z ie c k i p rzyw ó d ca  — 
b o le je m y  i  o b u rza m y  się w 
z w ią z k u  z tra g ic z ń ą  zagładą ty ­
s ięcy P a les tyń czyków  i  L ib a ń -  
czykó w . R azem -z. w a m i będzie­
m y  n ad a l zd ecyd ow an ie  w a l­
czyć o p o w s trz y m a n ie  z b ro d n i i 
zm uszenie  agresora  do ode jśc ia  
z L ib a n u .

P O D C Z A S  w iz y ty  w  p on ie ­
d z ia łe k  w  s to lic y  A ra b ii Sau­
d y js k ie j D ż id d z ic , p rz e w o d n i­
czący K o m ite tu  W ykonaw czego  
O rg a n iz a c ji W y z w o le n ia  P a le ­
s ty n y , Jaser A ra fa t  o z n a jm ił,  że 
w  u b ie g ły m  ty g o d n iu  w  obo­
zach uchodźców  p a le s tyńsk ich  
i  dw óch  szp ita la ch  w  zachod­
n im  B e jru c ie  zosta ło  zam ordo ­
w a nych  3200 osób.

B ardzo  o s tro  i zdecydow an ie  
za reagow a ł p re zyd e n t E g ip tu  
M u b a ra k . O św ia dczy ł on, że je ­
ś li Iz ra e l n ie  w yco fa  s ię  z L i ­
banu, to  E g ip t ze rw ie  z n im  sto 
s u n k i d yp lo m a tyczn e . E g ip t je s t 
je dyn ym , p ań s tw em  a ra bsk im , 
k tó re  u trz y m u je  s to s u n k i z T e l-  
A w iw e m . W  p on ie dz ia łe k  20 bm . 
rzą d  E g ip tu  o d w o ła ł am basado­
ra  Saada M o rta d a  z T e l-A w iw u . 
Jaser A fa ra t  p o w ita ł to  w y d a ­
rze n ie  ja k o  p ie rw s z y  k o n k re tn y  
k ro k  w  d z ia ła n ia ch  z m ie rz a ją ­
cych  do zm uszenia  Iz ra e la  do 
s tosow an ia  się do re z o lu c ji Ra­
d y  B ezpieczeństwa.

W  P O N IE D Z IA Ł E K  w ie c zo re m  w 
s p e c ja ln y m  o św iad c zen iu  t e le w iz y j­
n y m  p re z y d e n t R eagan  p o in fo rm o ­
w a ł, że p o d ją ł d e c y z ję  o p o n o w ­
n y m  w y s ła n iu  do L ib a n u  o d d z ia ­
łó w  a m e ry k a ń s k ie j p ie ch o ty  m or

w ia m y . N ie  chcem y uchodzić  za 
k o n iu n k tu ra lis tó w . T y m  b a rr  
d z ie j, że nasze d z ia ła n ia  są p rze ­
cież spon tan iczne . S pon tan iczne  
— a le  o pa rte  o z d ro w y  rozsą­
dek. T a k i rozsądek je s t p o trz e b ­
n y  w  k ra ju  —  od zaraz. T y m ­
czasem ze społeczeństw em  dz ie ­
je  się coś n iedobrego  w  ty m  
w zg lędz ie . Zas trasza ją cy  jes t 
b ra k  re a liz m u , w  ocen ie  w y d a ­
rzeń. L u d z ie  a lb o  g łuch n ą , ó lbo  
pod a ją  ucho ty lk o  w  je dn ą  s tro ­
nę, d ru g ie  —  za ty k a ją c . T a k im  
p os ta w om  p ra g n ie m y  p rz e c iw ­
dz ia łać.

—  J a k im i m e todam i?  Czy m a­
c ie  ju ż  o p raco w a ny  p lan  d z ia ła ­
n ia?  N a jp ię k n ie js z e  d e k la ra c je  
n ie  ro z w ią ż ą  przec ież sp ra w y?

— O czyw iśc ie . Nasz O K O Ń  
rozpoczą ł w  zasadzie swą d z ia ­
ła ln ość  d op ie ro  te raz , po w a k a ­
c y jn e j p rz e rw ie , a le  ja k  dotąd  
u da ło  s ię  ju ż  nam  to  i  o w o  zdzia  
łać. Na p rz y k ła d  —  p rz y c z y n ić  
się do u re g u lo w a n ia  p ew n ych  
s p ra w  zw ią za nych  z w yn ag ro d zę  
n ie m  za p race  badaw cze. M ie liś ­
m y  chyba  ró w n ie ż  s w ó j u d z ia ł 
w  łago d zen iu  nap ięć  podczas o - 
cen i  o p in io w a n ia  n a u c z y c ie li 
a k a d e m ic k ic h . P ró b o w a liś m y  też 
in te rw e n io w a ć  w  k o n k re tn y c h  
p rz y p a d k a c h  (s tu de n t u s u n ię ty  z 
u cze ln i za u d z ia ł-w  za jśc iach  u -

s k ie j. D e c y z ję  tę  p o w z ią ł po sk o n ­
s u lto w a n iu  się z rz ą d a m i F r a n c ji  i  
W ło c h , k tó ry c h  to  k r a jó w  o d d z ia ły  
w ra z  z ż o łn ie rz a m i a m e ry k a ń s k im i  
m a ją  w e jść  w  s k ła d  p o n o w n ie  f o r ­
m o w a n y c h  s il m ię d z y n a ro d o w y c h .

R ea g an  n ie  p o w ie d z ia ł a n i k ie d y  
te  s i ły  m ię d zy n a ro d o w e  z o s ta n ą -' 
w y s ła n e  do  B e jr u tu , a n i ja k ie  k o n  
k r e tn e  będ ą  w y k o n y w a ły  za d a n ia  
a n i też  ja k  d łu g o  ta m  pozostaną. 
O ś w ia d c zy ł je d y n ie , że ic h  g łó w ­
n y m  za d a n ie m  p o lity c z n y m  b ęd z ie  
u d z ie le n ie  pom ocy fo rm u ją c e m u  
się rz ą d o w i lib a ń s k ie m u  w  ro zto ­
c ze n iu  k o n t ro li  n ad  k ra je m .

W y s ła n ie  s ił m ię d zy n a ro d o w y c h  
m a  ró w n ie ż  — ja k  p o w ie d z ia ł p re ­
z y d e n t — przys p ie szy ć  proces w y ­
c o fy w a n ia  w s zys tk ic h  in n y c h , ob ­
cy ch  s ił w o js k o w y c h  z L ib a n u , w  
szczególności s i ł iz ra e ls k ic h  i  sy­
ry js k ic h .

P R E Z Y D E N T  F R A N C J I,  F ran c o is  
M it te r ra n d , o ś w ia d c zy ł w  p o n ie ­
d z ia łe k  w ie c zo re m , że w  ciągu  n a j­
b liżs zyc h  t rz e c b  d n i n o w e  s iły  
m ię d z y n a ro d o w e  s k ła d a ją c e  się z 
żo łn ie rz y  fra n c u s k ic h , a m e ry k a ń ­
sk ic h  i  w ło s k ic h  zos tan ą  s k ie ro w a ­
n e  do L ib a n u .

Potępienie 
w Polsce
w  Z W IĄ Z K U  z  m a sa krą  

lu d n o ś c i p a le s ty ń s k ie j O g ó ln o ­
p o lsk i K o m ite t  P o k o ju  w y sto ­
so w ał o św iad c zen ie , w  k tó ry m  
c z y ta m y  m . in..*

Z  n a jw y ż s z y m  o b u rze n ie m , 
g n ie w e m  i  p o tę p ie n ie m  p rz y ­
ję liś m y  w ia d o m o ść  o k r w a w e j  
rz e z i i  b e s tia ls k ie j m a sa krze  
u ch o d źcó w  p a le s ty ń s k ic h  d o ­
k o n a n e j p rzez  b o jó w k i p ra w i­
cy  lib a ń s k ie j w s p ó łd z ia ła ją c e j 
z o k u p a c y jn y m i w o js k a m i  
iz ra e ls k im i. T ru d n o  oddać sło 
w a m i ro z m ia ry  i  g ro zę  z b ro d ­
n i  p o p e łn io n e j n a ko b ie ta c h , 
d z ie c ia c h  i  s ta rca ch , b e zb ro n ­
n e j , c y w iln e j lu d n o śc i p a le ­
s ty ń s k ie j i m ie szk ań c ac h  B e j­
ru tu .

T e n  a k t  m asow ego lu d o b ó j­
stw a , k r w a w e  ś la d y  k a ż n l u -  
s iło w a n o  u k r y ć  p rzed  ś w ia ­
te m , w tła c z a ją c  b u ld o że ra m i 
w  ro z ż a rz o n y  p ia ch  z m a s a k ro  
w a n e  c ia ła  d z ie c i, k o b ie t  ł  
s ta rc ó w . N ie  u d a ło  * łę  je d n a k  
z a ta ić  p rzed  o p in ią  p u b lic zną  
ś w ia ta  ro z m ia ró w  i g ro zy  
b e s tia ls k ie j zb ro d n i d o k o n a ­
n e j n a  lu d n o śc i c y w iln e j w  
B e jru c ie . N ie m a l c a ły  ś w ia t  
o g a rn ę ła  dz iś  fa la  g n ie w u  i  
p o tę p ie n ia  d la  b ezp ośredn ich  
s p ra w c ó w  i ic h  p ro te k to ró w  
te j  o k r u tn e j m a s a k ry  n a b e z ­
b ro n n y c h , p o zb a w io n y c h  z ie ­
m i, d o m ó w  i  o jc z y z n y  lu d z ia c h .

W s trzą ś n ię c i tą  p o n urą  1 
k r w a w ą  tra g e d ią  w ra z  z ca­
ły m  św ia te m  d o m a g a m y  się 
sta no w eźo  p o ło że n ia  k res u  
b e s tia ls tw u , z a p rze s ta n ia
zb ro d n i, n ie zw ło czn e g o  w y co ­
fa n ia  w o js k  iz ra e ls k ic h  z L i ­
b an u , ta k  ja k  p rz e w id u je  to  
re z o lu c ja  R a d y  B ezp ie cze ń ­
stw a  O N Z .

l ic zn ych ). Te  w szys tk ie  fo rm y  
d z ia ła ń  z a w a rte  są zresztą  w  na ­
szym  p ro g ra m ie , k tó r y  m ó w i m , 
in . o  n a w ią z y w a n iu  p o rozu m ie ­
n ia  m ię d z y  p ra c o w n ik a m i n au ­
k o w y m i a s tu d e n ta m i, o b ron ie  
ś ro d o w is k a  p rzed  z b y t p o w ie rz ­
ch ow n ym , posp iesznym  t ra k to ­
w a n ie m  n ie k tó ry c h  p rz y p a d k ó w  
in d y w id u a ln y c h , o  w s p ó łp ra c y  z 
w ła d z a m i ucze ln i* i k o m is ją  so­
c ja ln ą .

—  P ro g ra m  szerok i, ale czy 
re a lny?
-  —  T ru d n o  to  dz iś  pow iedz ieć. 
W  ka ż d y m  ra z ie  n ie  chcem y n i­
kogo  d ra ż n ić  p ró ż n y m i p rzech ­
w a łk a m i, że o to  p o w s ta liś m y  i  
od ra zu  n a d a je m y  to n  ż y c iu  u - 
cze ln i. Z d a je m y  sobie sp raw ę, że 
je s t nas na P o lite c h n ic e  zdecydo 
w a na  m n ie jszość, a le  is tn ie je ­
m y  przec ież od n ied a w n a  i  w ie ­
rzę , że u da  nam  s ię  z czasem 
p rze łam ać m u r  n ie u fn o śc i. Je s t 
u  nas sporo  zaangażow anych , a 
n ie  zw ią za nych  d o tą d  z żadną 
o rg a n iz a c ją  a n i ru c h e m  p o lity c z  
n y m , m ło d y c h  lu d z i.  A  to , że 
t r a f i l i  do nas dz iś  i  chcą razem  
z n a m i d z ia ła ć , też o  czym ś 
św iadczy . P ostaw a  na „n ie ”  dziś 
ju ż  n ie  w s z y s tk im  w ys ta rcza .

—  D zięku jem y za rozmowę.
Rozm aw ia!;

ADL

Rozsądek potrzebny od zaraz
(D okończen ie  ze s tr .  1)
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W możliwie najkrótszym czasie

Jak rozwiązać 
ten problem?

W  L IP C U  BR.' Rada M in is t ­
ró w  p rz y ję ła  p ro je k t  p ro g ra m u  
ro z w o ju  b u d o w n ic tw a  do ro k u  
1990. k tó r y  p rz e w id u je  ta k ie  u - 
k ie ru n k o w a n ie  dz ia łań . by 
s tw o rzo ne  zos ta ły  w a ru n k i d la  
ro z w ią z a n ia  w  m o ż liw ie  n a j ­
k r ó t s z y m  czasie p ro b le m u  
m ieszka n iow e g o  w  Polsce. U -  
znano, że ro z w ó j b u d o w n ic tw a  
m ieszka n iow e g o  w  je go  ró ż ­
n y c h  fo rm a c h  je s t is to tn y m  
e lem en tem  o ż y w ie n ia  ca łe j go­
s p od a rk i.

P ro g ra m  rz ą d o w y  za k łada  m. 
łn ,  zb udow an ie  do końca  obec­
nego d z ies ięc io lec ia  ok. 3,1 m in  
m ieszkań , p re fe ro w a n ie  ene rgo ­
oszczędnych i  m a teria łooszczęd- 
n y c h  fo rm  b u d o w n ic tw a , ro z­
w ó j b u d o w n ic tw a  n ie  ty lk o  
spółdzie lczego , a le  i k o m u n a l­
nego, za k ład o w e go  o raz  in d y ­
w id u a ln e g o , zw iększen ie  do 40 
p roc. u d z ia łu  b u d o w n ic tw a  je ­
d no ro dz inn eg o  w  o g ó ln e j lic z ­
b ie  w znoszonych  m ieszkań, 
w p ro w a d ze n ie  dogodnych  d la  
o b y w a te li zasad k re d y to w a n ia

w s z y s tk ic h  ty p ó w  b u d o w n i 
wa.

W zbogacając ogó lną  d y s k u s ję

W warunkach reformy

Stare nawyki kosztują...
N A  w stę p ie  m ożna p os ta w ić  

p y ta n ie  ogó lne  —  d laczego b u ­
d o w la n i z m n ie js z y li p la n y  b u ­
d o w n ic tw a  m ieszkaniow ego? 
P o m ija ją c  sp raw ę  m a te r ia łó w  
z k tó r y m i n ada l są tru dn o śc i, 
g e n e ra ln ie  rzecz u jm u ją c , n ie -

m ies ię cy  b r. n ie  z re a lizo w an o  
n aw e t p o ło w y  rocznego  p lan u . 
Dziś  w iadom o, że je s t on ju ż  
n ie w y k o n a ln y . O to  je de n  p rz y ­
k ła d  z b rzegu . W  S PB O -3  p la n  
p rz e w id y w a ł odd an ie  w  ty m  
ro k u  675 m ieszkań  i  136 w  tzw .

Plan trzyletni

Wariant
socjalny

N IE D A W N O  w  M in is te rs tw ie  
B u d o w n ic tw a  i P rze m ys łu  M a ­
te r ia łó w  B u d o w la n y c h  o d b y ło  
s ię  s p o tka n ie  k o n s u lta c y jn e  po­
św ięcone  s p ra w o m  trz y le tn ie g o  
p la n  u spo łec zno-gospoda rc  zego. 
O m ó w io n o  s y tu a c ję  b u d o w n ic ­
tw a  na t le  za prop on o w an ych  
p rzez  rząd  w a r ia n tó w  p la n u  na 
la ta  1983—85. U cze s tn icy  spot­
k a n ia  o p o w ie d z ie li się za tzw . 
w a r ia n te m  so c ja lnym , k tó r y  w  
p od z ia le  ś ro d k ó w  in w e s ty c y j­
n y c h  d a je  p ie rw sze ńs tw o  ko n ­
s u m p c ji społecznej. P rz e w id u je  
o n  m ię d z y  in n y m i na in w e s ty ­
c je  w  b u d o w n ic tw ie  m ieszka ­
n io w y m  30 p roc. w szys tk ich  
sum  p rz e w id z ia n y c h  na in w e ­
s ty c je  w  gospodarce na rod o ­
w e j. '  ^  <j)

nad  ty m  p ro je k te m  re d a k c ja  
„T r y b u n y  L u d u ”  o g ło s iła  a n k ie  
tę  zada jąc je d n o  p y ta n ie : Jak  
ro zw iązać  p ro b le m  m ieszka n io ­
w y  w  Polsce? O d p o w ia d a ją  na 
n ie  w y b itn i  n a u ko w cy , spec ja ­
liś c i i p ra k ty c y  b u d o w n ic tw a , 
dzia łacze  p o li ty c z n i i  społeczn i. 
J u ż  p ie rw sze  w y p o w ie d z i do­
s ta rc z y ły  w ie le  cennego m a te ­
r ia łu ,  u kazu ją c  p ro g i i b a r ie ry  
naszego b u d o w n ic tw a  k tó re  
na leży pokonać, by ro z w ią z a ­
n ie  tego is to tn e g o  p ro b le m u  
s ta ło  się m o ż liw e  ta k  ja k  za­
łożono  — w  n a jk ró ts z y m  cza­
sie. W a rto  ś ledz ić  p u b lik o w a n e  
p rzez „T ry b u n ę  L u d u ”  w y p o ­
w ie d z i. ( j)

m a i w s z y s tk ie  p rze ds ię b io rs tw a  
w y k o n a w c z e  z a n iż y ły  sw o je  
p la n y  roczne. Z  je d n e j s tro n y  
d y re k to rz y  u zasadn ia ją  to  m o­
ż liw o ś c ia m i p rz e ro b o w y m i. D a ­
w n ie j —  m ó w ią  —  m u s ie liś m y  
w y k o n y w a ć  p la n y  d y re k ty w n e  
i n ik t  nas n ie  p y ta ł o m o ż li­
w ośc i. N a  to  zgoda. A le  ja k  
w y ja ś n ić  s y tu a c ję  bieżącego 
ro ku ?  Bo oto  na ten  to k  p rze d ­
s ię b io rs tw a  same u k ła d a ły  p la ­
n y , zresztą  znaczn ie  n iższe 
n iż  w  pop rzedn ich  la tach . I 
m im o  to  n ie  re a liz u ją  p rz y ję ­
ty c h  zobow iązań  w  stosunku  
do ¡inw estorów .

F a tk tem  je s t, że w  w o je ­
w ó d z tw ie  szczecińsk im  za 8

Gdy wstrzymano inwestycje

Fabryka domów 
na sprzedaż

J A K  w ia d o m o  w  c a ły m  n y c tf  szans na dalszą budow ę, 
k ra ju  w s trz y m a n o  re a liz a - Z re sz tą  od dw óch  la t  p ra k ty -  
c ję  w ie lu  in w e s ty c j i roz - czn ie  n ic  tam  się n ie  rob i. N ie 
poczętych p rzed la ty .  De- ma sensu k o n ty n u o w a n ie  te j 
cyz je  te  o b ję ły  także  p rze - in w e s ty c j i,  z czysto  e kon om icz- 
tnys ł m ie s z k a n io w y . W  n ych  i p ra k ty c z n y c h  w zg lę dó w  
w o j. szczec ińsk im  d w ie  fa -  Za la t  k i lk a  i  ta k  b u d o w n ic t-
b r y k i d om ów  o b ję te  zosta­
ły  ty m  zakazem .

F A B R Y K A  w  R e c la w iu , 
g dz ie  z a inw es to w a no  ju ż  ponad 
200 m in  z ło ty c h  n ie  ijaa żad-

Warto spróbować

Domki jednorodzinne 
z elementów gipsowych

Z B A D A N E  i  u d o kum en tow an e  zasoby g ipsu  w  w o j. k ie le c ­
kim^ s ię ga ją  2§0 m in  ton  1 s tan o w ią  27 p roc. zn an ych  zasobów 
k ra jo w y c h . Ic h  za le tą  je s t p ły tk ie  usad ow ie n ie , a w ię c  m o ­
ż liw ość  e k s p lo a ta c ji system em  o d k ry w k o w y m , podczas gdy 
zasoby o d k ry te  w  in n y c h  re g ion a ch  k ra ju  za leg a ją  na d użych  
g łębokościach.

G IP S  w y k o rz y s ty w a n y  je s t 
na szeroką ska lę  w  b u d o w n ic t­
w ie  m ie s z k a n io w y m  i  p rz e m y ­
s ło w y m  w  w ie lu  k ra ja c h  m. 
in . w  ZS R R  i  U S A . W  Polsce 
g ips  s tosow any je s t w  bud o ­
w n ic tw ie  od czasu u ru c h o m ie ­
n ia  za k ła d ó w  p rz e m y s łu  g ipso ­
w ego  „D o lin a  N id y ”  w  G ac­
kach. Z a k ła d  te n  p ro d u k u je  
ró żn e  ro d z a je  .p re fa b ry k a tó w  
g ipso w ych  m . in . b lo k i „p ro -  
m o n ta ” , p ły ty  „p la s te r  pszcze­
l i ”  do b u d o w y  ścian  d z ia ło ­
w y c h , p ły ty  d ź w ię koch ło nn e , 

■ d e k o ra c y jn e  i  ty n k o w e  oraz 
. g ip s  b u d o w la n y .

Z d an ie m  fa c h o w c ó w  —  g ips 
p o w in ie n  znaleźć szersze, n iż  
dotychczas, zastosow an ie  w  
b u d o w n ic tw ie  d o m k ó w  je d n o ­
ro d z in n y c h . Z  g ipsu  m ożna p ro  
d u k o w a ć  p re fa b ry k a ty  o ró ż ­
n ych  ks z ta łta c h  — tańsze od 
in n y c h  e le m e n tó w  b u d o w la ­
n ych , b o w ie m  na w y p a le n ie  
je d n e j to n y  g ipsu  p o trze b a  za­
le d w ie  60 kg  w ęg la , podczas 
g d y  na w jłp a le n ie  to n y  cem en­
tu . —  330 kg

K to  w ię c  p o d e jm ie  się p ro ­
d u k c j i  ta n ic h  e le m e n tó w  g ip ­
so w y c h  d la  b u d o w n ic tw a  je d ­
norodz innego?  fP A P )

w o  o de jd z ie  od w ie lk ie j p ły ty .  
M u s i w e jść  n ow a  techno log ia  
A k tu a ln y  koszt nadzoru, dozo­
ru  i zabezpieczenia  tego o b ie k ­
tu  szacuje  się ro czn ie  ńa 700 
tys . .zł. K to  może p o z w o lić  so­
b ie  na ta k i w y d a te k  b ezp ro ­
d u k ty w n y ?  D la tego  p o d ję to  
decyz ję  a by  o b ie k t ten  sprze­
dać. S P B O -3 , w ła ś c ic ie l nie 
u koń czon e j in w e s ty c j i rozes ła ł 
ju ż  w  te j sp ra w ie  o fe r ty  h an ­
d low e . Są nadzie je , że z n a j­
dz ie  s ię  n ab yw ca , k tó r y  w y k o ­
rz y s ta  is tn ie ją c y  o b ie k t na in ­
ne ce le  gospodarcze.

K o rz y s tn ie j p rze d s ta w ia  się 
s y tu a c ja  z fa b ry k ą  dom ów  „P o  
m o rz a n y ” . N a le ży  ona też do 
SPB O -3 i p ra k ty c z n ie  ma sta­
n ow ić  p od s taw o w ą  bazę p ro ­
d u k c y jn ą  i egzys te nc ji ponad 
tys ię czne j za łog i tego p rze ds ię ­
b io rs tw a . Z resztą  w  ty m  p rz y ­
p a d ku  z a inw es to w a no  ju ż  po­
nad 500 m in  zł. A b y  u ru c h o ­
m ić  zak ład  p ro d u k u ją c y  ponad 
5 tys . izb  m ieszka ln ych  rocz­
n ie , n a le ży  „d o ło ż y ć ”  jeszcze o - 
ko ło  170 m in  zł. O sta teczn ie  
decyz je  w o je w o d y  id ą  w  k ie ­
ru n k u  u d z ie le n ia  pom ocy tem u  
p rz e d s ię b io rs tw u , pop rzez d o f i­
n an sow an ie  i u dz ie le n ie  n ie ­
zbędnych  k re d y tó w . T a k  w ięc 
ta  in w e s ty c ja  n ie  je s t jeszcze 
p rzeznaczona do sk re ś le n ia  
T rzeba  te raz  d o ło żyć  s ta rań  
aby m o ż liw ie  szyb ko  zakończyć 
b ud ow ę  i rozpocząć p e łn ą  p ro ­
d u k c ję . T o  m a także  w p ły w  na 
ja k o ś ć  e lem en tów , k tó re  w  po­
p rz e d n im  za k ła d z ie  z u w a g i na 
zużyc ie  fo rm  i b a te r ii,  b y ły  
b a rdzo  z łe j ja kośc i, (az)

b u d o w n ic tw ie  p a tro n a c k im . 
T ym czasem  o ka zu je  się, że je s t 
to  n ie rea ln e . Z ip n ie js z o n o  p la n  
do 467 m ieszkań. Pozostałość 
p rze łoży  s ię  na  1983 ro k  (cz jd i 
na tzw . poślizg). W szędzie 
słyszę, że w p ra w d z ie  b ieżący 
ro k  n ie  je s t uda ny , a le  p la n y  
są na ca łą  p ię c io la tk ę  i  w szy­
s tk o  to  co p rz e w id z ia n e  do 
1985 ro k u  m u s i być  w yko na n e . 
N a w e t je ś lib y  to  się u d a ło  — 
w  co w ą tp ię  —  to  p rzec ież ty m  
sam ym  b u d o w la n i w y d łu ż a ją  
k o le jk i w  sp ó łd z ie ln ia ch  o na­
stępne 2—3 la ta  

G łośno  wszyscy zada ją  sobie 
p y ta n ie , cę się n a p ra w d ę  sta ­
ło, że b u d o w n ic tw o  p rzechodzi 
ta k  s tra s z liw y  k ryzys?  N ie  m o ­
że być  tu  je dnoznaczne j odpo­
w ie d z i, choć d la  w szys tk ich  
p rz e d s ię b io rs tw  m ożna znaleźć 
w s p ó ln y  m ia n o w n ik . W yd a je  
się, że przede  w s z y s tk im  za­
b ra k ło  w y o b ra ź n i z c h w ilą ' 
w p ro w a d ze n ia  re fo rm y  gospo­
darcze j. A  w ię c  n ie  p om yś lano  

p od s taw o w e j s p ra w ie  ja k ą  
je s t dobra  o rg a n iza c ja  ju ż  na 
szczeblu p rz y g o to w a n ia  p ro d u k  
c ji.  N ada l w  p rz e d s ię b io rs t­
w ach  dostrzega się p rze ros t 
n ie  ty lk o  a d m in is tra c ji ,  a le 
także  pozornego  dozoru  n ie ­
p ro d u k ty w n e g o . Za  m a ło  je s t 
k o n s e k w e n c ji odnośn ie  w y m a ­
gań  od poszczególnych d z ia ­
łó w , zespo łów  czy b ryg ad . W re ­
szcie wszyscy u ty s k u ją  na no ­
w y  system  w yn ag ro d zeń , k tó r y  
w  c a ły m  re so rc ie  w  1982 ro k u  
o p a rty  je s t na tz w . d n ió w ce  
z a da n iow e j. W ca le  to  n ie  w p ły  
n ę ło  a n i na zw iększen ie  te m ­
pa p rac  a n i też na jakość . N ie  
p om ag a ją  tu  n a w e t p rem ie , 
k tó re  s ięga ją  ju ż  40—60 proc. 
p o d s ta w o w ych  za ro bkó w . R o­
b o tn ic y  uw aża ją , że w  zasadzie 
je s t to  system  n ie s p ra w ie d liw y  
i o g ra n icza ją cy  m o ż liw ośc i le p ­
szych za ro b kó w  przez tych , 
k tó rz y  chcą dobrze  pracować-

Tym czasem  d y re k to rz y  p rze d ­
s ię b io rs tw  są w ła d n i w p ro w a ­
dz ić  in n y  sys tem  p łac  np. 
a k o rd o w y , um ow ę  o d z ie ło  itp . 
A le  n ik t  tego n ie  ro b i.  C zyżby 
i  ty m  razem  za b ra k ło  in w e n c ji,  
w y o b ra ź n i, a p rzede  w s z y s tk im  
sam odzie lnego  i  ekonom icznego 
m yś len ia . W y d a je  się, że ciążą 
tu  s ta re  n a w y k i.  C zekan ie  na 
odgórne  decyzje , in s tru k c je , 
n aka zy  itp . N a  ty m  p rz y k ła ­
dz ie  w y c h o d z i n a  ja w  b ra k  
w ła ś n ie  te j o p e ra tyw p o śc i, k tó ­
ra  p rzec ież p o w in n a  p rz y jś ć  
razem  z  re fo rm ą .

S Ą  o c zy w iś c ie  leszcze in n e  p rz y ­
c z y n y , często  n ie za le żn e  od p rze d ­
s ię b io rs tw . A  m ia n o w ic ie  w ie czn e  
p e r tu rb a c je  z  d o s ta w a m i m a te r ia ­
łó w . D o s ta w y  za m ie n n y c h  m a te r ia  
łó w , n ie  ty c h  Jałcie p rze d s ię b io r­
s tw o  za m a w ia ło . W re s zc ie  d y le m a t  
n a jw a ż n ie js z y  to  p rz y d z ia ły  o b e jm u  
ja c e  p o trz e b y  p la n o w e  dameso ro ­
k u . T y m c za s e m  w  b u d o w n ic tw ie  
m ie s z k a n io w y m  n ie z a le ż n ie  od re a li­
z a c ji p la n u  p rz e k a z y w a n ia  m ie sz­
k a ń  w  d a n y m  ro k u , w y k o n u je  się 
w ie le  o b ie k tó w  z w y p rz e d z e n ie m  
C h o d z i t u  o p rzyg o to w aln ie  sta nó w  
n a  okre s  p rze ło m u  ro k u  i na po­
c zą tek  nas tępnego. C zęsto  b ra k u je  
m a te r ia łó w  i  su ro w c ó w  n,a te w y ­
p rze d za ją c e  b u d o w y . D la te g o  też  
n ie  chcąc s ta ną ć  b e z  f r o n tu  ro ­
b ó t, k ie ro w n ic tw a  p rzed s ię b io rs tw  
w y k o n a w c z y c h  u s zc zu p la ją  z a z w y ­
c z a j p la n y  m ie s zk a n io w e  ab y  zabez­
p ie czy ć  się w  o b ie k ty , n a  k tó ry c h  
z n a jd ą  za t ru d n ie  n ie  ro b o tn ic y  w  o- 
kresde je s ie n n o -z im o w y m . K o lo  się 
z a m y k a . T y c h  i in n y c h  d y le m a tó w  
w  b u d o w n ic tw ie  je s t  w ie le

W Y D A J E  S IĘ , że czas n a j­
w yższy  a by  z vvpx;ow adzeniem  
re fo rm y , k tó ra  d o p ie ro  p o w o li 
to ru je  sobie d rogę  w  p rzedsię ­
b io rs tw a c h  b u d o w la n y c h , w p ro  
w a dz ić  rów nocześn ie  now e  za­
sady zarządzania  w e w n ę trz n e ­
go i  p e rsp e k tyw iczn e g o  m y ś lę - ' 
n ia . N ie  w y s ta rc z y  ty lk o  p ra ­
cow ać na s ty k , aby „b a n k  nie 
m ia ł p re te n s ji.  T rzeba  m yśleć 

’ p rzede  w s z y s tk im  o aspekcie  
spo łecznym  b u d o w n ic tw a .

(az)

O P IN IE

D Y R E K T O R  Z e ra ń s k ie j 
F a b ry k i D om ów  i zastępca 
d y re k to ra  Z rzeszenia  B u ­
d o w n ic tw a  M ie s z k a n io w e ­
go w  W a rsza w ie  o p rz y ­
czynach  s tan u  k ry z y s o w e ­
go w  b u d o w n ic tw ie  m iesz­
k a n io w y m :

—  PO p ie rw sze  —  zła 
o rg a n iza c ja  p rocesu  budo­
w lanego. D ru g ie  — błędna  
p o li ty k a  te re n a m i i  W 
z w ią z k u  z ty m  b ud ow an ie  
o s ie d li i  d o m ó w  na p e ry ­
fe r ia c h  zam iast w  d z ie ln i­
cach ś ró d m ie js k ic h , na k tó  
ry c h  p o w in n o  się s taw iać  
w ię c e j b u d y n k ó w  i  w y ż ­
sze. T rze c ie  —  w ię c e j po ­
w in n i budow ać ci, k tó rz y  
rze czyw iśc ie  chcą.

O S IE D L E  K A L IN Y  na  Pogodnie . Na p rze łom ie  la t sześćdzie­
s ią tych  i  s iedem dz ies ią tych  n ik t  n aw e t n ie  m y ś la ł o b ud ow a ­
n iu  tu  b lo k ó w  m ieszka ln ych . D z ię k i p óźn ie jszym  d ecyz jo m  i 

pom.ocy le n in g ra d z k ic h  b u d o w la n y c h  m ieszka  tu  dz iś  ok. W  tys. 
osób.
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My młodzi — my dorośli
P R Ó B Ę  szerokiego, pub liczn e go  p rze d y s k u to w a n ia  sp ra w  ją  do czegoś p rzys tosow ać, k rę g i spo łeczeństw a są zdecy- 

m łodego poko le n ia  p o d e jm u je  s ię  u nas c y k lic z n ie , po k a żd ym  a lb o  w  w y b ra n y m  k ie ru n k u  d ow a n c  z ro b ić  w  to k u  n ap ra - 
w y b u c h u  p ro te s tu  społecznego, i  zaczyna je  od s tw ie rd z e n ia , że u a k ty w n ić , m ożna n a w e t w y -  w ia n ia  R ze czypo sp o lite j co ty lk o  
m łodz ież  raz jeszcze s ta n o w iła  g łó w n y  jego  p o te n c ja ł m o to ry c z - b ie ra ć  d la  n ie j gen e ra lne  cele m o ż liw e , żeby m łod em u  p oko - 
n y . F a k t ten  zm usza nas z k o le i do cy k lic z n e g o  p ow raca n ia  do ż y c io w e  i m yś leć  za n ią , ja k  je  le n iu  w y ró w n a ć  przeszłe k rz y w  
tego samego p y ta n ia : d laczego tak  się sta ło? Ja k  d otąd, odpo- osiągnąć. I  w ca le  n ie  trze ba  d y  i podnieść je go  s ta tu s  spo ­
w ie d z i zawsze .jednak b y ły  —  og lędn ie  m ó w ią c  —  n iepe łne  w  ty c h  w sz y s tk ic h  p rzedsię - łe czny  do poz iom u  p a r tn e rs t-  
W n io s k i n a to m ia s t z n ich  w y w ie d z io n e  —  w ię c e j n iż  n ie sku - w z ię c ia ch  u w zg lę d n ia ć  w o li  o - w a  m ięd zypo ko len io w e go . Jes- 
tecznc, bo jeszcze pog łęb ia jące  fru s tra c ję  m łodego poko le n ia , b ra b ia n eg o  — w  d om u, w  szko te m  o ty m  c a łk o w ic ie  p rz e k o - 
Może w ię c  w a rto  ty m  razem  p o s ta w ić  p y ta n ie  in acze j: gdzie  le, w  za k ład z ie  p ra c y  czy o r-  n an y  choćby ty lk o  d la te go , że 
t k w i ź ró d ło  b łęd ó w  w  podejśc iu  do całego p ro b le m u  i co zro- g a n iz a c ji spo łecznej — o b ie k tu , in n e j d ro g i ro z ła d o w a n ia  b u n - 
b ić, żeby .je ra z  na zawsze usunąć? W ca le  n ie  m u s i s ię  ro b ić  tego tu  m łod z ie ży  i  p rze ksz ta łce n ia

. w  o b o p ó ln y m  p o ro zu m ie n iu , w  je j  e n e rg ii w  k o n s tru k ty w n ą
D L A  M N IE  każdą  o dp ow ie dź  szans. I  ta k  d a le j, aż do p y ta -  tn y ś l p ro g ra m u  w yp ra cow an eg o  s iłę  społeczną po  p ro s tu  n ie 

na  ta k  zadane p y ta n ie  iia le ż a -  n ia , d laczego o ty m  w s z y s tk im  pr2ez rz e c z n ic tw a  obu poko leń , ma. A le  n a jle p szy  p ro g ra m , 
lo b y  zaczynać od ro zp ozn an ia  - n a js łuszn ie jsze  u c h w a ły , n a j-
u k ła d u  in te resó w , gdyż  to  one ^ _  — m m mm s k rz ę tn ie j na te n  ce l w ygospo -
s te ru ją  z a ró w n o  św ia d om ośc ią  m m m  W  tern m  JTfe— i  m  m  d a row a n e  ś ro d k i m a te r ia ln e
zb io ro w ą , ja k  i za cho w a n iam i ■  f d  I I M m  W r n ie  w ys ta rczą . T rze b a  jeszcze
d w u  g e n e ra c ji s tan o w ią cych  w  ........... ........ ....... ............................................................................................. .  rzeczy n a jw a ż n ie js z e j: zm iany
sum ie  decydu jącą  w iększość w  pow szechnym  s tosunku  do
ś w ia ta  lu d z i p ra cy . Je że li zas m ło d e j g en erac ji, zm ia n y  w
od te j s tro n y  spo jrzeć na sp ra - ta k  n ie w ie le  pow iedz ieć  może N a da l w  trw a ją c e j po IX  tra k to w a n iu  je j  in te resó w , ro - 
w ę ,'w ó w c z a s  s tan ie  się ja ś n ie j-  nauka , k tó ra  ja k  dotąd  n ie  P lenum  d y s k u s ji s łychać na- z u m ie n iu  a m b ic ji,  u zna w a n iu  
sźe, d laczego ta k  s i^  dz ie je , a s tw o rz y ła  żadnego s yn te tyczne - zb y t w ie le  p re te n s ji i  po- p ra w , cen ie n iu  j e j  w k ła d u  w  
n ie  inacze j. D łaczcgo w ię c  d ro -  go obrazu , żadne j u sys te m a ty - m ó w ie ń  w  s tosu n ku  do g łosów  tw o rze n ie  d ó b r ogó lnona rodo - 
g i aw ansu życiow ego  i  p a r ty -  zo w an e j św iadom ośc i s y tu a c ji św iadczących  o d o b re j w o li w y c h i p o jm o w a n iu  w y n ik a ją -  
c y p a c ji w  d ecydow an iu  o sp ra - społecznej m łodych  P o laków , g ru n to w ne g o  p rze m yś le n ia  1 cyc j,  a s p ira c ji ja k o  w  p e ł-
w a e li p u b lic zn ych  są d la  m ło - C zyż n ie  d la tego , że ta k i po- p rze w a rto śc io w a n ia  u k ła d ó w  n ,- zasadnych bo o dp o w ia d a ją - 
d ych  wszędzie podobne s , la -  d z ia ł p ra w  i  o bo w ią zkó w  p rz y -  m ięd zypo ko len io w ych . K ie d y  cych p od s taw o w ym  zasadom 
kom  w sp in aczk i w yso kog ó r- nosi o kreś lone  p re fe re n c je  je -  się oto  ro zp am ię tu je , ja k  g łę - s p ra w ie d liw o śc i, W lokąca  się 
s k ie j.  D laczego ich  p łace, ja k  d ne j g en erac ji, a dz ie je  się  to  boko  m łod z i lu d z ie  są d z is ia j ospaie przez ła m y  p rasy  dys- 
zresztą u d z ia ły  w e  w szys tk ich  'kosztem  d ru g ie j?  zb u n to w a n i i  ja k  ba rdzo  zagu- k u s ja  jeszcze te j zm ian y  n ie
podz ia łach  d ób r k o n s u m p c y j- , h ien i w  sw e j n eg ac ji zastane- s yg na lizu je , jeszcze n ie  dow o -

Srebrny skarb 
z Dmosina

n ych , są n a jda lsze  od należ- A  sko ro  d o ta r liś m y  ju ż  do. go św ia ta , to  - -  p o m ija ją c  
nych  z ty tu łu  w y k o n y w a n e j św ia d om ośc i: czyż n ie  rządzą  łą bezzasadność ta k ic h  zgene-
p ra cy  i  posiadanych  k w a l i f ik a -  n ią  w  ty m  u k ła d z ie  ca łe c ią g i ra liz o w a n y c h  o p in ii — rza d ko
c ji.  D laczego m ie jsca  na u rzą - m itó w  k łócących  się g w a łtó w -  m ó w i się  rów nocześn ie, je d -
dzen ie  sobie życ ia  zaw odow e- n ie  z rzeczyw is tośc ią?  P ie rw -  n y m  tchem  i w  ty m - sam ym
go rodz innego , ba — to w a rz y -  szym , bo chyba  n a jw a ż n ie j-  ton ie , o p rzyczyn ach  te j despe-
skiego n a w e t —  w y d z ie la  s ię  szym  z n ich  je s t p rze kon an ie  ra c j i  i  pow odach p rze żyw an ia
m ło d y m  m n ie j, n iż  n a k a z u ją  g e n e ra c ji rodz iców , że ich  do- osaczającego m łod ych  k ryzysu
e lem en ta rne  re g u ły  ró w n ych  ros łe , n ieź le  i na ogó ł le p ie j od  (za p ow s tan ie  k tó re g o  nb. n ie

n ich  w yksz ta łcon e  i  na w ysp ę - ponoszą n a jm n ie js z e j w in y )  ja -
_________ _____________________■ ----- c ja liz o w a n y c b  s tan o w iska ch  ko  u tra ty  w sze lk ich  pe rspek-

I p ro d u k c y jn y c h  p ra cu ją ce  d z ie - ty w  życ io w ych . K ie d y  się ich 
c i p o w in n y  d o b ro w o ln ie  i  bez pom aw ia  o try .w ia lh y , k o n - 
p ro te s tó w  pogodzić się z w y -  s u m p c y jn y  s tosunek ' do życia  
znaczonym  im  s ta tusem  spo- o chęć ko rzys tan ia  z nie zaipra-
łecżności n ie p e łn o p ra w n e j. W  cow anych  d ób r i n iezasłużo -
p ra k ty c e  chodzi tu  g łó w n ie  o nych p rz y w ile jó w  o in d y fe re n t-

ra n lczen ia  dostępu do zna- ny stosunek do tru d ó w  i  w y -
czących ró l społecznych oraz  rzeczeń kon iecznych  d la  pod-
sk rę p ow a n ie  sam odzie lności de n ies ien ia  k ra ju  z k a ta s tro fy  i
c y z y jn e j na ka żd ym  w ła ś c iw ie  po o ucieczkę w  cw a n ia c tw o  u -
lu :  od p a r ty c y p a c ji w  ż y c iu 1 rządzan ia  się na w ła sn y  ra c h u -
p o lity c z n y m  aż po sferę  sp ra w  nek, to  n ie  doda je  się p rzecież,
n a jb a rd z ie j in ty m n y c h , z p ra -  że m ow a o społeczności o trz y -
w em  do au to no m iczn ych  spo- m u ją c e j n a jn iższe  dochody, ży -
sobów  bycia , k s z ta łto w a n ia  o - ją ce j w  n a jtru d n ie js z y c h  w a -
b ycza jó w  czy k u lty w o w a n ia  ru n k a c h  so c ja lnych  i  m ieszka -
w ła sn ych  g us tów  este tycznych  n io w y c h , spychane j na n a j-
w łączn ie . P ra k ty k a  ubezw łasno  m n ie j ko rzys tne  czy a tra k c y j-
w o ln ia n ia  ro d z i z k o le i w  m e n - ne s tan o w iska  p ra cy , p łacące j
ta ln o śc i p oko le n ia  ro d z iców  od- n a jd ro ż e j za konsekw enc je  k ry
ru ch o w ą  ru ty n ę  p rze d m io to w e - zysu i  m a ją ce j n a jw ię c e j po-
go t ra k to w a n ia  m łodych , w  w o dó w  do u tra ty  w ia ry  w  m o -
m yś l k tó re j w szystko , co je s t ż liw ość  w yd o b yc ia  się z tego
po trzebne  i m o ż liw e , ro b ić  na - po łożenia  z b io ro w y m , sp ra w ie -
le ży  „d la  m łod z ie ży ” , a le  n ie  d l iw ie  na w s zys tk ich  roz łożo-
,,przez m łodz ież ” , z je j  autonfc- • n y m  w y s iłk ie m  społeczeństwa, 
m ic z n y m  w sp ó łud z ia łe m . M oż­
na w ię c  na coś je j  pozw o lić . T o  o czyw iśc ie  p raw da , że i 
a lbo  czym ś obdarow ać, m ożna p a r tia , i  rząd , i  n a jśw ia tle jsze

dzi, żebyśm y b y li g o to w i 
m y , rodz ice , i  m y , dorosłe  d z ie -

Z b ig n ie w  J U R K IE W IC Z  
(In te rp re ss )

Koszycka miarka
O K R E Ś L E Ń  1K „ko s zyc ka  m ia r ­

k a ”  z n an e  ju ż  b y ło  w  ś re d n io w ie ­
czu  — od  czasu, g d y  k u p c y  w  K o ­
szycach, sp rze d a jąc  zb oże m ie rz y l i  
je  sp e c ja ln ą  m ia rk ą , zw a n ą  „ k o ­
s z y c k ą ” . N a z w a  p r z y ję ła  się w  w ie  
lu  re jo n a c h  k r a ju  i p rzez  d z ie s ią t  
k i  la t  o k re ś la ła  ilość zboża.

A le  n ie  t y lk o  m ia rk a  ro z s ła w iła  
K o szy ce  — ong iś zn ac zn e  m iastecz  
ko , p o łożone p rz y  n a d w iś la ń s k im  . 
t ra k c ie  K r a k ó w  - S an d o m ie rz . 
R z e m ie ś ln ic y  w  ty m  m ia stec zku  
z n a n i b y l i  z w y ro b u  su kn a, k tó re  
ek sp o rto w a n o  do w ie lu  k r a jó w  W  
X V I  w ie k u  p ro d u k c ją  su kn a  za jm o  
w a ło  się o k . 100 w a rs z ta tó w  rz e m ie ­
ś ln iczy ch . a że su k n o  b y ło  p rzed ­
n ie j  Jakości, w n e t u ta r ło  się po­
w ie d z e n ie : S u k n o  z  K o szyc — n a j­
lepsze.

D ziś  K o szyce  są o ś ro d k iem  n a n -  
d lo w o -u s łu g o w y m  d la  o ko liczn y ch  
gosp o d ars tw  ro ln y c h . O  d a w n y c h  
sukcesach  zaw o d o w yc h  m ie szk ań ­
có w . d o w ie d z ieć  się m ożna ty lfc»  
ze  s ta ryc h  k r o n ik ..

Tarpany
N A  T E R E N  R o zto czańsk iego  

P a r k u  N aro d o w e g o  (w o j. z a m o j­
sk ie ) w yp uszczo n o  p ie rw sze  lic ząc e  
5 sz tu k  s ta d k o  ta rp a n ó w . Z o s ta ły  
o n e zas ie d lo n e  d a  o g ro d zo n y m  te ­
re n ie  w  re jo n ie  m ie js co w o ś ci Z w ie  
rz y n ie c  o ra z  re z e rw a tu  B u k o w a  
G ó ra ” .

R o z to c zań sk i P a rk  N a ro d o w y , k tó  
r y  is tn ie je  ju ż  ponad  osiem  la t, 
m a w  s w y m  h e rb ie  w ła śn ie  pusz­
czań sk iego  k o n ik a , a le  d o  dziś n ie  
b y ło  w  n im  a n i je d n e g o  o ka zu  te ­
go  z w ie rz ę c ia  D łu g o trw a łe  s ta ra ­
n ia  d y r e k c ji  p a rk u  zostk ly  u w ie ń ­
czone p o w o d zen iem  i  ta rp a n  za­
g ośc ił n a  R oztoczu  W a ru n k i b io ­
lo g ic zn e  i k l im a ty c z n e  p o zw a la ją  
przyp u szczać  że z w ie rz ę ta  te  z n a j­
d ą tu  o d p o w ie d n ie  w a ru n k i egzy­
s te n c ji i ju ż  n ie d łu g o  o d w ie d z a ją ­
cy  p a rk  tu ry ś c i będą m o g li o g lą ­
d ać  ta rp a n y  ze. s p e c ja ln ie  u rząd zo ­
n yc h  p la tfo rm .

W  D M O S IN IE  p rzy  ko p a n iu  fu n ­
d a m e n tó w  pod b u d y n e k  zn a lez io n o  
g lin ia n y  d z b an e k , a w  n im ... sk arb  
sreb rn yc h  m o n e t z  X I V  i X V  w ie ­
ku . Z n a la zca  p rz e k a z a ł m o n e ty  Jako 
d a r  m u zeu m  re g io n a ln e m u  w  B rze ­
z in a ch . Z a w a rto ś ć  d zb an u  s ta n o w i­
ły  tzw . d e n a ry  k r a k o w s k ie  k ró lo ­
w e j J a d w ig i z X V  w ie k u  o raz  
sreb rn e  grosze p ra s k ie  o d u że j 
ś red n ic y , pochodzące z czasów  u ró t  
kc p an u ją ce g o  w  P olsce W a c ła w a  
I I .  będącego  jed no cześn ie  k ró le m  
czesk im  (zg ładzonego  w  p ie rw szy ch  
la ta ch  X I V  w ie k u )  o raz  sreb rn e  
m o n e ty , pochodzące z o k re su  p a ­
n o w a n ia  K a ro la  I  L u k s e m b u rs k ie ­
go i W a c ła w a  I I I .  M o n e ty  te b y ły  
w  o b ieg u  w  c a łe j ó w c zes ne j E u ro ­
p ie

S zczeg ó ln ie  ce n n y  s k a rb  stano­
w ią  d e n a ry  k r a k o w s k ie  k r ó lo w e j  
p o ls k ie j J a d w ig i, p o n iew aż  b ito  je  
k r ó tk im i s e ria m i 1 w  zb io ra ch  n u ­
m iz m a ty c z n y c h  są p ra w d z iw y m  ra  
ry ta se m . R ó w n ie ż  w  ta m ty c h  cza ­
sach p ie n ią d z e  te  b y ły  b a rd zo  ce­
n io n e , o czy m  św iad c zy  fa k t ,  że 
za je d en  d e n a r  m o żn a b y ło  k u p ić  
4 k o żu c h y  b a ra n ie  a lb o  20 k i lk a  
p a r  b u tó w .

Zagadka 37 tys.
par rajstop

W S Z Y S T K O  zaczę ło  się pod k o ­
n iec u b ieg łeg o  ro k u . k ie d y  to  n a  
je d n y m  z po lsk ich  s ta tk ó w , k tó r y  
p o w ró c ił do S zczec in a  z re jsu  do  
E u ro p y  zac h o d n ie j, k o n tro la  ce ln a  
w y k r y ła  37 tys ięc y  p a r h o le n d e r­
sk ich  ra js to p  d am s k ich , do  k tó ry c h  
n ik t  n ie  c h c ia ł się p rzyzn a ć . N ie  
b y ło  te ż  d o k u m e n tu  o p rzew o żo ­
n y m  to w a rz e  — c z ło n k o w ie  za ło g i 
n ie  p o tr a f i l i  w y ja ś n ić , sk ąd  się on 
w z ią ł. Po  o k re s ie  w y c z e k iw a n ia  n a  
zg łoszen ie się ew e n tu a ln e g o  w łaśc i 
c ie lą . O k rę g o w y  Z a rz ą d  D o ch o d ó w  
P a ń s tw a  i K o n tr o li -  F in a n s o w e j w  
S zc zec in ie  w s zczą ł doch o d zen ie . T ra  
f io n o  do m ie szk ań c a  W a rs z a w y , 
k tó r y  p o czą tk o w o  p rz y z n a ł, że to  
W łaśn ie  d la  m ego  p rzys ła n o  z z a ­
g ra n ic y  ra js to p y . W y ja ś n ił je d n a k , 
iż  m ia ło  b yć  ich  ty lk o  18 tys ięc y , 
p rz e w id z ia n y c h  do., w łasn eg o  u t y t  
k u . N ie  u ja w n ił je d n a k  ja k a  f i r  
m a  jest n ad a w cą , skąd  m ia ł d e ­
w iz y  n a z a k u p  1 w  ja k i  «uosób 
p rz e k a z a ł je  za  g ran icę . O b a w ia ją c  
się o d p o w ied z ia ln o śc i za p rzes tęp ­
stw o  d ew izo w e  o b y w a te l ten  n a i -  j 
p ie rw  z a p o w ie d z ia ł że odeśle ra j-  I 
stopy, n as tę p n ie  je d n a k  w y p a r ł się { 
ich

W  m ię d zyc zas ie  ra js to p y  «fciero- ] 
w a n o  do  sp rzedaży , u zy s k u ją c , za j 
n ie  6,7 m in  z ło ty c h . i

O B O K  trw a ją c e j k a m p a n ii zb io rów  ro la  - , p r z y s t ę p u ją  ju ż  
do je s ie nn ych  siewóu).

N A  Z D J Ę C IU • s iew  ję czm ien ia  ozim ego na polach, RSP Wi~ 
toszyn  (gm ina  Choszczno, xooj. gorzow skie).

<C A F ~ J . .U n d r o )

BRICE PELMAN

_ J S « O T 0f i S l Â

Tłumaczenie: R. Jarski 
_ _  A  ..........

—  D o p ó k i nic się n ie  zm ien i, szefem  je s tem  ja. W róc isz  
do k ie lis z k a , ja k  w y k o n a m y  s k o k ’  n ie  w cześn ie j. O s ta tn i ra z  
m ia łe ś  tak ieg o  p ie tra , że om a l n ie  z a ła tw iłe ś  fa ce ta .•

— S p lu w a  sama w y p a liła .  W szędzie to  b ra ko ró b s tw o .
— B ra k o ró b s tw o , dob re  sob ie ! Je że li w  czasie skoku  n ie  

w y trz y m u je s z  nerw otoo  i  naw a lasz, to  nadajesz się na złom.
G ru n b e rg  w z ru s z y ł ra m io n a m i i  z ro b ił d w a  k ro k i w  k ie ­

ru n k u  okna , ro zsu ną ł f i r a n k i
— G dzież on się ta k  grzeb ie , do d ia b ła ! G dzie  się ta k  g rze ­

bie?
W ty m  m om encie  ro z le g ło  się p u k a n ie  do  d rz w i. C a ra b i 

w s u n ą ł rę k ę  do  k ie szen i b lu z y  i  zac isną ł palce na k o lb ie  
a u to m a tu . Ruchem  g ło w y  d a ł znak G ru n b e rg o w i, żeby o tw o ­
rz y ł.  . -

W szedł Rozie r. .M u s ia ł w b ie ga ć  szybko  po schodach, sapał 
b o w ie m  ja k  foka .

No, n ie  sp ieszy ło  c i się — rz e k ł G ru n b e rg , za m yka jąc  
d r z w i . —  Zawsze m asz dość czasu!

—  C h c ia łb y m , żebyś to  ty  b y ł w  m o je j skórze!...
—  Masz ka re tę?
—  P ew nie , że m am ... D S  21, o s ta tn i m odel.
I  z w ra c a ją c  się do C a rab iego  d o rz u c ił:
—  P ra w d z iw e  cacko , szefie... N a w e t bak pe łny ... A le  to  

zawsze w ym ag a  czasu, p o w ia d a m  wam ...
R o z ie r b y ł n a jm ło d s z y  z t r ó jk i ,  n ie  m ia ł w ię c e j niż d w a ­

dz ieśc ia  je de n  la t.  Jego m a ła  m o rd ka  p o k ry ta  b ida  k ro s ta ­
m i, za rost m ia ł jeszcze rz a d k i, a le  n ie  zn a la z łb yś  d rug iego  
face ta , k tó r y  p o t ra f i s p ry tn ie j buchnąć sam ochód K iedyś, 
d la  d ra k i,  z a p rop on o w a ł n aw e t, że p od w ę dz i k a re tk ę  w ię ­
z ienną, a le to  b y ło  d a w n ie j,  za n im  n ie  p rz y s ta ł do C a ra b ie ­
go. T e ra z  p rz y  sie nał, że n a b ra ł pow ag i.

—  No — rz e k ł G ru n b e rg  — n ie  m a tu  co k isnąć . G dzie  ta  
tw o ja  ka re ta?

C a ra b i p o d n ió s ł rękę , n a ka zu ją c  c ie rp liw o ś ć
—  C h w ile czkę . M u s im y  u s ta lić  parę  d ro b n y c h  szczegó­

łó w . W  zasadzie w szys tko  p o w in n o  g rać  W raz ie  k o m p lik a ­
c j i  ka żdy  w ie je  na w łasną  rękę , ka pu je c ie ?  T y , Rozie r, zosta­
jesz p rzy  k ie ro w n ic y , ja k  z w y k le . G ru n b e rg  i  ja  p o w in r  -śm y  
w szys tko  z a ła tw ić  n a jw y ż e j w  c ią gu  dw óch  - trzech  m i­
n u t. N ie  m a m o w y  o s trz e la n in ie , je ż e li będzie  można su bez 
tego  obyć. W  ra z ie  czego n a jw y ż e j p ru je m y  w  p ow ie trze  
żeby sobie u to ro w a ć  drogę.

C a ra b i rz u c ił znaczące spo jrzen ie  w  k ie ru n k u  G ru n b e rg a
— Z  ro zu m ia n o ? ... Dobrze... Jeszcze jedno . Po sko ku  prz»? 

p ew ien  czas n ie  znam y sie. T y d z ie ń  w y d a je  m i sie okresem  
p rz y z w o ity m . P rzez te d n i żadnych  posunięć na w łasną rę 
kę, co? A lb o  p ra c u je m y  razem , a lb o  cześć; ry b k a  a ^ r  n ip -  
ka... P y ta ń  n ie  ma?

—  W  sp ra w ie  DS, — rz e k ł R oz ie r — zn am  pew nego w ła ­
śc ic ie la  garażu  w  V il le ju i f .  N ie  zn a jd z ie  się lepszego speca 
do p rze m alow a n ia ...

—  T y lk o  n ie  to... K a re tę  g u b im y  po drodze , ta k  ja k  by ło  
zaplanow ane...

(cdn.)
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.  Stal -  ŁKS 
•  Stomil-Pogoń

W Ś R O D Ę  1/16 p iłk a rs k ie  
go P u c h a ru  P o lsk i. W 
Szczecinie zobaczym y (godz. 
15.30 s tad io n  p rzy  u l. B an- 
d ursk ieg o ) m ecz: S ta l S to ­
czn ia  — Ł K S . W O ls z ty ­
n ie. p rz e c iw k o  tam te jsze m u  
S to m ilo w i, w y s tą p i zespól 
P ogoni, k tó r y  bezpośrednie  
s tam tą d  uda się do Zabrza 
gdzie  w  sobotę o godz 18 
z m ie rzy  sdę z m ie js c o w y m  
G ó rn ik ie m . Będzie to  p ie rw  
szy w  ty m  sezonie mecz por 
to w c ó w  p rzy  ś w ie tle  e le k ­
try c z n y m .

MS w podnoszeniu ciężarów

♦ firyi broni puchtini » Mogrody prasy

Szczecińscy kolarze w ofensywie
G R U P A  szczecińskich  k o la rz y  t r iu m fo w a ł w  w yśc igu  d uń - ny b ra k ie m  dw óch  z a w o d n ikó w

s ta r to w a ła  o s ta tn io  w  W a r- s k in i a 1 B > ezk iew icz  z Zo- w ys tę pu ją cych  w  T o u r de Po-
szaw ie na tra d y c y jn y c h  zawo- o te e łm ika  K o lba cz  zd ob y ł na- :ogne (jg )
dach o P ucha r P rasy, p rz y w o - g rodę P rzeg lądu  S po rtow ego '' ................... ... - .......-
żąc liczn e  n ag ro dy  u fu n d o w a - za zw yc ię s tw o  w  w yśc ig u  na
ne p rz e /*  sto łeczne d ed akc je  n ie o k re ś lo n y m  dystans ie  (ko la -
G łó w na  nagroda, tro fe u m  pre- rze  n ie  w iedzą  ile  m a ja  do po-
zesa ZG  RSW  ..Prasa — K siąż- ko na n ia  K ilo m e tró w : in fo rm u je
ka  — R u ch" p rz y p a d ła  w  udz ia  ich  o ty m  zn ienacka  sygna ł
le zw yc ięzcom  w yśc ig u  p a ra m i d zw onka  s y g n a liz u ją c y  osta tn ie
re p reze n ta n to m  szczecińskiego o krą żen ie  to ru )
G ry fa  — W. W ó jc ik o w i i G. •
C ie ś la k o w i. Nadto  W  W ó jc ik  D W Ó C H  k o la rz y  szczecińskie- 
zd ob y ł także  nagrodę  „T ry b u n y  go G ry fa  - -  W ó ję ik  i N ie u m ie - 
L u d u ”  za I  m ie jsce  w  w y ś c ig u  rz y c k i u czestn iczy w T o u r de 

.d ys ta nso w ym . N agroda  ..Spor- P ologne w  b a rw a ch  LZS. 
tow ca ”  p rz y p a d ła  w  u dz ia le  R. « * *•
K osm eck ie m u  z A rk o n ii ,  k tó r y  w  Ś RO DĘ i c z w a rte k  na to- 

rze  w  Ż y ra rd o w ie  odbędzie  się 
o s ta tn ia . czw a rta  seria  K lu b o -

Is k ra  — C za rn i r.C
C hecz - T e lpo d i  2
P a fa w a s  — K a ro lin k i < 0

T A B E L A
P a fa w a g  W ro c ła w 13:3 2&—ï

" Is k ra  M ie rz y n 8:6 14 -9
, Telpod K ra k ó w 8:6 17— 3
4 C za rn i Sosnow iec 7:9 16— 6
3 C hecz G d y n ia 3:10 13— , 7
fi K a ro lin k i Ja w o rzy n a 4:12 7—25

W  P O N IE D Z IA Ł E K , w  trze c im  
d n iu  ro z g ry w a n y c h  w  Ł u b lja n ie  
m is trz o s tw  ś w ia ta  i  E u ro p y  w  pod  
n o sze n iu  c ię ż a ró w , s ta r to w a li za ­
w o d n ic y  w a g i p ió rk o w e j (do  66 
k g ) . Zg ło szo n o  22 z a w o d n ik ó w , K tó  
rycfa  p o d z ie lon o  n a  d w ie  g ru p y . 
P o  p o łu d n iu  s ta r to w a li słabsi, a 
w ie c z o re m  k a n d y d a c i do m e d a li. 
W śró d  11 n a jle p s zy c h  b y ł re p re ze n  
ta n t  P o ls k i W ie s ła w  P a w lu k . B a r ­
dzo  s iln y c h  m ia ł o n  k o n k u re n tó w  
g d y ż  poza c h o ry m  o b ro ń cą  ty tu łu  
M a n o ło w e m  (B u łg a r ia )  n ie  z a b ra k ­

li! eliminacja 

motorowodnych MP

„Delfiny”
na medalowych

lo ka tach
W  Ż N IN IE  o d b y ła  s ię "~ I I I  

e lim in a c ja  m o to ro w o d n y c h  m i­
s trz o s tw  P o lsk i W k i lk u  k la ­
sach d ob rze  sp isa li się re p re ­
zen tanc i szczecińskiego D e lfin a . 
W  k la s ie  „P C ”  S. C h u d z ia k  za­
ją ł  I  m ie jsce  u z y s k u ją c  800 p k t. 
T . M o szczyńsk i b y ł d ru g i — 625 
p k t. ,  a J. P rzys tup a  — z a ją ł I I I  
lo ka tę , u z y s k u ją c  600 p k t. W 
k la s ie  „S A ”  J. P rzys tup a  za ją ł 
I  lo k a tę  — 800 p k t. ,  a A . Ja ­
s iń s k i b y ł d ru g i — 700 p k t.  W 
k la s ie  „O A ”  S. G u z ik  w y w a l­
c z y ł d ru g ie  m ie jsce , u z ysku ją c  
525 p k t. W k la s ie  „S B ”  T  Z ió ł­
k o w s k i b y ł trz e c i — 525 p k t., a 
w  k la s ie  „F N C ”  T . M oszczeński 
ró w n ie ż , w y w a lc z y ł trze c ią  lo ­
ka tę . g rom adząc 569 p k t.

Piłka ręczna

Dwie porażki 
Pogoni

J A K  na ra z ie  n ie  w ie d z ie  się  
p iłk a rz o m  rę c zn y m  P o g o n i w  roz­
g ry w k a c h  o m is trzo s tw o  I I  lig i . Po  
n ie u d a n e j in a u g u ra c j i sezonu  t y ­
d z ie ń  te m u  w - S zc zec in ie , g d z ie  7”  
P o g o n i zd o b y ła  za le d w ie  1 p k t . 
t y m  ra ze m  po d op iec zn i t re n e ra  V  
T ru s z k o w s k ie g o  w y s tę p o w a li na  
p a rk ie c ie  w  Ł o d z i, m a ją c  za  p rze ­
c iw n ik a  d ru ż y n ę  K o m u n a ln y c h  
N ie s te ty  s zc zec in ia n ie  n ie  z d o ła li 
u rw a ć  ry w a lo w i a n i je d n e g o  punie-  
tu , p rz e g ry w a ją c  w  sobotę 24:28 
(13:15) i  n ie d z ie lę . 23:28 (9:15). J a k  
n a s  p o in fo rm o w a ł t re n e r  A . T ru s z ­
k o w s k i Je d yn y m  ja ś n ie js z y m  p u n k  
te m  w  zespole P o g o n i b y ł J. B rzo ­
zo w s k i. a le  sam  n ie  zd o ła ł w ie le  
z d z ia ła ć  ik )

Nauka pływania
dla dzieci

S Z C Z E C IŃ S K I K lu b  O lim p ijc z y ­
k a  o rg a n iz u je  n a u k ę  p ły w a n ia  1 a  
d z ie c i od la t  6 do  10 Z a ję c ia  o.’ n - 
w a d z ić  b ęd z ie  jic ze s tn lc zk a  mos­
k ie w s k ic h  Ig rz y s k  O lim p ijs k ic h  -  
D o ro ta  B rzo zo w s k a  Z a p is y  n rz y l -  
m o w a n e  są w  s ie d z ib ie  K lu b u  O l n  
p ijc z y k a  p rz y  a l W o js k a  P o ls k ie e o  
127 (k o r ty  te n is o w e ) te ł. 23-26-19.

ło  n ikogo . M a n o ło w a  z a s tą p ił n ie  
m n ie j d o b ry  z a w o d n ik , re k o rd z is ta  
ś w ia ta  w  p o d rzu c ie  (170.5 k g )  — 
R ad że b  R a d że b o w  D o  m e d a lo ­
w y c h  p o z y c ji k a n d y d o w a li  też  w i­
c e m is trz  ś w ia ta  D a n ie l N u n e z  (K u ­
b a ) o ra z  b y ły  m is tr z  ś w ia ta  w  
lże js ze j k a te g o r ii J u r ik  S a rk is ja n  
(Z S R R ), a ta k ż e  d o s k o n a ły  A n d re ­
ws B o eh m  (N R D ). W  t e j  s y tu a c ji  
W ie s ła w  P a w lu k  n ie  m ia ł ła tw e g o  
za d a n ia , a w y so k ą  p o zy c ję  g w a ­
ra n to w a ły  m u  je d y n ie  w y n ik i  p rze  
w y żs za ją c e  d o ty ch c zas o w e re k o rd y  
P o ls k i w poszczegó lnych  b o jach  
o ra z  w  d w u b o ju . B y ł-p r z y g o to w a ­
n y  do  tego i  re k o rd ó w  o c ze k i­
w ano.

M is trz e m  ś w ia ta  i  E u ro p y  w  w a ­
dze p ió rk o w e j zo sta ł J u r ik  S a rk i­
s jan  (Z S R R ) k tó r y  w y n ik ie m  302,5 
k g  w y ró w n a !  re k o rd  ś w ia ta  M a ­
n o ło w a  S re b rn y  m e d a l z d o b y ł 
A n d re a s  B o eh m  (N R D )  u s ta n a w ia ­
ją c  w y n ik ie m  300 k g  re k o rd  E u ro ­
p y ju n io ró w

W ie s ła w  P a w lu k  z a ją ł 4 m ie js ce  
w  św ie ę ie  a trz e c ie  w E u ro p ie  
z d o b y w a ją c  6 m e d a l w  ty c h  m i­
s trzo s tw a ch  d la  P o ls k i. W y n ik ie m  
285 k g  w y ró w n a ł re k o rd  P o ls k i, a 
w  p o d rzu c ie  re z u lta te m  160 k g  po­
p ra w ił o 2 k g  re k o rd  k r a ju .

wego P uch a ru  P o ls k i w  k o la r ­
s tw ie  to ro w y m  O brońcą  t ro fe ­
u m  je s t szczecińsk i G ry f .  k tó ry  
ró w n ie ż  i w  ty m  ro k u  ma spo­
re szanse na zdobyc ie  te j na ­
g ro dy . Nasi ko la rze  p row adzą  
b o w ie m  w  k la s y f ik a c j i po I I I  
se riach, m a ją c  o 11 p u n k tó w  
w ię c e j od d ru g ie j w  k la s y f ik a ­
c j i  Ż y ra  rd o  w ia n k i

W  z w ią z k u  z ty m , iż  w  Ż y ­
ra rd o w ie  n ie  zostanie z rea lizo ­
w a ny  pe łen  p ro g ra m  IV  se rii 
(w y ś c ig i ta n d e m ó w  odbędą się w  
p a ź d z ie rn ik u  w  R a do m iu) n ie 
w ia d om o, czy k tó ry ś  z k lu b ó w  
zdoła sob ie  w  te j im p re z ie  za­
p e w n ić  ta-ką p rzew agę nad ry  
w a la m i, że w y ś c ig i tan d em ów  
n ie  będą  ju ż  m ia ły  w p ły w u  na 
to  k to  w y g ra ł K lu b o w y  PP. G ry f  
w y s tą p i w  Ż y ra rd o w ie  o s łab io -

S T E F A N  L E L E T K O  -
m is trz  ś w ia ta  w  podnosze­
n ia  c ię ż a ró w  waga 52 kg  

(C A F  — T. Langda )

I liga piłki nożnej pań

Sukces 
polskich pilotów 

R FNw
W  K E M P T E N  za koń czy ły  się 

m ięd zyna ro d ow e  sam o lo tow e  za 
w o dy  ra jd o w o -n a w ig a c y jn e  z 
u dz ia łe m  52 załóg. D u ży  suk­
ces w  s iln e j k o n k u re n c ji o dn ie ­
ś li p o lscy  p ilo c i, s ta r tu ją c y  na 
.W ilga ch ”  P ie rw sze  m ie jsce  ex 
aequo p rz y p a d ło  za łogom  Jan  
B a ran  — W ito ld  Ś w ia de k  o raz 
W a c ła w  N ycz — M a riu sz  T a jc h  
m an. W p ie rw s z e j szóstce zna­
laz ła  się także  in n a  po lska  za­
łoga K rz y s z to f L e n a rto w ic z  — 
E d w a rd  P op io łe k  s k la s y f ik o w a ­
na na c z w a rty m  m ie jscu .

Epilog s p ra w y  J. W s zo ły

Boczna dyskwalifikacja
G Ł O Ś N A  sp raw a  le k k o a tle ty  

Jacka  W szoły zna laz ła  s w ó j 
e p ilog  na pos iedzen iu  K o m is ji 
D y s c y p lin a rn e j P Z L A . B y ły  
m is trz  o lim p ijs k i w  sko ku  
w zw y ż  u k a ra n y  został je d n o ­
roczną d y s k w a lif ik a c ją .

W  k o m u n ik a c ie  k o m is ji c z y ta m y ,' 
iż  „ D y s k w a l i f ik a c ja  n a ło żo n a  zo­
sta ła  za to. że:

1. S a m o w o ln ie  p rz e d łu ż y ! p o byt 
za g ran icą . W  u b ie g ły m  m iesiącu  
będąc n a  m ity n g u  w S tu ttg a rc ie  
w y je c h a ł nas tę p n ie  bez p o ro zu m ie ­
n ia  z P Z L A  do B e lg ii, L u k s e m b u r­
g a  i  n ie  p o w ró c ił do k r a ju  w  w y ­
zn ac zo n ym  te rm in ie ;

2. N ie  z ło ży ł w  o d p o w ie d n im  cza 
sie tz n . d o  d n ia  9 w rz e ś n ia  1982 
ro k u  o św iad c zen ia  o p rz y ję c iu  do  
w ia d o m o śc i z a k a zu  s ta r to w a n ia  i 
u ż y w a n ia  in n eg o  sp rzę tu  n iż  sp rzę t  
s p o rto w y  A d id a s a  w zg lę d n ie  p ro ­

d u k c ji  p o ls k ie j, do czego zo b o w ią ­
z u je  u m o w a z a w a rta  p rzez  COS, 
d z ia ła ją c y  z, u p o w a ż n ie n ia  G K K F iS  
i  f ir m ą  A d id a s  o raz  o d p o w ie d n ia  
u c h w a ła  za rzą d u  P Z L A ...”

B IE G  k a ry  rozpoczyna  się 10 
w rześn ia  1982 ro k u  a ko ńczy  9 
w rześn ia  1983 roku .

T u rn ie j
par deblowych

O G N IS K O  T K K F  .M o r« "  o rg a ­
n iz u je  w  d n ia c h  25—27 bit» o tw a r ­
ty  t u r n ie j  p a r  d e b lo w y c h  w  ten i­
sie z ie m n y m  Z g ło sze n ia  p rz y jm o ­
w a n e  są d c  23 bm  w  godz 17— 
19 n a  k o rta c h  te n is o w yc h  na  
W zgó rzu  H e tm a ń s k im .

Bokserskie M P

Klasyfikacja „Rzeczpospolitej’

Ci sami liderzy...
PO O S T A T N IO  ro z e g ra n e j k o le jc e  spo tkań  o m is trz o s tw o  p i ł ­

k a rs k ie j e k s tra k la s y , n a s tą p iły  znaczne z m ian y  w  ta b e li o p ra ­
c o w y w a n e j w e d łu g  k la s y f ik a c j i  „R ze czp o sp o lite j” , k tó ra  —  ja k  
w ia d o m o  —  p re fe ru je  przede w s z y s tk im  liczbę  z d o b y tych  b ra ­
m ek. T y d z ie ń  tem u  p ro w a d z iła  L e g ia  p rzed Za g łęb ie m . Te raz  
na czoło aw an so w a ł l id e r  I  l ig i  w e d łu g  k la s y c z n e j ta b e li P ZP N . 
„ je d e n a s tk a ”  Ś ląska. N a d ru g i m  m ie js c u  je s t Za g łęb ie  a na 
trz e c im  W idze w  (te  same lo k a ty  m a ją  w  ta b e li PZPN ).

Ś ląsk
Zagłęb ie
W idze w
Leg ia
Ruch
Lech
G w a rd ia
C raco v ia
Pogoń
G ó rn ik
G K S
Ł K S
S ta l
B a łty k
S zom bie rl
W is ła

L ic z b a  z d o b y tych  
b ra m e k  

11 
11 
11 
11

' i
7
6
6
5
5
4
3
3
2

R óżnica b ra m e k  P u n k ty

+ 8
+ 5
+ 4

0
+ 2

0
— 1

0

— 1
— 3
— 7
— 4

0
— 1

11
10
9
7
7
7
8 
7 
9 
7 
7 
4 
4 
6 
6 
3

W  P O N IE D Z IA Ł E K  w  p o zn ań ­
s k ie j hal: . .A re n a ” k o n ty n u o w a n o  
w a lk i e l im in a c y jn e  in d y w id u a l­
n yc h  m is trzo s tw  P o ls k i se n io ró w  w  
b o ks ie

N ie  b y ło  w ie lk ie g o  boksu  m e 4d- 
n o to w a n o . n ie sp o d z ian e k . K o rz y s tn ie  
za p re ze n to w a ł się b rą z o w y  m e d a li­
sta o lim p i js k i z M o s k w y  K rz y s z to f  
K o se do w sk i w  w adze p ió rk o w e j 
L e g io n is ta  od p ie rw szego  gongu  
u zy s k a ł zd e c y d o w a n ą  p rze w a g ę  w 
p o je d y n k u  z L e s zk ie m  B ara bas zem  
i  w  I I  ru n d z ie  s e lz ia  o rz e rw a ł n:e 
ró w n ą  w a lk ę

N a jw ię c e j e m o c ji aostarczy.ły  po­
je d y n k i w w a d ze  s u p e rc ię żk ie j 
W  je d n e j z n ic h  o m a ło  n ie  do­
szło do  sensacji. M a re k  P a łu c k i — 
m ło d z ie żo w y  m is trz  P o ls k i. m ia ł 
o lb rz y m ie  k ło p o ty  w  w a lce  z w a ­
żą c y m  128 kg  N b rb e r te m  K w a p i-  
k ie m  S ę d z io w ie  o g ło sili w y g ra n ą  
P a łu c k ie g o  3:2, a le  w e r d y k t  m ó g ł' 
b y ć  ró w n ie  d o b rze  o d w ro tn y . B a r ­
dzo w y ró w n a n a  b y ła  też  w a łk a  
T a d e u sza  B ie ń k a  z R ys zard e m  
O s iń s k im  Z w y c ię ż y ł B ie n ie k  3:2, 
a le  1 ta  d e c y z ja  s p o tk a ła  się z n ie -  
je d n o m y ś ln y m  p rz y ję c ie m  p u b lic z ­
ności

W  p o n ie d z ia łe k  z a in a u g u ro w a li  
sw ó j w y s tę p  w  m is trzo s tw a c h  b ra ­
c ia  P a w e ł i  G rze g o rz  S k rze c zo w ie . 
P a w e ł S k rzec z  n ie  w y s ila ją c  się 
z b y tn io  w y p u n k to w a ł Ja n a S ob­
c zy k a , n a to m ia s t G rze g o rz  S k rzec z  
z a k o ń c z y ł p o je d y n e k  z G e ra rd e m  
S h e lk e  ju ż  w  d ru g ie j ru n d z ie , jego  
r y w a l  b y ł c z te ro k ro tn ie  lic z o n y  i  
sę d z ia  od es ła ł go do n a ro ż n ik a .

W  p o n ie d z ia łe k  w ie c z o re m  z n a n y  
b y ł — n ie o c z e k iw a n ie  p ie rw s zy  m e  
d a lis ta  m is trzo s tw  P o ls k i. Jest n im  
Jan u sz  C ze rn is ze w s k i z  w a rs z a w ­
s k ie j L e g ii , k t ó r y  p o k o n a ł w  ła d ­
n y m  s ty lu  p rze z  p rze w a g ę  M ie c z y ­
s ław a  L e ś n ia k a  z G w a r d ii  Łó d ź , 
a w a n s u ją c  do  ć w ie r ć f in a łu . W ia d o ­
m o  ju ż  je d n a k , że  w  n as tę p n e j

w a lce  C ze rn is ze w s k i zd obędzie  a- 
w ans w a lk o w e re m  i z n a jd z ie  się w  
s tre fie  m e d a lo w e j

N a jc ie k a w s z y  p o je d y n e k  w  w ie ­
c z o rn e j se rii s to czy li w  w adze pó ł­
c ię ż k ie j K rz y s z to f  M ic h a ło w s k i 
(G K S  J a s trzę b ie ) i W ie s ła w  A d am ­
sk i (C z a rn i S łup s k). W  p ie rw s zy m  
sta rc iu  w y ra ź n ą  p rze w a g ę  u zy s k a ł 
A d a m s k i m a ją c  sw o jeg o  ry w a la  
n a deskach. P o tem  Jednak k a r ta  
się o d w ró c iła  i A d a m s k i d w u k r o t ­
n ie  b y ł lic zo n y  S ę d z io w ie  p u n k to ­
w a li 3 2 d la  M ic h a ło w s k ie g o  C ię ż ­
k im  n o k a u te m  za k o ń c zy ła  się « a l­
ka  w  te j  sa m e j w a d ze  m ię  Izy  
Z b ig n ie w e m  . W o jc ie c h o w ic ze m  z 
B o les ła w ca  i J e rz y m  O z im k ie .n  
z K ie lc . W  d ru g ie j ru n d z ie  b. s il­
n y  cios W o jc ie c h o w ic z a  śc ią ł r. 
nóg jego  ry w a la , k tó ry  d ługo  n;e 
m ógł do jść do sieb ie .

Koszykówka

Towarzyskie mecze 
w  S ta rg a rd z ie
K O S Z Y K A R S K A  ek s tra k la s a  w y ­

s ta rto w a ła  w  u b ie g ły m  tyg o d n iu  a 
ju ż  n ie b a w e m  o p u n k ty  rozpoczną  
w a lk ę  zespo ły I i - l ig o w e . Jest 
w ś ró d  n ie b  d ru ż y n a  S p ó jn i S ta r­
g ard .

J e d n y m  z o s ta tn ic h  s p ra w d z ia ­
n ó w  je j  fo rm y  będ z ie  u d z ia ł w  tu r  
n ie ju , k t ó r y  zo s tan ie  ro ze g ra n y  w  
S ta rg a rd z ie  w  d n ia c h  24—26 w rze ­
śn ia . W  im p re z ie  t e j  op ró cz  go­
sp o d a rzy  k o s z y k a rz y  S p ó jn i w y ­
stą p ią  d ru ż y n y  H u tn ik a  K ra k ó w ,  
Z a s ta lu  Z ie lo n a  G ó ra  i  A Z S  Po­
zn a ń .

8n's Zawodowcy
K tlll łl f

na igrzyskach olimpijskich
W  A C A P U L C O  (M e ksyk ) za­

k o ń c z y ła  się doroczna  k o n fe ­
re n c ja  M ię d z y n a ro d o w e j Fede ­
ra c j i  T e n is o w e j (IT F ). U cze s tn i­
czący w  obradach  p rz e d s ta w i­
c ie le  54 k ra jó w  p o s ta n o w ili 
z w ró c ić  się do M ię d z y n a ro d o ­
wego K o m ite tu  O lim p ijs k ie g o  
b y  w y ra z i ł  zgodę na u d z ia ł w  
o lim p ia d z ie  w  1988 n a jlep szych  
m łod ych  te n is is tó w  ś w ia ta , w  
ty m  także  g raczy  zaw odow ych .

W  U B . R . M K O L  p o s ta n o w ił, że 
po 6 4 -łe tn ie j p rz e r w ie  te n is  pono­
w n ie  zo stan ie  w łą c z o n y  do  p ro g ra ­
m u  o lim p ijs k ie g o , a le  p ro p o zy c je  
k to  b ęd z ie  m ia ł p ra w o  s ta r tu  w  
t u r n ie ju  pozo staw io ne  IT F .

P r o je k t  ' IT F  p rz e w id u je , że w  
ig rzy s k a c h  o lim p i js k ic h  m o g lib y  
s ta rto w a ć  t y lk o  c i te n is iśc i, k tó -z y  
p o d p o rz ą d k u ją  się c a łk o w ic ie  d e­
c y z jo m  fe d e r a c ji. G ra c z e  w y s tę p u ­
ją c y  w  tu rn ie ja c h  o rg a n iz o w a n y c h  
przez  W C T  c zy  p ry w a tn y c h  spon­
s o ró w  p o z b a w ie n i z o s ta lib y  p ra w  
o lim p ijs k ic h .
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W T O R E K ,
21 W R Z E Ś N IA

D Z IŚ :
Jonasza, M ateusza 

J U T R O :
Tom asza, M aurycego

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  u m ia r  

kow ane , o k re s a m i duże, 
m o żliw ość  p rze lo tn eg o  de­
szczu. Tem p. do 22 st. W ia ­
t r y  u m ia rk o w a n e , p o łu d ­
n iow o-zach od n ie .

D Z IŚ  ra n o  w  S zc zec in ie  ciś­
n ie n ie  w y n o s iło  1008 h P a  (756,1 
m m  H g ). W  c iąg u  d n ia  p o w o l­
n y  spa d ek  c iśn ie n ia .

W S P Ó Ł C Z E S N Y  ( te l. 423-75) „ C a .i-  
g u la ” .g. 19; P O L S K I ( te l. 22-66-53) 
„ A l ic ja ”  g. 11 (■wtorek i środ a ); 
M U Z Y C Z N Y  ('tel. 889-02) „D o b ra n o c  
B e tt in o ”  g. 19.

K I N A

D E L F IN  ( te l. 468-78) „K o n o ,p ie lk a ‘* 
g 15.45, 20.15, p o i., 1. 15; ś roda: g. 
9. 1.1, 10.15, 15.45, 1«. 20.15; C O L O S -  
S E U M  (te l. 458-18) „ P rz e m in ę ło  t  
w ia tre m ”  g. 14. 18. U S A . 1. 12 (w to ­
re k  i  środ a ); K O R A B  —  „ F a ra o n ”  
g. 17, p o i.. 1. 15; „ S a tu rn  8”  r . 20.11. 
a n g ., 1. 15 (w to r e k  i ś ro d a ); K O S ­
M O S  ( te l. 389-04) „ W  o b ro n ie  w ła s ­
n e j”  g 58, poil.. 1. 1«: „W cjś c .e  
s m o k a ”.  H o n g k o n g -U S A . g. 9, U.'-fi
13.30. 16, 20, U S A . 1. 18 (w to ­
r e k ) ;  B A Ł T Y K  ( te l. 733-35) „ W e j­
ście s m ok a”  H o n g k o n g -U S A . ?.. 18, 
18 20. U S A . 1. 18 (w to r e k  i  środa»; 
P O L O N IA  ( te l. 22-18-34) w to re k :  
„ P o w r ó t  M ec ha g o d z ilili”  g. 14.39,
16.30. Jap.. 1. 12; „ H u b a l”  g. 18.3-3.
po!.; P IO N IE R  (te l. 475-92) „ N o w i  
gośc ie”  g. 17. p o i.;  „12 p rac A s te -  
r ix a ”  g. 14. 15.30, « r .; „ B e s tia ”  f .  
1« po i.. 1. 18; „ T a k s ó w k a r z ”  g. ?9, 
U S A , 1. 18; śr-ocŁa: „ P a m p a łin l 5
Y e t i”  g. ió. ’ 7; „12 p rac - A s te r ix a ” 
g 14, 12.39. 14. 15.30; ..W ś c ie k ły ”  g 
18 po i., i. 18; „ T a k s ó w k a rz ”  g. 70; 
D î t u Z B A  ( te l  355-05) .W y s o k ie  lo -  
t v ”  g. 15.45. 18. 20.15. po i.. I.  >5; 
i ) TR B S  f le tn ie )  „G o rą c zk ą  so b o t- 
n 'e j n o c y ”  g 19.30. U S A , 1. 15; Z A ­
M E K  — „ T rz e c ia  część n o c y ” s
17.30. ool... I.  18; P R O M IE Ń  — ..S a­
tu r n  3”  g. 16, 17.45. 19.30. an.g„ i 
15’ M A R S  — „ R a m io n a  A fr o d y ty ”  
g. 15.30. ru m .;  „ G a n g s te rz y  szos”  g.
17.30. 18.30. k a n a d .. I. 15; H E T M A N  
(P o m o rz a n y ) ..T a je m n ic e  g o łęb i 
p o c z to w y c h ”  g .  V S .30. C S R S ; „ K in g  
K o n g ”  g. 18. U S A , L 12; R Z M A H A G  
D O W E  (Z d r o je )  ..W  p u s ty n i i w  
puszczy”  g. 17. )9. p o i., cz . I ;  P R * Y 
J A Z N  (D ą b ie )  . W  p u s ty n i i w  pu«2 
c z y ”  g. 17.00. p o i., cz . T I; „ A lic ja ”  
s  19.33). po i.. '  1. 12; l  M A J  ÇZ'f-do >v- 
ce ) „Z em s ta  po  la ta c h ”  g 18. k a ­
n ad .. 1, 15; B A J K A  (P o lic e ) ..Szczę­
k i  I I ”  g  17, 19. U S A  ł .  15; IN A  
(S ta rg a rd )  . .K ra b  1 J o a n n a ” po!
1. 15; D A R  'S ta rg a rd )  ,.M ę żczv żn ł 
n ie  D łaczą” C S R S ; „ T rz y  d n i K o n ­
d o ra ”  W Î.-U S A . 1. 18; R O B O T N IK
(P y rz y c e ) „ A lic ja ”  p o i.. 1. 12; W I ­
S Ł A  (G o le n ió w ) „H aL r”  U S A . 1 15; 
„Znachor»’ po i.. J. 12. cz. I  i I I

R B P R R T U A R  K IN  na p o d staw  e 
in fo rm a c ji  O P R F .

W Y S T A W Y

M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 -
S z tu k a  P o m o rza  Zac h o dn ieg o  X I I I — 
X V I I  w .;  S ta re  s reb ra  ze z b io ró w  
w ła s n y c h ; S z tu k a  oo lska X X - ! e  - a 
m ię d zy w o je n n e g o : W ła d z tw o  K s ią ­
żą t P o m o rs k ic h ; D z ie c k o  w  sztuce  
g. 11—17; S T A R O M Ł Y Ń S K A  1 -
W spółczesna s z tu ka  o o lska — g .W  — 
17- W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 -  P o l­
ska nad B a łty k ie m  przed  1 000 la t;  
P rz y ro d a  m o rz a : In s tru m e n ty  i  jo- 
m oce n a w ig a c y jn e  ze z b io ró w  w ła ­
snych ; U rzą d ze n ia  1 m e ch an izm y  
s ta tk ó w  m o rs k ic h ; G o s po d a rka  m<~- 
ska n a P o m o rzu  Z a c h o d n im  i 945 
1970; D a w n a  k u l tu r a  lu d o w a  na P o ­
m o rzu  Z a c h o d n im ; K u ltu r a  A fr y k i  
zac h o d n ie j g lii-—17: S T A R Y  R A ­
T U S Z  -  p l R ze p ic h y  — D z ie le  
S zczec ina od X  w. do w soólczesnc- 
śc i: N asz S zc zec in  — d o k u m e n ty  %■ 
le c ia ;  100 la t  ru ch u  ro b o tn ic zeg o  w  
P olsce: W y s ta w a  o rać  p la s tyc zn y '-’ ! 
u c zn ió w  L ic eu m  P las ty czn e go  — «  
U — 17; K L U B  . .K IE R U N K I” -  M a . 
n a ć k a  6/8 — rzeźba B o g us ła w a  Iw a ­
n ow sk iego  i m a la rs tw o  H e n ry k ?  
A le k s  le jc  ż u k a ; M e ta lo o la s tv k a  T a . 
deusza C Zw olińskiego ..P o ls k ie  o r łv ” 
g 17—21; Z A M E K  B W A  -  P la s ty ­
ka  w  a rc h ite k tu rz e  N R D  — a 1-1—••

D Y Ż U R Y
S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n ii  L u b e l­
s k ie j (d y ż u r  ogól-ny); D Y Ż U R  O P A  
R Z E N IO W Y  — W ojc ie c h a  7; P O Ł O Z  
N IC T W O  — z d ro je ;  W E W N . — R e­
jo n o w y .

P R Z Y C H O D N IE

D L A  D Z IE C I -  u l. W o jc ie ch a  7 — 
g, 20— 8; D L A  D O R O S Ł Y C H  -  a). 
Jedności N a ro d o w e j 12 — g 19—7; 
S T O M A T O L O G IC Z N A  -  a l Jed ­
ności N a ro d o w e j 12 ~  g. 20—7; ui. 
N a d  O d rą  28 — g. 9—16.

A P T E K I

A L . W Y Z W O L E N IA  11 (dod o d ­
t r u tk i )  te l. 422-46; K R Z Y W O U S T E ­
G O  7 a — te l. 366-73; L E L E W E ­
L A  I  — t e l -  736-24; S T O Ł C Z Y N .  
N a d  O d rą  -  te l. 239-422; D Ą B IE  -  
G ry fiń s k a  13 — te l. 612-968

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te i *25 26. 
446-46 — g. 7— 18.
K O L E J O W A  — te l. 428-14 t 472-15 -  
R 9— 17.
R U C H  S T A T K Ó W  -  tel. 916. 

P O G O T O W IA

P O G O T O W IE  R A T U N K O W E  — tel. 
999; P O G O T O W IE  M O  — te l 997: 
S T R A Ż  P O Ż A R N A  -  te l  998; PO - 
G O T O W IE  D R O G O W E  -  te l  991: 
P O G O T O W IE  D Ź W IG O W E  -  tel. 
962; P O G O T O W IE  E L E K T R O W N I — 
te l  991; P O G O T O W IE 'G A Z O W E  -  
te l. 992; P O G O T O W IE  W O D O C IĄ ­
G Ó W  I  K A N A L IZ A C J I  -  te l  9 « ;  
P O G O T O W IE  L O K A T O R S K IE  -  
te l. 996.

S T A C J E  B E N Z Y N O W E

C Z Y N N E  C A Ł Ą  D O B Ę : M ic k ie w i­
cza , K a d łu b k a  ( ta x i) . K u  S łońcu  
E s k a d ro  w a , C hopina .

P O Z O S T A Ł E  s ta c je  czy n n e  w  g o d i. 
8—21

T E L E W I Z J A

Śr o d a

7.55 Ję z . a n g ie ls k i. 8.25 G e o gra fia  
d la  kil. V I I .  9.25 K ro n ik a . 10 S ztu ­
k a  T V  „ Z a m ia n a ” . 14.46 O b ra z  
przez  te le fo n . 12 P rze g lą d . 12.45 Jęz. 
a n g ie ls k i. 14.35 D la  k l .  X  „ In try g a  
i m iło ś ć ” . 16.35 R e w ia  na lo dzie . 
17 S p o rt. 19 Z a w o d y . 19.30 K ro n ik a  
20 Z w ie rz ę ta  p rzed  k a m e rą . 20 30 
.N a jle p s z e  la ta "  31 M e lo d ie  z ope­

re te k  i m u s ic a li. 21.40 Foęum . 22 ¡9 
K ro n ik a . 22.25 S p o rt.

P R O G R A M  X

W IA D O M O Ś C I:  15. 16, 17. 18, 1/9 20 
22 23.

'15.10 S tu d io  M ło d y c h , 18.05 M u z y k a  
i A k tu a ln o ś c i. 16.40 P o ls k ie  p ie śn i j 
m e lo d ie . 17.10 D z ie ń  w  Polsce. 17 5 
K o n c e r t  d n ia . 18.05 R e fle k s je . 18.30 
A rty ś c i W a rs z a w y  la t  o k u p a c ji
19.30 Z  naszej fo n o te k i. 20.05 K a le j ­
doskop d n ia . 20.30 K o n c e r t  życzeń,
21.05 K ro n ik a  sp o rto w a  21.15 W ie l­
k ie  d z ie ła , w ie lc y  w y k o n a w c y . 22. t  
R a d io w y  ty g o d n ik  k u ltu ra ln y . 22 50 
Ś p ie w a P io tr  F ro n c ze w s k i. 23.40 Jaz  
zow a do b ran o ck a .

P R O G R A M  n

W IA D O M O Ś C I:  15.30. 21.30. 23.50. ;

14.00 „ J u l ia n  A u g u s t” ; 14.50 P ły ty  z 
k o n c e rtó w . 15.15 N U R T . 15,40 L u d z 'e  
i  ic h  pas je . 16 M u zy c zn e  In te rm e z ­
zo. 16.19 D ziś  p y ta n ie , dziś odpo­
w ie d ź  . 17 T y lk o  d w ie  g o d z in y . : t  
K o m p o zy to r  ty g o d n ia . 19.35 Ś w ia t  
baśni. 20 M u z y c z n y  seans f ilm o w y
20.45 A u d y c je  in fo rm a c y jn e  o k u r ­
sie  ję z . n ie m iec k ieg o . 2! R e c ita l 
w ie c zo ru . 31.40 W ie c zó r I ite ra c k o -  
m u zye zn y .

P R O G R A M  ID

15.05 Ś w ia t  w  k tó ry m  ż y je m y . 55 25 
M u z y k a  m ło d e j go ¡te ra c ji . 16 Z a o ra  
sza m y do  T r ó jk i .  19 M a łe  k in o .
19.30 M in ia tu ro w e  s y m fo n ie  19 50 
A v e ry  C o r m a r .  20 C a ły  te n  ro ck . 
20.40 z  k o le k c ji  M a łg o rz a ty  B a ra ­
n o w s k ie j. 21 D u k e  E l lin g to ń  i jego  
m u z y k a . 31.30 A n to n i B ie ń . 24.45 w  
m u zy c zn y m  og ro d z ie  F re d e ric a  D e -  
lis a . 22.45 ,.24 g o d zin y  w  10 m in u t”
23 Z a p ra s za m y  do T ró jk i.

P R O G R A M  I

15.45 K w a d ra n s  z A r te le m . 16 T u r ­
n ie j g ie r i za b a w . 16.30 D la  d zie c i 
„ M ic h a łk i” . 17 D z ie n n ik . 17.28 Ośrod  
k i  T V  p re z e n tu ją . 17.59 O d  m e lo d ii 
do  m e lo d ii. 18 In te rs tu d io  — U zbe­
k is ta n . 18.30 „ 690 la t  i  je d e n  d z ie ń ” 
18.50 D o b ra n o c . 19 Jo a ch im  L e le w e l  
— w ie lk i  uczo n y , w ie lk i n a tr io ta .
19.30 D z ie n n ik . 20.46 F ilm  T V P  
. .C h ło p i” . 31.06 R o ln icze  ro zm o w y .
21.45 P ro g ra m  p u b lic y s ty c zn y . 22 
D z ie n n ik  22.20 K ro n ik a  m is trzos tw  
ś w ia ta  w  p odnoszen iu  c ię ża ró w  
22.35 P o r t re t  T . B a ird a .

P R O G R A M  H

P R O G R A M  IV

W IA D O M O Ś C I:  !5. 17. 19. 22.40

¡4.30 N o w e  n a g ra n ia  ra d io w e  ,g). 
ia 95 P a n o ra m a  l ite ra c k a . 15.30 P c - 
o o lu d n ie  m e lo m a n a  (s). ¡7.05 P iosen  
k& d n ia  (s). 17.40 D z ie n n ik  17.2G 
S zc zec iń sk ie  n a g ra n ia  (s). 17.40 P u ­
b lic y s ty k a  m ło d z ie żo w a. 18 M u zy c z  
ne ak tu a ln o ś c i (s). 18.30 R e p o rta ż
19.05 K la s y c y  m u z y k i ro z ry w k o w e j  
(s). 18.30 w ie c z ó r  w  f i lh a r m o n i i  >s) 
2U 0 K lu b  S te re o  (s). 22,50 N ocne  
d iv e r t im e n to  (s) 23.30 P ły ty  ze
.sw ojej p ły to te k i k o m e n tu je  J a n u -z  
K ru k . 24 G ło s y, in s tru m e n ty , nastro

17.30 K o m . ru m u ń sk a  W u ja s z e *  
M a r in  m ilio n e re m ”  19 K ro n ik a  
( lo k .) . 19.39 D z ie n n ik . 20 W to re k  cne 
to m an a - -  W ars zaw s ka  Jesień  21 
W ie c zó r f i lm o w y  — „C z a ro d z ie j” . 
21.15 L e k s y k o n  g a tu n k ó w  f i lm o ­
w y c h  — w e s te rn  22.10 F ilm  na do ­
b ra n o c  „ D z ie w c z y n a  n a D z ik im  Z a ­
ch o d z ie” . 22.20 K w a d ra n s  z A r te ­
le m

Ś R O D A  

P R O G R A M  I

« 1 6.30 T T R . 8.10 F iz y k a  d la  k l  
V I I .  8.S0 Je sień  82. l i  H is to r ia  i'a  
k i. V IL  11.56 F iz y k a  d la  k l  V I I I
12.30 R e fo rm a  po  s ta rc ie . 13.30 i 14 
T T R . 15.26 N U R T  — psycho log iczne  
p ro b le m y  za w o d u  n a u c zy c ie la . '6  
D la  m ło d y c h  w id z ó w  — k in o  w a ­
szych ro d z ic ów . 16.30 D la  p rzedszko  
la k ó w  — T ik - t a k .  17 D z ie n n ik . i7.20 
L o s o w a n ie  E x p res s L o tk a  i  M a le ro  
L o tk a  17.35 R o zm a ito ś c i sp o rto w e  
13 20 D w ó jk a  p re z e n tu je . 18.50 D o ­
b ran o c . 19 S ia d a m i zam ojsk ieg o  
w rze śn ia . 19 30 D z ie n n ik  20.15 F i’ m 
s z w e d z k i „ Z d e rz e n ie ”  21.50 L ic zą  
sie f a k ty  22 20 D z ie n n ik  22.40 K r o ­
n ik a  m is trzo s tw  ś w ia ta  w  podnoszę  
n iu  c ię ża ró w . 22.55 la ż z  na d obra­
noc.

P R O G R A M  I I

17.30 F ilm  k o re a ń s k i ..M ó j s y n ”  "9
K ro n ik a  ( lo k  ) 19.30 -D z ie n n ik  tłł
T V  G d a ńs k  na a n te n ie  D w ó j t! 
20.20 F ilm  d o k u m  T y lk o  sam ot­
ność” 20.45 P o k o le ń 'e  s tra co n e j 
szansv? 21 R eo  o ..D a rze  M ło d z ie ż y ”  
2! 20 p o k o ! /n -e  s tra c o n e j s z a n 9 
21.35 W  k rę g u  B iz a ń H u m  -  o -» -  
Ś ra m  m ú z v c m v

U W A G A  T V  zastrzega sobie zm ia ­
n y  w  p ro g ra m  ;e

Kronika wypadków
W C Z O R A J  w c zes n ym  ra n k ie m , w  

p rz e je ż d ż a ją c y m  u lic ą  Szosa P o l­
ska za tło c zo n y m  au tobusie  W P K M  

" B c r l ie t”  p ę k ł g u m o w y  p rze ­
w ód  c e n tra ln e g o  o g rz e w a n ia  1 go­
rą c a  p a ra  p o p a rz y ła , n a  szczęście 
n ie g ro źn ie , s ied m iu  pasażerów , k tó  
ry m  u d z ie lo no  p o m o cy le k a rs k ie j.

W y p a d e k  — choć n ie  pociągnął 
za sobą g ro źn y c h  n astępstw , po­
s ta w u  w  stan  p o g oto w ia  pion  służ­
b y  te c h n ic z n e j W F K M . W  trosce  
a b y  p o d o b n a  ..n ie s p o d z ia n k a ”  n ie  
p o w tó rz y ła  się -  e k ip y  tec hn iczn e  
p ra c u ją c  non stop  p rze z  c a łą  noc, 
s k o n tro lo w a ły  In s ta la c je  ogrzew cze  
w e  w s zys tk ic h  „ B e r l ie ta c h "  należą  
ey ch  do p rze d s ię b io rs tw a . K o n tro ­
lę  u k o ń c zon o  dziś nad  ra n e m  i 
au to b u sy  w y je c h a ły  na tras y  bez 
o p ó źnień .

O K O Ł O  godz. 20 30 na s k rzy żo ­
w a n iu  u l. K a rd  W yszyńsk iego  z 
N a b rze że m  W e le c k im  doszło do  
trag ic zn eg o  w  s k u tk a c h  zd erze n ia  
sam ochodu  dostaw czego  P T S Ł  
„ Z u k ”  n r  re j S Z D  709-H k ie ro ­
w a n eg o  p rzez  M a rc in a  K . z m o to ­
ro w e re m  .J a w a ”  S Z A  3905 o ro w a -  
d zo n y m  przez  36 -le t niego R o m ana  
P.. m ie szk ań c a  u l  J a id o llo ń s k łe j. 
M o to c y k lis ta  p o n iósł śm :e rć  na 
m ie js c u  M il ic ja  d rogow a prosi 
ś w ia d k ó w  w y d a rz e n ia  o zgłoszenie  
się w  K M  M O . u l K aszubska 35. 
-o k  10 te l 307 344 w  godz 8 -1 6  
W  szczególności ch odzi o k ie ro w ­
cę ta x i,  ja d ą c e j w  ’h w d l w y p a d ­
k u  od D w o rc a  M o rsk ieg o  w  k ie ­
ru n k u  u l. E n e rg e ty k ó w

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

H .35 Jęz a n g ie ls k i ’.5 05 te z  ro ­
s y js k i 15 30 W id o w is k o  d ii .  d z ie ń  
1(3 0  O p o w ie d z  o s w o k ii  - w k r ę ­
ta c h . ’.7.15 W id o w is k o  d'.n dziec  
'7 .46 B ezp ie czn e  lo ty  '8  15 F ilm y  
ry s u n k o w e  19 P rze g lą d , ¡9 30 K - > 
n ik a  20 S z tu k a  T V  Z a m ia n a ” 
21.15 O b ra z  p rzez  te le fo n  22 K ro n i­
ka 22.15 P ro g ra m  m u zy c zn y

S Z C Z E C IŃ S C Y  s trażacy gas łlł 
" -rzo ra j w ie c zo re m  P łonącą a lta n ­
ce  n a te re n ie  o g ró d k ó w  d C a łk o ­
w y c h  w  re jo n ie  G ę b o w a  w  a lta n  
ce te j  m ie s zk a li lu d z ie  k t ó r w  no- 
zo sta li bez d a -h u  nad  g łow a S tra ­
ty  w yn os zą  o k o ło  40 tys. zł

(ap )

P R A C A
| O P IE K U N K Ę  do  d z ie ck a  

na 4 g o d z in y  d z ie n n ie  
p rz y jm ę  na d o b ry c h  w a  
ru n k a c h  — te l. 523-203.

21102-G
R Ó Ż N E

T E L E P O G O T O W IJ D  —
B runom  J a k im o w ic z  — 
381-51. 13&44-G
T E L E P O G O IO W IE  — 
S ła w o m ir  M a r ty n iu k  — 
88-474. 1789-6-G
T E L E P O G O IO W IE  — 
Z d z is ła w  U  zna ń sik i  — 
22-ąp-97. 19134-G
K O L O R  telepoeoto-w ie  
— M a r ia n  U z n a ń s k i — 
te ł. 23-24-96.

1-9760-G
T E L E P O G O T O W IE  —
P o godno  — W a ld e m a r  
C z e rn ik  — 809-04,

’ 9627-G
C O L O R -N A P R A W A ,
D rzes tra ia n ie  na o ro -  
g ram  b e r l iń s k i — imż. 
J e rzy  T u rld ń s k i — 82- 
31-72. 16892-G
P R Z E S T R A J A N IE  te le ­
w iz o ró w  na p ro g ram  
b e rliń s k i, te l. 472-79 — 
E d m u n d  R ze łn o w s k i.

•  20186-G
IN S T A L U J Ę  a n te n y  na 
d w a  p ro g ra m y  D D K . 
U K F  — zac h o d ni. P o ­
s iad a m  a n te n y  i  w zm a c  
n ia cze  — R y s za rd  D z i-  
wulstei -  22-14-44.

18787-G
A N T E N Y  In s ta lu je  — 
M ic h a ł K iz ie w ic z  — 
445-38. 17856-(ł
B E Z P Y Ł O W E  c y k l in o -  
wam ie ..U n iw e rs u m ” . — 
te l. 436-7B. (8—16).

18825-G
A U T O A I .A R M  — W o j­
c ie c h  W eso łow sk i — 
459-15 godz. 1-2—13 i 1*— 
21. 19303-G
P R A L K I a u to m a ty c zn e , 
n a p ra w a  — T ad e u sz  K o  
n ie czn y . te l. 754-08.

19467-G
S R E B R N E  ś w ie rk i, ja ­
ło w c e . m o d rze w ie , tu je  
i  In n e  o ie ikne k rz e w y .  
Po a n ań . K o m o rn ik i .  N o  
w a 2. 2806-K
Z A G IN Ą Ł  r a t le re k  cza r  
n y . n a d p a la n y . P ies  b v ł 
w  t ra k c ie  le cze n ia . O d -  
oro-wa dz ić  za p  ” « rod  a 
— S o m o s ierry  lOd, te l. 
737-25. 21196-G
6 W R Z E Ś N IA  zag inę ła  
b rązo w ą m a ła  suczka . 
O do-row adnić za r a « ' " -  
dą — Ja g ie llo ń sk a  86")

•  21067-G
S P R Z E D A /

M E C H A N IZ M Y  p e rk u ­
s y jn e . bębiny. nacią-fti 
o ra z  a p a ra tu rę  E le k tro n  
00. n a  g w a ra n c ji — 
s p rze d am . T e ł. 79-30-60.

21174-G
R O W E R  do re ha b iM ta -  
c j i  d la  in w a lid ó w  — 
sp rze d am . W iaidom ość: 
S ta rg a rd . P a d e re w s k ie ­
go 4A . 97-P
C Z Ę Ś C I do G o lfa  —  
sp rze d am . B a r lin e k , te l. 
31-762 20723-G

L O K A L E

D W A  k o m fo r to w e  m iesz  
k a n ia  d w u p o k o jp w e . Sło  
necz.ne. N ie b u s ze w o . za 
m ie n ie  na je d n o p o k o jo ­
w e  i  t r z y -  , lu b  d w u p o -  
k o io w e  w  c e n tru m . T e l. 
S-91 -82 . 19502-G

Z G U B Y

Z G U B IO N O  w k ła d k i 
ży w n oś c io w e n r  941718, 
324143. 324144. 324145.

98-P
R U D O L F  D O N O C IK
zg u b ił w k ła d k ę  d o  do ­
w o d u  osobistego.

21-197-G
J U L IA N  D E M C Z U K
z g u b ił w k ład ike zaopa­
trz e n io w a  2720.

21146-G
Z G U B IO N O  w k ła d k ę  na 
n a zw is k o  B e a ta  O leśn ie  
w ic z  n r  W Z  S 38862.

21144-G
A N D R Z E J  R O C Ł A W  
S K I  z g u b ił w k ła d k ę  S 
021722, 21059-G
Z G U B IO N O  k a r t k i  zao­
p a trz e n io w e  n a m ie ­
siąc w rze s ień  na n a zw i 
sko H a lin a  S iud a

21061-G
S K R A D Z IO N O  k a r t k i  
w o je w ó d z k ie  na ,ia zw i- 
s k o  Jó ze f W e ro n ik a  
A n e ta  S iw a k o w ie

21071.-G
S T A N IS Ł A W  W A S IL E ­
W IC Z  zg u b ił y jk ła d k e  
do  d o w o d u  osob-steao  
n r  9187972 21072 G
A L E K S A N D E R  T R Y ­
T O N  zg u b ił w k ła d k ę  
do d o w o d u  osobistego  
n r  S 874051

21075-G
E M IL IA  G Ł U S Z K O  zgu
b iła  w k ła d k ę  do d o w o ­
du  osobistego

21417-G
Z A G IN A ! ,  14 w rześn ia  
w a ż n y  d o k u m e n t oso- 
h!stv na n azw *yk o  Eusta 
c h v  Ki.rch-ner W iad o ­
m ość. te l. 73-873

21158-G

18 w rześn ia  1982 ro k u  
z m a rł 

śp.

Antoni Jezierski
Pogrzeb odbędzie się 22 w rześn ia  
b r. o godz. 13 na C m en ta rzu  C en­

tra ln y m

o czym  za w ia da m ia

R O D Z IN A

Z g łę b o k im  ża lem  za w ia da m ia m y , 
że 16 w rześn ia  1982 ro k u  

z m a rł nasz d łu g o le tn i p ra c o w n ik

Norbert Jarosiak
W y ra z y  szezerego w spó łczuc ia  

ro d z in ie  Zm a rłeg o

s k ła d a ją

p ra c o w n ic y  B iu ra  P od ró ży  I 
T u ry s ty k i „A lm a tu r ”  o raz Ra­
d y  O k rę g o w e j S oc ja lis tyczn e ­
go Z w ią z k u  S tu d e n tó w  P o ł-  

sk ich  w  Szczecinie

Pracownicy poszukiwani
W O J E W Ó D Z K IE  

P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  
E N E R G E T Y K I C IE P LN E J  

w Szczecinie

zatrudni

P A L A C Z Y  C.O. 
na sezon grzewczy 1982/83,

K a n d y d a c i w in n i zgłaszać się:

—  Szczecin, u l. P odgórna  27,
—  Szczecin, osied le  S łoneczne 4-50, u i. K , 

N a p ie rsk ieg o
—  Ś w in o u jśc ie , u l.  D aszyńsk iego  2
—  S ta rg a rd , O sied le  X X X - le c ia  P R L  ISi
—  G o len ió w , u l. A rm i i C ze rw o n e j 6
— N o w ogard , u l.  700-łecia  14
—  Łobez, u l.  B ie ru ta  17a
—  G ry f in o , u l. E n e rg e ty k ó w  1
—  C ho jna , u l.  Ja g ie llo ń s k a  2
—  P yrzyce , u l. K oś c iu s z k i 26
—  G ry fic e , u l. L ite w s k a  4
—  K a m ie ń  P om orsk i, u l. Jedności N a ro ­

d o w e j 1
—  Trzebiatów», u l. D ługa.

8192-K

F A B R Y K A
M E C H A N IZ M Ó W  S A M O C H O D O W Y C H  

„P O L M O ”
w  Szczecinie 

a l. W o jska  P o lsk iego  186

z a tru d n i:

a b so lw e n tó w  ś re d n ich  i  zasadniczych  
szkó ł za w od o w ych  na  s ta n o w iska :

6  to k a rz y  
4  fre ze ró w  
+  s z lif ie rz y  
^  ś lusarza

oraz k o b ie ty  i  mężczyzn do  p rzyuczen ia  
zaw odu  toka rza , fre ze ra , sz lif ie rz a .

W a ru n k i p ra c y  i  p ła c y  do o m ó w ie n ia  w  
D z ia le  O sobow ym  w  godz. 8— 14. T e le ­

fon. 783-21 lu b  744-01, w e w n . 266.
3194-K

S T O C Z N IA  S Z C Z E C IŃ S K A  
im . A . W  ars k ie  go

zatrudni
p ra c o w n ik ó w  z w y k s z ta łc e n ie m  średn im , 
p os iada jących  znajom ość ję z y k ó w  obcyeh:

+  ang ie lsk iego
♦  ro sy jsk ie g o
♦  o raz um ie ję tn o ść  p isan ia  na m aszynie.

W a ru n k i p ra c y  i  p łacy  do u zgo dn ie n ia  na 
m ie jscu . Do p ra c y  p rz y jm u je  o raz  in fo r ­
m a c ji u dz ie la  S ekc ja  P rz y ję ć  stoczn i, u l. 

H u tn ic z a  1. pok. n r  8. te l 21-22-47.
3225-K

K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  -  dzienni!? R SW  P ra s a —K s ią ż k ą - R u c h ”  W Y D A W C A  S /cze ch sk i« * W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R E D A K C J A  »] H o łd u  P ru s k ie g o  8 J0-550 S zc zec in  
Skr o o cz l 70-925 R e d a g u je  k o le g iu m  T E L E F O N Y -  c e n tra lą  439-21 s e k r e ta r ia t  red  naczelnego 457-41 s e k re ta rz  '■edakefl «67-2! dz m ie js k i 462-33. d z  e k o n o m -m o rs k i 427-77 

s p o rto w y  379-50 dz łącznośc i z C z y te ln ik a m i 450-21 O G f.O S 7 .E N lA n rz y jm u te  B iu ro  R e k la m  i O głoszeń 70-550 S zc zec in  d J H o łd u  P ru s k łe e o  8 te ł 394-34 Z a treś ć ł te r ­
m in  d ru k u  og łoszeń re d a k c ja  n ie  oonosi o d o o w ie d z ia ln o ś c l P R E N U M E R A T A :  n rzę d  s:ębiorsl w a in s ty tu c je  ; o rg a n iz a c je  so o le c zn o -u o lity c zn e  s k ła d a ją  z a m ó w ie n ia  w  rnie}* 

scowycta o d d z ia ła c h  R S W  P ra sa— K s ią ż k ą —R u c h ”  vr m ie1«cow ośctach zaś «  k tó ry c h  n ie  m s o d d z ia łów  — w  u rzęd a ch  o o ezto w yc h  lu b  u  d o rę c zy c ie li C z y te ln ic y  In d y w i­
d u a ln i o tR a ca ja  o re o u m e ra te  w y łą c z n ie  w  u rz ę d a c h  o o czto w vc h  i u  d o rę c z y c ie li na *v>k w 'e o n v :  do d n ia  W  m iesiąca n o n rzed za jac eg o  o k re s  o re n u m e ra ty  na oozostałe  
w  te rm .n a c n . od 25 lls toD ade na s ty cze ń  I  k w a r t a ł  I  n ó łro rz e  ro k u  nas tę p n eg o  ! e» fv  okre s  ro ku  b ieżącego  C ena p re n u m e ra ty  m ie s ięc zna  do 20 cze rw c a  b r  87 al. od  
’  itDCa b r  *09 a  za I I  k w a r t a ł  861 z ł za n a  sten  ne k w a r t a ły  327 za I I  o ó łro cze  457 z? V .  in d e k s u  S5034 D r u k  S zc zec iń sk i«  Z a k ła d y  G ra fic z n e  P-®
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C zy  zawsze „m a łe  je s t p ię k n e ” ? *
F o to : Zb. J o d k o w s k i

PROSZĘ O  GŁOS

Żal mi lip
Łpcu
N a -

M iE S IĄ C  U piec m a  s w o ją  ła d n ą  
n a zw ą  od p e łn i k ra s y , k tó rą  osią­
g a ją  l ip y  w  ty m  o kre s ie . W  i 
chodzą często po  a l .  Jednośc i 
ro d o w e j i  d rz e w a  te  ra c zą  m n ie  
c u d o w n y m , s iln y m , m lo d o w o -k w le t-
n y m  a ro m a te m , K tó ry m  n as yc a ją  w
P p w ie trz e . M a  on  podobno  w ła s n o ś . cza o d c in k a  a le i m ię d z y  p l.  G ru n -  
c i u s p o k a ja ją c e , choć n ie  o d u rz a - w a ld z k lm  a  p l. D z ie rż y ń s k ie g o , 
ją ce, l  zap e w n e  n ie  b ez r a c j i  J a n

W  p ie rw s z e j p o ło w ie  naszego w ie  
k u  — s łu ż b y  m ie js k ie  ra d z i ły  sobie  
z  u p rz ą ta n ie m  śn iegu  z  u lic  bez 
sto so w an ia  so li, czego d o w o d em  są 
p ię k n e  w y ro ś n ię te  d rze w a  w  a le ­
ja c h  S zc zec in a . T e ra z  — je ś li  n ie -  
m o ź liw e  je s t z re zy g n o w a n ie  z u ła t ­
w ie n ia , k tó r y m  je s t s tosow anie  so li, 
fo  p ro p o n u ję  a b y  p rz y n a jm n ie j  u; 
a l. Je d n o śc i N a ro d o w e j za stosow a­
no m e to d y  u s u w a n ia  śn ieg u  m oże  
b a rd z ie j p ra c o c h ło n n e , a le  za  to  
n ie s z k o d liw e  ( ...)  U dałc  
u ra to w a ć  w ó w c za s  c; 
l ip , a  i  m ło d e  d rz e w a  m ia ły b y  
szanse ro z w o ju , d o ty c z y  to  zw ła s z -

W stołówkach pracowniczych

0 konsumenta trzeba zabiegać
JE S ZC ZE  nie ta k  daw no d la  w ie lu  osób zdobycie abonam entu  

s to łów ko w e g o  by ło  p ra w ie  tą k  tru d n e  ja k  tra fie n ie  szóstk i w  
to tk a . W c iąż  b ow iem  za m a ło  by ł o  m ie jsc w  ja d ło d a jn ia c h , za 
m a ła  ich  m oc p ro d u k c y jn a  w  s to su n ku  do potrzeb. O d ponad 
ro k u  je d n a k  s y tu a c ja  z m ie n iła  się ra d y k a ln ie . O becnie czeka 
się na konsum enta , szuka sposobu by zachęcić go do k o rz y s ta ­
n ia ze s to łó w k i

O TO  ko riK re tne  dane, aby me . może być  fa k t, że k ie d y  w  l ip -

rzy s tn e . M oże rze c zy w iś c ie  d o jd z ie ­
m y  do s y tu a c ji, w  k tó re j slogan  
„ k l ie n t  nasz p an ”  p rzes tan ie  być  
ty lk o  has łe m  p u stym  i bez z n a ­
cze n ia . (su)

być -g o łos łow n ym : ż y w ie n io w y  
p o te n ta t W S S  „S p o łe m ”  w  cza­
sach s to łó w ko w e g o  boom u k a r­
m i ł b lis k o  19 tys. osób, obecnie

cu w o ło w in a  z kością b y ła  bez 
k a r te k  i chę tn ie  podaw ano ją  w  
s to łów ka ch  —  za in te resow an ie  
o b ia d am i w zros ło . O becnie, k ie -

(choć p rz y b y ły  now e ja d ło d a jn ie ) d y  doda tkow ego  m ięsa n ie  ma
u s łtig  ty c h  ko rz y s ta  oko ło  11 

tys. k o nsu m e n tó w , a tendencje  
są na ogó ł zn iżkow e. C o spowo­
d o w a ło  ta k  znaczny spadek za­
in te re s o w a n ia  o b ia d a m i s to łów -

m n ie j jes t także  konsum en  
tó w  D rugą  z p rzyczyn  z m n ie j­
szenia s ię  p o p y tu  na o b iady  w  
ja d ło d a jn ia c h  są wyższe ceny.
Poprze-dniKT pos iłek  k o sz to w a ł 17

k o w y m i?  T ru d n o  p rzec ież u w ie -  — 20 zł d la  p ra c o w n ik a  i 20— 22 
rzyć , że  zaganiane, spracow ane, z ł d la  cz łonka  jego ro d z in y , o-

K o c h a n o w s k i lu b ił  s ia d y w a ć  pod  
l ip ą  ( ...)  N ie s te ty  je d n a k , te  p ię k ­
n e l  p rz y ja z n e  c z ło w le k o to i d rze w a  
d o g o ry w a ją  w s k u te k  n ad m ie rn e g o  
zas o le n ia  g ru n tu  ( ...)  W  m ie js c e  w y  
c in a n y c h , u sc h n ię ty c h  l ip  sadzi się  
m ło d e  d rz e w k a  o ra c h ity c z n y m  w y  
g lą dz łe . J a k  m o żn a  o c ze k iw a ć , te  
b ęd ą się one zd ro w o  ro z w ija ły ,

Z  p o w a ża n ie m

G R Z E G O R Z  G N Y S IŃ S K 1  
B oh. W a rs z a w y  96/9

becnie te koszty  wynoszą  35— 38 
z ł oraz 40— 42 zŁ Jest to  n ie ­
w ą tp liw ie  skok znaczny, a w  w ie  
lu  ro dz inach  lic z y  się te raz każ­
dą z ło tów kę .

C Z Y  oznacza to  k re s  z a m k n ię te ­
go ż y w ie n ia  zb iorow ego? N a le ży  
sądzić iż  je d n a k  n ie  W  tys iącach  
d o m ó w  n ie  m a czasu n a  p rzyg o to ­
w y w a n ie  o b ia d ó w  T y s ią c e  lu d z i  
k o rzy s ta  za te m  z o fe r t  s to łó w k o ­
w y ch . Je d n a k że  n ad e szła  p ora , k ie

Poczto —
gdzież twe tradycje?

IL E K R O Ć  o trz y m a m y  s y g n a ł o 
z łe j p ra c y  n as zej p o czty  ty le  ra z y  
t ru d n o  n ie  po m yś le ć z  ż a le m , że 
in s ty tu c ja  ta  zaw sze s zc zyc iła  się 
w s p a n ia ły m i tra d y c ja m i, so lid n o ­
śc ią , szybkością  i ró w n ie  c h lu b n y ­
m i ce ch a m i s k ła d a ją c y m i się na  
ponad  400-tetn ią h is to r ię  P o c zty  
P o ls k ie j.

T y m c zas em  n a rze k a ń  n a d a l jest 
sporo . O s ta tn io  n p . je d n a  z C z y te l­
n ic zek  p o in to  m o w a ła  nas, że zda­
rz y ło  się ju ż  k i lk a  ra z y , iż  n ie  do­
s ta rczono  je j  do  d om u lis tu  p o le ­
co n e g o; d o rę c zy c ie l o g ra n ic z y ł się 
do  w rzu c e n ia  aw iza  do s k rz y n k i.  
A  w  d o m u  je j  zaw sze je s t ktoś  
o b ec n y , n ie p o trze b n ie  w ię c  m u s ia ła  
fa ty g o w a ć  się na pocztę , stać -w  
ogo nk u .

D la  naszej C z y te ln ic z k i je s t  to , 
ja k  p o w ie d z ia ła , d ro b ia zg . D ra ż n i 
je d n a k  n ie rze te lno ś ć  d o ręc zyc ie la . 
T y m  b a rd z ie j, że n a p ew no  po­
d o b ne  p rz y p a d k i n ie  o m ija ją  osób  
c h o ry c h , s ta rszy ch . A  d la  n ic h  w y ­
p ra w a  n a  pocztę o raz S tan ie  w  
o g o nk u  ni'e je s t  iu ż  ta k ą  b ła ho s t­
ką . (m g)

Ważne dla
kierowców-pechowców

G D Y  w  tra s ie  zepsu je  się n am  
sa m ochód i n ie  o o tr a f im y  sa m i go  
n a p ra w ić  - -  z b ra k u  u m ie ję tn o ś c i, 
bąd ź  n ie zb ę d n y c h  części zam ien ­
n yc h . w ów czas o s ta tn ia  deska ra ­
tu n k u  jest w e zw a n ie  w o zu  .P o m o ­
c y  D ro g o w e j

Jak w ia d o m o , sa m ochody ta k ie  
posiada szczec iński P o lm o z b y t i 
P Z M o t O s ta tn io  zaś na u lic a c h  
S zc zec in a  z a u w a ży liś m y  p o m a ra ń ­
czo w ą N ysę należąca do  W o je ­
w ó d z k ie j S p ó łd z ie ln i P ro c y  U sług  
M o to ry z a c y jn y c h . S a m o ch o d o w e po ­
g o to w ie  p ro w a dzo n e  p rzez  sp ó łd zie l 
c ó w  d z ia ła  ju ż  od d łuższego  cza­
su — zd ą ży ło  ju ż  n a w e t zm ie n ić  
te le fo n  D la te g o  te ż . ch c ie lib y ś m y  
podać n o w e n u m e ry  te j  Po m o c y  
D ro g o w e j, k tó re  w a r te  są o d n o ­
to w a n ia , zw łaszcza p rz e z  p e c h o ­
w y c h  k ie ro w c ó w : 520-253, 520-048.
520-032. (m o r)

Komunikat WPKM
Z  P O W O D U  ro b ó t to ro w y c h  w y ­

k o n y w a n y c h  n a  u l. F ir l ik a ,  w  no ­
ce z 21/22, 2223 ; 23/24 bm . t ra m w a ­
je  nocne l in  i r n r  8 będ ą  ku rsow a»v  
n a tra s ie  P o m o rz a n y  — u l. W a w ­
rz y n ia k a  (p rze z  a l. M . B u c zk a )  
o ra z  n a  o d c in k u  od G o c ła w ia  do  
S toczn i im  A . W ars k ie g o . N a to ­
m ia s t t ra m w a je  l in i i  n r  I  z G łę ­
b o k ie g o  s l in i i  n r  3 z K rz e k o w a  
b ęd ą k u rs o w a ły  do  u l. P o tu lic k ie j.  
N a  tra s ie  od S to czn i W a rs k ie g o  do  
pl R o d ła  b ęd z ie  k u rs o w a ł autobus  
z a s tę p u ją c y  t r a m w a j. ,

s to jące  g od z in am i w  k o le jk a c h  
p an ie  n ag le  z a p a ła ły  g w a łto w n ą  
m iło ś c ią  do sw o ich  k u c h n i i sztu 
k i k u lin a rn e j.

N a leży  sądzić, iż  d w ie  są p rzy  
czyn y  m n ie jsze go  p o p y tu  na po­
s i łk i w  ja d ło d a jn ia c h . P ie rw sza  
z n ic h , to  fa k t ,  iż  ko nsu m e n t a l­
bo m u s i zdecydow ać się na »la­
n ia  w y łą c z n ie  ja rs k ie , a lbo  też m y
oddać „d o  w spólnego  k o tła ”  część d y  to '  o k o n s u m en ta  trze b a  
swcffo  k a rtk o w e g o  p r ry d r ia lo  _  k le .
m ięsa. Tym czasem  s to lo w m c y  u - r0"  n ilta  d z U lu  g as t r o n im u  za -  
w a ża ją , iż  o b ia d y  bezm ięsne są m k n ię te j w s s  „ s p o łe m ”  — m ó w i 
z b y t m a ło  pos ilne , zaś s z e z u p -  O p o trze b ie  w p ro w a d z a n ia  n o w y c h  
, , . . ,  ,  f o rm  in te re s u ją c y c h  d la  k l ie n tó w ,ły c h  ra c j i  k a r tk o w y c h  za l o dd a - Talc w ię c  w  p ra c o w n ic zy c h  sto- 
wać. P o tw ie rd z e n ie m  te j tezy  łó w k a c h  s p rze d a je  się ta k że  śn ia­

d a n ia , p a c zko w a n e  zes taw y ..śnia­
d a n io w e  t r a f ia ją  w e d łu g  za m ó w ie ń  
w p ro s t n a h a le  p ro d u k c y jn e . M o ­
żn a  n ab y ć  ta k ż e  • d a n ia  b aro w e, a 
w  22 ja d ło d a jn ia c h  w p ro w a d zo n o  
oprócz o b ia d ó w  ab o n a m en to w yc h  
tak że  p o s iłk i ń la  c a rte  (od s ie ro ­
n ią ) i fo rm a  ta  za c zyn a  zd o b yw a ć  
sobie u zn a n ie . W z w ią z k u  z  p o p y­
te m  p la n u je  się w p ro w a d z e n ie  te j  
in n o w a c ji do d a lszy ch  4 sto łó w e k . 
P o n a d to  ta m , gdzie  w  za k ła d z ie  
p ra c y  n ie  m a b u fe tó w , a je s t sto­
łó w k a  —* w ła ś n ie  ja d ło d a jn ia  o fe ­
r u je  - w v ro b y  g a rm a ż e ry jn e .

W szys tk ie  te n o w ośc i m a ją  po­
ra to w a ć  d z ia ł g a s tro n o m ii z a m k n ię  
te j  W S S  S p o łe m ” gdzie  m im o  
p o d w y że k  cen -  z n a c z n y c h , p rze- 
c e ż  — o b ro ty  z m a la ły  W szysW će  
te in n o w a c je  służą za ra ze m  k l ie n ­
to w i o k tó re g o  trze b a  z a d b a ć ^ s ta -  
ra ć  się od g ad n ąć je g o  życ zen ia  i 
dostosow ać do  n ic h  d z ia ła lno ś ć  g a ­
s tro n o m ii. A  to  j u ż . z ja w is k o  k o -

Kłopoty duże i małe

36 kominiarzy
do usług szczecinian

O D  w ie lu  ju ż  la t  liczba  zużywa m in im u m  1 k g  m y d ła , 1 

k o m in ia rz y  w  naszym  m ieś S L S T S S 1 iL S S S  S c " “  
cię u trz y m u je  s ię  na s ta - tu a c ja  o s ta tn io  ja k b y  się nieco po- 
ły m  poziom ie. P anów  w  p ra w iła . P ro b le m y  w y s tę p u ją  jed- 
r z a r n v c h  u n ifo rm a c h  ?»«♦ nak * odzież^ roboczą , k tó ra  nie Czarnych m u lo rm a c n  je s t zW vk le  S zy b ko  się zu żyw a. B ra k u -  
W Szczecinie w c ią ż  36. O - Je s k a rp e t, b ie liz n y , b u tó w . W yp ła -  
s ta tn io  ka d ra  zaw odow a  n ie  canie re k o m p e n s a t
co się odm łod z iła , a fach  
p rzes ta ł być przez m łod ych  
w s ty d liw ie  o m ija n y .

b ra k  u b ra ń  
z a ła tw ia  s p ra w y , k o m in ia rz e  

są ro zg o ry c ze n i. W y k o n u ją  p rac ę  
tru d n ą , w y m a g a ją c ą  k w a li f ik a c ji ,  
b a rd zo  b ru d n ą  — a t r a k tu je  się 
ic h  p o trze b y  ta k  sam o ja k  p ra c o ­
w n ik ó w  n o rm a ln e g o  z a k ła d u  p ra -  

g a lo w y c h  s tro ja c h  n a w e t n ie  
‘ szkoda, bo je ś li 

za p o m n im y  ja k  
w y g lą d a  t ra d y c y jn y  k o m in ia rs k i  
c y lin d e r  p rzyn o s ząc y  szczęście n ie  
ty lk o  jego  w ła ś c ic ie lo w i...

(w y s )

S Z C Z Y T  za po trzebow an ia  __ .. ^___
u s ług i k o m in ia rs k ie  p rzypada  w  »«a co’ marzyć, 
o kre s ie  z im ow ym .; P rz e w id u ją c y  ^  .p6i.dzie-

ju ż  te raz  je d n a k  p o w in n i z lecić 
lu s tra c ję  urządzeń  g rze w czo -ko - 
m inoxvych, a by  potem  n ie  cze­
kać  i  n ie  d e n e rw o w a ć  się. Na 
raz ie  zaś k o m in ia rz e  w y d a ją  s to ­
su nkow o  dużo o p in ii zw iązanych  
z m o d ern iza c ją  m ieszka ń  ( l ik w i­
d ac ja  p ieców  k a flo w y c h  i  za­
k ła d a n ie  ce n tra ln eg o  o grzew a ­
n ia ) i w y k o n u ją  czyszczenia r u r  
o d p ro w a dza ją cych  s p a lin y  w  p ie  
cyka ch  gazow ych . W  te j dz iedz i­
n ie  są o n i m o n o p o lis ta m i A n i 
w  m ieście , a n i w  w o je w ó d z tw ie  
n ie  ma b o w ie m  p ry w a tn y c h  k o ­
m in ia rz y , choć w  in n y c h  re g io ­
nach k ra ju  zd a rza ją  się tacy 
rzem ieś ln icy -

S P E C Y F IC Z N A  ta  g ru p a  za w o ­
d o w a  m a sw o je  k ło p o ty . Prezes  
m ie js co w e g o  o d d z ia łu  S p ó łd z ie ln i 
K o m in ia rz y  —  Stan isław ' K o n a  — 
s tw ie rd z ił , iż  m ies ięc zn ie  k o m in ia rz

Notatnik szczeciński
•  W Y S T A W A  prac m a la rs k ic h  :zc 

z b io ró w  B W A )  c zy n n a  je s t w K lu ­
b ie  N a u k o w c a  PS co d z ie n n ie  — ao  
ko ń c a  m iesiąca

•  111 S Z C Z E C IŃ S K A  wy,sta w a  
ry b  i ro ślin  o t wa rta  została w  k lu ­
b ie ..B o n  T o r r ' p rzy  a l W y zw o le n ia  
85 Z w ie d za ć  ją  m ożna co d z ie n n ie  
w  godz. od 15 do 19 w  soboty i 
n ie d z ie le  — od 12 do 18

o K L U B  ..B on T o n ” p rzyjm ii.iC  
zap isy na k u rs y , ję z y k a  a n g ie ls k ie ­
go k r o ju  i ko s m ety czn y ,

Pierwsze grzyby
Z W O L E N N IC Y  g rzy b o b ra ń  m ie ‘1 

w  ty m  ro k u  w ie le  pow odów  do n a­
rze ka ń , D łu g o trw a ła  susza s p ra w i­
ła  b o w ie m , że o  w y p ra w ie  po oo- 
ro w ik i. k u r k i  k a n ie  czy pod grzyb ­
k i n ie b y ło  n a w e t m o w y  W sucho  
szeleszczącym  poszyciu  le śn y m  tru d  
no b y ło  znaleźć ja k ik o lw ie k  choćby  
n ie ja d a ln y  g rz y b e k , n ie  m ó w ią c  Iuż 
o tyc h  n a d a ją c y c h  się na zupę. dn 
ususzenia czy  m a ry n a ty . O becn ie  
je d n a k  ch y b a  n ieco  p o p ra w iła  się 
s y tu a c ja  w  te j m ie rz e  U lic z n i  
sp rze d aw cy  coraz częśc ie j o fe ru lą  
g rz y b y  — p rzede w s zy s tk im  pod­
g rz y b k i M u s ia ły  się one za te m  po­
ja w ić  w podszczec ińsk ich  lasach  
M o że  w a r to  o ty m  pom yś leć 1 w  
n a jb liżs zy  w e e k e n d  udać się  n *  
g rzy b o b ra n ie  »su)

To nie kosz na śmieci!
W  K A Ż D Y M  s k le p ie  sp o ży w czy m  

sto i k a r to n  lu b  ja k iś  p o je m n ik  n a  
fo lię  a lu m in io w ą . G d y  je d n a k  z a j ­
rzy  się do ś rod k a , w id a ć  n ie  ty lk o  
k a p s le  od m le k a  czy  śm ie tan y . 
K to  w ie , c zy  n ie  w ię c e j w  o w y c h  
k a rto n a c h  je s t o g ry z k ó w , p a p ie r­
k ó w  i p rzeróżn e g o  śm iec ia .

N ie  n a j le p ie j św iad c zy  to  o nas, 
k lie n ta c h . A le  i  pers o n e l s k le p ow y  
n ie  je s t tu  bez w in y . P o je m n ik i te  
trze b a  po prostu  częśc ie j op ró żn iać . 
Je d en  n ie d b a le  rzu co n y  śm ieć  
szy b ko  o b ras ta  k o le jn y m i, w rę cz  
p ro w o k u je  do śm iecen ia . Jest to 
znana psycho log iczna p ra w d a , m e 
s tw a rz a jm y  w ię c  n ie d b a lu c h o m  
w a ru n kó w ', w  k tó ry c h  c z u ją  się  n ł j  
le p ie j. (m g)

Prace torowe

na Dworcu Głównym

Zmiany w kursowania
pociągów

O D  D Z I§  (21 b m .) n a B w o reu  
G łó w n y m  P K P  ro zp o c zy n a ją  się pra  
ce p rzy  m o d e rn iz a c ji tz w . g ło w ic y  
ro z ja zd ó w  od stro n y  p o rtu  R o b oty  
te p o tr w a ją  ty d z ie ń  — ia k  p o in fo r ­
m o w a ł nas z -c a  d y r . P o m o rs k ie j 
D O K P  T . P a ta la s  — i  sp o w o d u ją  
ro z lic zn e  z m ia n y  w  k u rs o w a n iu  - oo 
ciąg ó w  pasażersk ich .

W  szczególności z m ia n y  te  o d b i­
ją  się n a  pociągach p o d m ie jsk ich  
p rz y je ż d ż a ją c y c h  i .od je ż d ż a ją c c r li 
z p ero n u  3 i 4. W ie le  pociągów  bo ­
dz ie  p rzez  c a ły  czas t rw a n ia  prac  
o m ija ć  s ta c ję  S /.c ze c in -G łó w n y  od 
je żd źa ją c  bąd ź  p rz y je ż d ż a ją c  na 
T u rz y n . Pod ju c h y  lu b  N ieb u s zcw o ,

Z a in te re s o w a n i d o k ła d n e  in fo rm a ­
cję o trz y m a ją  u za w ia d o w c ó w  sta­
c j i  i  w  p u n k ta c h  in fo rm a c y jn y c h
n a w s zys tk ic h  w ię ks zyc h  s ta cja ch . 
N ie k tó re  s k ła d y  zos ta ły  o d w o ła ne .

(w v? )

Zgubiono-znaleziono
14 B M . zn a lez io n o  w  ta k s ó w :«  

pc-k k lu c z y . W iadom ość te l 22-86-39 
po godzenie 15.

W  K A W IA R N I ..P ia s t” zn a lez io n o  
18 bm . z ło ty  p ie rśc io n ek . Z g u b a  lest 
do  o d e b ra n ia  u to a le to w e j”

W  R E D A K C J I w  p o k o ju  n r 47 są 
do o d e b ra n ia  n as tę p u jąc e  d o ku m e n  
t y  ks ią żec zka  in w a lid y  na n a z w i­
sko H e le n a  P ilc h  o rze p u s tk a  Ja ro ­
sław a P o ty c zk in a . d ow ód  osobis ty  
E d W afd a  T ra w iń s k ie g o . leg. u b e z ­
p ie cze n io w a M a r io l i  D o b rz a ń s k ie j 
o raz  a k tó w k a  zn a lez io n a  16 b m  ną 
s k rz y ż o w a n iu  u lic  Ś w ie rc ze w s k ie g o  
z a l. W y z w o le n ia  (zg ub ił, lą  c h ło ­
p iec ja d ą c y  na m o to rze )

N A  a l. M a r ia n a  B u czk a  zn a le z io ­
no p ły ty  do n a u k i lę z y k a  f ra n c u ­
skiego. W iad o m o ść  te l. 374-81.

Ludzie naszego miasia

Komendant placówki
na Słonecznym

O D  D W U D Z IE S T U  ia t. la te m  . 
z im a , w  b ra m ie  M o rs k ie j S toczn i 
J a c h to w e j im  L e o n id a  T e l ig i po­
ja w ia  sie rosła postać s z k u tn ik a  
Z d z is ła w a  P ę k a ls k ie g o  D z iś  n ik t  
n ie  p o tra f i n a w e t z lic zyć , ile  p ię k ­
n yc h  p e łno m o rs k ich  ja c h tó w  w y ­
szło  spod lego ra k  Ta p rac a  --  
m ó w i — to m o je  n a jw ię k s ze  ho b ­
by !

D ru g a  o p ró c * b u d o w y  ja c h tó w  
pas ją  pana Z d z is ła w a  je s t służba  
w szeregach O R M O  P oś w ię ca  I-d  
k a żd a  w o ln ą  c h w ilę  Pos iada u p ra  w 
n ‘e n ia  społecznego in s p e k to ra  r*  
ru c h u  d ro g o w eg o  a ob ec n ie  k ie ­
ru je  p la c ó w k ą  o rm o w s k a  p rz y  u: 
R y d la  na- o s ied lu  S łon e czn y m , do­
d a jm y  — n la c ó w k a . k tó ra  p o w ala ­
ła  ra zem  z o s ied lem  

— S łon e czn e — m ó w i k o m e n ­
d a n t — ro z w ija  się  w  sposób d y -  

m ic zn y  i ja k  w  k a ż d y m  zb ió r

c o .v skarżąc yc h  się  na c h u l gańsic e 
w y b ry k i m ło d z ie ży . A p ra w d z iw ą  
p lagą s ta ły  się w  o s ta tn ic h  cza­
sach w ła m a n ia  do sam ochodó v 
p iw n ic  o ra z ... b ra k  o p ie k i nad  
d zie ć m i Z d a rz a  się (n ie s te ty  zb .-t 
częstą ). że w y k o n a n e  w  c zy n ie  spo 
łe c zn y m  t ra w n ik i bądź p ia s k o w n i e  
o a d a ia  łu p e m  m ło d o c ian y ch  n a j­
częśc ie j w a n d a li. N ie rz a d k o  
m ó w i k o m e n d a n t .— o trz y m u je m y  
sv g n a łv  o d e w a s to w a n iu  m ieszkań . 
Sam  o g ląd a łe m  ta k ie  lo k a le , ża l 
p atrze ć . B lo k  n ie d a w n o  o d d an y  w  
u ż y tk o w a n ie , a w  ś ro d k u . , szkoda  
gadać!

W  ko ń c u  w rześnia p rze w id z ia n e  
jest sp o tk a n ie  za łog i p la c ó w e k  z 
sa m o rzą de m  m ieszfcańoów . gdzie  te 
s p ra w y  będzie  się o m a w ia ło . W a ’to  
b y g rupa in ic ja ty w n a  O K O Ń  o o - 
w o ła ła  — w zo re m  P o d ju c h  — Spo­

ty K o m ite t  'S a m o o b ro n y . N as.
w is k u  n ic  b ra k u je  tu  lu d z i, k tó ry m  o rm o w c ó w . je s t zb y t m a ło  a b y śm y  
b y n a jm n ie j n ie  le ż y  na sercu  Ład w s zys tk ie go  d o p iln o w a li, 
i  p o rzą d e k . O s ta tn io  np . za łoga pi-t I  jeszcze — p ro b le m  ormows-kieg-o  
c ó w k i o trz y m a ła  lis t  od m ie s zk a ń - lo c um : p rzezna czono  nań m a le ń k i

p o k o ik  w  s ied z ib ie  a d m in is tra c ji 
osied la , w  c iąg u  d n ia  p ra c u ją  tu 
u rzę d n ic y . O rm ó w c y  są ta m  w ię c  
n ie ja k o  ..s u b lo k a to ra m i” l choć n e  
c z y n i im  się żad n y ch  w s trę tó w  — 
to le d n a k  sa m o d zie ln y  lo k a l do­
s tę p n y  o k a ż d e j (w rze  d n ia  i nocy  
— b ardzo  b y  się p rz y d a ł C o  p ra  v -  
da d y re k to r  S p ó łd z ie ln i M ie s z k a n o  
w e  j coś ta m  o b iec a ł, a le  « -  ją k  do ­
tychczas — n a  o b iec an k ac h  <Je 
skończy ło .

P la c ó w k a  z p ra w d z iw e g o  zd arze­
n ia  p o trzeb n a  je s t ta k że  z ‘ i.nnycn  
w zg lę d ó w . J a k  w s p om nie liśm y osie­
d le  ro z w ija  się, p rz y b y w a  m iesz­
k a ń c ó w  ( i p ro b le m ó w ), a %lic z ą v 
o rm o w c ó w  — je s t ic h  ty lk o  c z te ­
rech  — ze w zg lę d u  na szczupłość  
lo k a lu  zw ię k s zy ć  n ie  m o żn a . K to ś  
m usi tu  p o d jąć  stosow ną dec yz je !

(ap )
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